
M IĘ D Z Y N A R O D O W Y  
ru c h  ro b o tn ic z y  p on ió s ł 
d o tk liw ą  s tra tę  —  w  k i lk a  
ty g o d n i za led w ie  po p rze d  
w czesne j ś m ie rc i M a u ric e  

' T boreza , z m a r ł p rzyw ó d ca  
je d n e j z n a jl ic z n ie js z y c h
i  n a jd o jrz a ls z y c h  p a r t i i  re  
w o lu c y jn y c h  ś w ia ta  k a p i­
ta lis tyczne go , s e k re ta rz  ge 
n e ra ln y  W ło s k ie j P a r t i i  
K o m u n is ty c z n e j,  P A L M I ­
R O  T O G L IA T T I .

P a lm iro  T o g i ia t t i  u ro ­
d z ił się w  1893 ro k u  w  Ge 
nu*i, w e  W łoszech p ó łn o c ­
n ych , w  ro d z in ie  g łęb o ko  
w ie rz ą c e j: n a w e t im ię  za­
w dz ięcza  tem u , że p rz y ­
szedł na  ś w ia t w  p a lm o w ą  
n iedz ie lę . Jednakże  od  n a j 
m łod szych  la t  z w ią z a ł się 
z ru c h e m  ro b o tn ic z y m . W  
1915 ro k u , w  ro k u  p rz y s tą  
p ie n ia  W ło c h  do  p ie rw s z e j 
w o jn y  ś w ia to w e j, w s tę p u ­
je  w  szeregi p a r t i i  socja ­
lis ty c z n e j i  od  samego po ­
czą tku  s ta je  na je j  le w y m , 
re w o lu c y jn y m  s k rz y d le . 
G d y  w  1921 ro k u  docho­
d z i do ro z ła m u , je s t u  bo 
k u  A n to n ie g o  G ra m sc i je d  
n y m  ze w s p ó łz a ło ż y c ie li 
W ło s k ie j P a r t i i  K o m u n i­
s tyczne j. W k ró tc e  późn ie j, 
po fa s z y s to w s k im  zam achu  
s ta n u  M u sso iin ieg o , p a r tia  
k o m u n is t3rczna zosta ła  zde 
le g a lizo w a n a , T o g i ia t t i  
schodzi w  pod z ie m ie  i  pod 
pseudon im em  E rc o ic  E rco
i i  toczy  d a le j n ie u b ła ga ną  
w a lk ę  p rz e c iw  faszyzm o- 
w i —  od 1927 ro k u  po u -  
w ię z ie n iu  G ram se icgo , ja ­
k o  p rz y w ó d c a  W ło s k ie j 
P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j.

Z n a c z n ą  część la t  d y k t a t u r y  
M u s s o iin ie g o  T o g i ia t t i  z m u s z o ­
n y  b y ł  s p ę d z ić  n a  e m ig r a c j i .  
W  t y r a  o k re s ie  — c ią g le  p o d  
p s e u d o n im e m  E r c o l i  —  d a je  
s ię  p o z n a ć  ja k o  je d e n  z n a j ­
b a r d z ie j  p ło m ie n n y c h  d z ia ła ­
c z y  K o m u n is ty c z n e j  M ię d z y n a  
r o d ó w k i ,  z k tó re g o  p o m o c y  i  
r a d y  k o r z y s ta ją  l ic z n e  p a r t ie  
r e w o lu c y jn e  n a  c a ły m  ś w ię ­
c ie .  S z c z e g ó ln e  z a s łu g i p o ło ­
ż y ł  —  u b o k u  G e o rg i R y m  i t r  o  
w a  — w  s fo r m u ło w a n iu  t a k t y ­
k i  „ F r o n t u  L u d o w e g o ”  w  w a l ­
ce  z  fa s z y z m e m  i  g ro ź b ą  w o j  
n y .

P o  o b a le n iu  u s t r o ju  fa szys ­
to w s k ie g o , w  1911 r o k u ,  T c -  
g l i a t t i  p o w ra c a  d o  W ło c h  i  s ta  
j e  n a  cz e le  w a lk i  o  n o w e  o b l i ­
cze  s w o je j  o jc z y z n y .  J a k o  
p r z y w ó d c a  W ło s k ie j P a r t i i  K o  
m u n is t y c z n e j  p e łn i  w  p ie r w ­
s z y c h  r z ą d a c h  p o w o je n n y c h  
f u n k c ję  w ic e p re z e s a  R a d y  M i ­
n is t r ó w ,  m in is t r a  s p r a w ie d l i ­
w o ś c i,  a  p ó ź n ie j m in is t r a  be z  
t e k i .  G d y  „ z im n a  w o jn a ”  d o ­
p ro w a d z a  d o  u s u n ię c ia  k o m u ­
n is tó w  z r z ą d u  je s t  p rz e z  w s z y

s tk ic h  u z n a n y m  w o d z e m  o p o ­
z y c j i .  K ła d z ie  szcze g ó ln e  za s lu  
g i  w  w y k u c iu  je d n o ś c i p a r t i i  
r o b o tn ic z y c h  i  s tw o r z e n iu  w a ­
r u n k ó w  w s p ó łp r a c y  z  w ie r z ą ­
c y m i k a t o l ik a m i .

P a lm iro  T o g i ia t t i  o de g ra ł 
w  o s ta tn ic h  la ta c h  o g ro m ­
ną  ro lę  ja k o  te o re ty k  m ię  
dzyna ro do w e go  ru c h u  ro ­
bo tn iczego . S zczególn ie  cen 
n y  b y ł je g o  w k ła d  w  l i k ­
w id a c ję  n as tę ps tw  k u ltu  
je d n o s tk i;  z tego ty tu łu  cie 
s z y ł s ię  o g ro m n y m  a u to ry  
te ie m  z a ró w n o  osob is tym , 
ja k  i  w y n ik a ją c y m  ze 
w s p a n ia ły c h  os iągn ięć k ie  
ro w a n e j p rzezeń W ło s k ie j 
P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j. W  
toczące j się obecnie  w  r u ­
ch u  k o m u n is ty c z n y m  d y ­
s k u s ji,  T o g i ia t t i  w ie lo k ro t  
n ie  w y jjo w ia d a ł s ię  p rze ­
c iw k o  d o g m a ty z m o w i we 
w s z e lk ie j postac i, za u trz y  
m a n ie m  jednośc i, za m a rk  
s izm em  ż y w y m , d o trz y m u ­
ją c y m  k ro k u  w ie lk im  prze 
m ia n o m  nasze j e pok i. Ja ko  
w y b itn y  d z ia łacz  m ię d z y ­
n a rodow ego  ru c h u  o b ro ń ­
có w  p o k o ju , b y ł je d n y m  z 
czo łow ych  rz e c z n ik ó w  po­
l i t y k i  w s p ó łis tn ie n ia .

Ś m ie rć  P a lm iro  T o g lia t-  
t iego  o k ry ła  ża łobą  n ie  t y ł  
k o  n a ró d  w ło s k i,  a le  lu d z i 
p ra c y  na  c a ły m  św iec ie , 
w s z y s tk ic h , k tó r y m  d roga  
je s t sp ra w a  p o k o ju , w o l­
nośc i i  s o c ja liz m u . B o leś­
n ie  odczu ję  tę  s tra tę  n a ród  
p o ls k i, k tó re g o  Z m a r ły  b y ł 
w y p ró b o w a n y m  p rz y ja c ie ­
le m . (S)

Komunikat
iekarski

R Z Y M  P A P . Ś M IE R Ć  to w a ­
rz y s z a  P a lm ir o  T o g l ia t t ie g o  na  
s tą p i ła  n a  s k u te k  p a r a l iż u  ż y  
w o ln y c h  o ś ro d k ó w  m ó z g o ­
w y c h  —  g ło s i k o m u n ik a t  l e ­
k a r s k i  o g ło s z o n y  p rz e z  s e k r e ­
t a r ia t  W ło s k ie j  P a r t i i  K o m u ­
n is ty c z n e j.

O  g o d z in ie  12.C0 G M T  21 s ie r ­
p n ia  n a s tą p i ło  u  to w a rz y s z a  
T o g l ia t t ie g o  n ie o c z e k iw a n e  za 
k łó c e n ia  o d d y c h a n ia  i  k r ą ż e ­
n ia  k r w i .  P u ls  d o s ię g n ą ł 146 
d o  150 u d e rz e ń  n a  m in u tę .  
W y s tą p iła  a r y tm ia  d z ia ła ln o ś ­
c i  s e rca . O g o d z in ie  12 m in u t  
20 G M T  s e rce  p rz e s ta ło  b ić .  
M a sa ż  s e r c a ,• s z tu c z n e  o d d y c h a  
n ic ,  z a s t r z y k  le k a r s tw  d o  m ię ś  
n ia  s e rc o w e g o  n ie  z d o ła ły  
p r z y w r ó c ić  je g o  d z ia ła ln o ś c i.

K o m u n ik a t  z o s ta ł p o d p is a n y  
p rz e z  6 w y b i t n y c h  p r o fe s o ró w  
r a d z ie c k ic h  i  p rz e z  w ło s k ie g o  

p r o fe s o ra  S p a llo n e .

Z M A R Ł
Palmira Togiiatti

I I  a  r s e i r d & g r
p e m ira  mm

Co ro k u , 23 s ie rp n ia , o bch od z im y Ś w ię to  L o tn ic tw a . W  d n iu  
ty m , ró w n o  d w ad z ie śc ia  la t  te m u , z p rz y fro n to w e g o  lo tn is k a  
w y s ta r to w a ła  pod  d ow ó d z tw em  p o r. K ita je w a  g ru p a  sa m o lo ­
tó w  s z tu rm o w y c h  „ I i - 2 ”  w  ce lu  zb o m b a rd o w a n ia  z g ru p o w a ­
n ia  h it le ro w s k ie g o  pod  W a rk ą . G ru pę  sa m o lo tó w  s z tu rm o ­
w y c h  o s ła n ia ły  m y ś liw c e  1 p u łk u  L o tn ic tw a  M y ś liw s k ie g o  
„W a rs z a w a ” . B y ł to  począ tek k i lk u d n io w e j o p e ra c ji p o w ie trz  
n e j 1 P o ls k ie j D y w iz j i  L o tn ic z e j,  k tó r e j p rz y p a d ł w  u dz ia le  
zaszczyt p o w ie trzn e go  w s p a rc ia  na ty m  o d c in k u  w o js k  1 F ro n  
tu  B ia ło ru s k ie g o  A r m i i  R a d z ie c k ie j o raz  L A r m i i  W o js k a  P o l 
skiego.

T A K I  B Y Ł  P O C Z Ą T E K  c h lu b  
nego s z la k u  naszych  lu d o w y c h  
s ił p o w ie trz n y c h , sz la ku , k tó r y  
w ió d ł od  w a lk  na  p rz y c z ó łk u  
w a re c k o -m a g n u s z e w s k im  aż po 
B e r lin .

W  b i tw a c h  p o w ie t r z n y c h  n a d  
W a rs z a w ą , n a d  W a łe m  P o m o rs k im ,  
n a d  B e r l in e m ,  w s ła w i ły  s ię  nasze

A r y
Sztercfsld
z wizytą

w Szezssiiaie
P R Z E B Y W A J Ą C Y  na  w cza ­

sach w  Ś w in o u jś c iu  w y b itn y  
u czony ra d z ie c k i,  p io n ie r  ba ­
d ań  k o s m o n a u tyczn ych  p ro f. 
A R Y  S Z T E R N F E L D  o d b y ł stat 
k ie m  Ż e g lu g i S zczec ińsk ie j w y  
cieczkę  do naszego m ia s ta . W 
to w a rz y s tw ie  se k re ta rza  i człon 
k a  za rządu  T o w . M e c h a n ik i Te 
o re ty c z n e j i  S tosow ane j p rzy 
P o lite c h n ic e  p ro f.  p ro f.  d r  Józe­
fa  K O R IA N A  i  d r  W ies ław a 
O L S Z A K A  u czon y  ra d z ie ck i 
z w ie d z ił S zczecin i  p o r t.  Z ło ży ł 
także  w iz y tę  p rzew odn iczącem u 
T o w a rz y s tw a  p ro f. d r  K onstan  
te m u  L IS S O W S K IE M U , w yraża  
ją c  zgodę na w y d a n ie  d ru k ie m  
p rzez  Szczecińsk ie  T o w a rz y ­
s tw o  N a u k o w e  sw o je go  re fe ra ­
tu  w yg ło szon e go  o s ta tn io  w  
W a rsza w ie , (a)

p u łk i  lo tn ic z e ,  a ic h  p i lo c i  z d o b y l i  
n ie ś m ie r te ln ą  s ła w ę .

„ W a lc z y l i  z n ie  s p o ty k a n ą  o d w a ­
gą , n ie z w y k łą  d e te rm in a c ją ,  b y l i  
p r a w d z iw y m i  p o d n ie b n y m i o r ła m i ”  
— w s p o m in a  p o ls k ic h  to w a rz y s z y  
b r o n i  d w u k r o tn y  b o h a te r  Z w ią z k u  
R a d z ie c k ie g o , d o w ó d c a  je d n e j  z  
a r m i i  p o w ie t r z n y c h ,  g e n e ra ł K u z -  
n ie c o w . T a k ą  sa m ą  o p in ię  w y r a ­
ż a l i  r ó w n ie ż  ra d z ie c c y  in s t r u k t o ­
r z y ,  k tó r z y ' na  g łę b e k im  z a p le c z u  
s z k o l i l i  k a d r y  n a s z y c h  p i lo tó w  na  
p o tr z e b y  f r o n t u .

Od ta m ty c h  d n i m in ę ło  ju ż  
dw ad z ie śc ia  la t.  W ra z  z c a łym  
k ra je m  ro z w ija ły  się nasze 
s k rz y d ła . Do szkó ł p rz y c h o d z ili 
m ło d z i lu d z ie , k tó r y m  m a rz y ła  
się k a r ie ra  „p o d n ie b n y c h  o r ­
łó w ” , w  fa b ry k a c h , w  p ra c o w ­
n ia c h  i  b iu ra c h  k o n s tru k c y j­
n ych  in ż y n ie ro w ie , n a u k o w c y  i 
ro b o tn ic y  p ra c o w a li nad opa ­
n o w a n ie m  p ro d u k c ji sp rzę tu  lo t 
n iczego, w y s iłk ie m  całego k ra ­
ju  p o w s ta w a ł p rze m ys ł, k tó re ­
go zadan iem  b y ło  zapew n ien ie  
nam  w s z y s tk im  „czystego  i  spo 
k ó j nego n ie b a ” .

M in ę ło  d w ad z ie śc ia  la t .  D z iś  
nasze s iły  p o w ie trz n e  d y s p o n u ­
ją  n ow oczesnym  sp rzę tem  i  
zn ako m ic ie , w s p a n ia le  w y s z k o ­
lo n y m i k a d ra m i.

Z  lo tn is k  m ię d z y  O d rą  a B u ­
g ie m , m ię d z y  T a t r a m i  a B a ł t y ­
k ie m , s ta r t u ją  w  n ie b o  n o w o c z e s ­
ne  s a m o lo ty  o d r z u to w e  o  p r ę d k o ­
śc i k i l k a k r o ć  p r z e k ra c z a ją c e j s z y b  
k o ś ć  d ź w ię k u ,  w y p o s a ż o n e  w  r a ­
k ie t y  s a m o n a p r o w r d z a ją c e  n a  ce l. 
•P o s ia d a m y  r ó w n ie ż  z n a k o m ite  t a k ­
ty c z n e  o d r z u to w e  lo tn ic tw o  b o m b o  
w e . N a s i p  ło c i  s z k o lą  s ię  n a  s p rz ę  
c ie  s k o n s tr u o w a n y m  i  z b u d o w a n y m  
c a łk o w ic ie  w  k r a ju .

O ja k o ś c i  n a s z e j k a d r y  p i lo tó w ,  
m e c h a n ik ó w  i  n a w ig a to r ó w  ś w ia d  
c z y ć  m d ż e  w s p a n ia ły  p o p is  k u n ­
s z tu  lo tn ic z e g o  n a  d e f i la d z ie  z o -  
k a z j i  22 L ip c a .

C i, k t ó r z y  p o  d w u d z ie s tu  la ta c h ' 
z a ję l i  m ie js c a  p r z y  s te ra c h  n a s z y c h  
s a m o lo tó w ,  g o d n ie  p o d t r z y m u ją  t r a  
d y c je  s w y c h  p o p r z e d n ik ó w ,  ty c h .  
k t ó r z y  23 , s ie r p n ia  1944 r o k u  s ta r ­
t o w a l i  d o  b o ju  z p r z y f r o n to w e g o  
lo tn is k a  n a  p ie rw s z y m  s k r a w k u  
w y z w o lo n e j  o jc z y z n y .  (S o k .)

Znów strzały
n a  C y p r z e

N IK O Z J A  P A P . P o  ra z  p ie rw s z y  
o d  c h w i l i  z a w a rc ia  p o r o z u m ie n ia  o 
p r z e r w a n iu  o g n ia  n a  C y p rz e , w  
p ią te k  w ie c z o re m  p o n o w n ie  m ia ła  
m ie js c e  s t r z e la n in a .  W  m ie js c o w o ś ­
c i K l im a  p o s t r z e lo n y  z o s ta ł o f ic e r  
p o l i c j i  —  C y p r y jc z y k  p o c h o d z e n ia  
tu re c k ie g o .

R z e c z n ik  r z ą d u  c y p r y js k ie g o  po ­
d a ł r ó w n ie ż , że w  p ią te k  p o  p o łu d ­
n iu  z a s t rz e lo n y  z o s ta ł je d e n  z m ie ­
s z k a ń c ó w  g r e c k ie j  w io s k i  K r i t u  
M a r o t t u  p o d cza s  p r a c y  n a  p o lu  w  
p o b l iż u  s ą s ie d n ie j w io s k i  t u r e c k ie j*

Elskironicine 
biuro iiifornaefine 

w Tokio
W  T O K IO  u r u c h o m io n o  ju ż  „ c ie k  

I r o n ic z n e  b iu r o  in fo r m a c y jn e ” , k t ó  
re  w  czas ie  O l im p ia d y  b ę d z ie  r e je ­
s tr o w a ć  n a  b ie ż ą c o  w y n i k i  w s z y s t­
k ic h  4 000 e l im in a c j i ,  r o z g ry w e k  i  
z a w o d ó w .

U rz ą d z e n ie  to ,  z b u d o w a n e  p r z e *  
f i r m ę  IB M  za 6 m il io n ó w  d o J a ró w , 
b ę d z ie  n a ty c h m ia s t  o p ra c o w y w a ć  
r e z u lt a ty  i  d r u k o w a ć  je  w  z re d a ­
g o w a n e j p o s ta c i w o  w s z y s tk ic h  W  
m ie js c a c h  z a w o d ó w .

O b s łu g ę  s y s te m u  in fo r m a c y jn e g o  
m a  tw o r z y ć  250 o só b .

w Operze Irooławskisj
W R O C Ł A W  P A P . N a  k i l k a  m i-  

n u t  p rz e d  ro z p o c z ę c ie m  p rz e d s ta ­
w ie n ia  „ C y r u l i k  S e w ils k i ”  w  O p e ­
rz e  W r o c ła w s k ie j  w y b u c h ł  g r o ź n y  
p o ż a r .  P a l i ła  s ię  p r a c o w n ia  m a la r ­
s k a  i  d e k o r a to r n ia .N a  szczę śc ie  p o ż a r  
z o s ta ł n a ty c h m ia s t  z a u w a ż o n y . B ły  
s k a w ic z n a  in te r w e n c ja  s ze śc iu  je d ­
n o s te k  s t r a ż y  p o ż a r n e j u m o ż liw i ła  
s z y b k ą  l i k w id a c ję  p o ż a ru .
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W A R S Z A W A  P A P . W  so z  t w ó r c ó w  ł  o r g a n iz a to ró w  lu d o -
. . . .  w e g o  lo t n ic t w a  p o ls k ie g o  n a  z ie -
b o t^  2 -  s ie rp n ia , w  p rz c u  m j r a d z ie c k ie j  i  je g o  p ie rw s z y  d o -  
dzień  w ie lk ie g o  ś w ię ta  p o i w ó c le a  — gan. p i k  F io d o r  POŁY- 
sk ich  s k rz y d e ł —  2 0-łec la  n i n . 
lu d o w e g o  L o tn ic tw a  P o l-
skiego , o d b y ł się w  W a r­
szaw ie  u ro c z y s ty  w ie czó r.

. Z G R O M A D Z E N I s e rd e c z n ie  w i t a ­
j ą '  p r z y b y lq  n a  u ro c z y s to ś ć  d e le g a ­
c ję  lo tn ic tw a  ra d z ie c k ie g o  z  w i ­
c e m in is t r e m  o b r o n y  Z S R R , n a c z e l­
n y m  d o w ó d c ą  s i ł  p o w ie t r z n y c h  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o , g łó w n y m  
m a r s z a łk ie m  lo tn ic tw a  Z S R R  — 
K o n s ta n t in e n !  W IE R S Z Y N 1 N F M .

U R O C Z Y S T O Ś Ć  o tw ie ra  w i -  
c e m in is te r O b ro n y  N a ro d o w e j 
—  gen. b ro n i J e rz y  B O R D Z I-  
Ł O W S K I. W ita ją c  ze b ran ych  
w  im ie n iu  k ie ro w n ic tw a  M O N  
p o w ie d z ia ł on m .in .:  Dz iś  u  p ro  
g u  now ego  20-lec ia  w o js k o  na 
sze pos iada  d ob rze  w yp osa żo ­
ne i  w y s z k o lo n e  s iły  p o w ie trz -

[Wśród członków delegacji — jeden ne. L u d o w e  lo tn ic tw o  p o lsk ie  
o toczone je s t pow szechną sym  
p a tią  ca łego spo łeczeństw a. P o ­
s ia da  dob rze  w yszko lo n ą , z w a r 
tą  k a d rę , z ro ś n ię tą  z p a r t ią  i 
oddaną s p ra w ie  s o c ja liz m u  i  
p o k o ju .

N a s tę p n ie  g lo s  z a b ie ra  g łó w n y  
in s p e k to r  lo tn ic tw a  —  g e n . d y w .  
p i l o t  J a n  R A C Z K O W S K I.

S e rd e c z n e  p o z d r o w ie n ia  d la  p o l ­
s k ic h  lo t n i k ó w  od  r a d z ie c k ic h  s i ł  
z b r o jn y c h ,  ra d z ie c k ic h  lo t n i k ó w  i  
k o s m o n a u tó w  p r z e k a z u je  m a rs z a ­
łe k  K .  W IE R Ś Z Y N IN .

S T A T K I  N A  W E J 3 C IU :
S /S  „ U S T K A ”  —  z  A n g l i i  

p o d  b a la s te m .
S /S  - „ J E D N p S C  R P B O T N I -  

C Z A ”  —  i  D a n i i  p o d  b a la s te m .
S /S  „ K I E L C E ”  —  z  D a n i i  p o d  

b a la s te m .
M /S  „ M O D L IN ”  —  z  H a m b u r ­

ga  z  ó ro to n ic ą .
M /S  „ L I W I E C ”  —  z  R o t te r d a ­

m u  z  d r o b n ic ą .
M /S  „ R O K I T A ”  —  z  A n g l i i  

■'% ż y w c e m .

m  w y j ś c i u :  • ?. v̂, ■
' n ie  p r z e w id u je  ś lę . S:'T- .

' '  " •w 6' '
b y d ł o  n a  W y s t a w ę

J E D E N  ze  s ta tk ó w  P Ż M , p r z y  
s to s o w a n y c h  d o  p rz e w o z u  b y d -  

‘ Ja —  m /s  „ R o k i t a ”  w ie z ie  z 
A n g l i i  d o  S z c z e c in a  z a ro d o w e  
s z tu k i  b y d ła ,  © w ie c  i  ś w iń .  Z w ie  
r z ę ta  o d b ę d ą  je s z c z e  p o d ró ż  zc  
S zcze c in a  d o  C z e c h o s ło w a c ji,

N a s tę p n ie  u c z e s tn ic y  u ro c z y s *o ś c i 
u c h w a l i l i  te k s t  l i i t u  d o  I  s e k r e ta ­
rz a  K o m i te tu  C e n tr a ln e g o  P Z P R  — 
W ła d y s ła w a  G O M U Ł K I.  W  l iś c ie  
ty m  c z y ta m y  m . iń . :

Z a p e w n ia m y  W a s , że z a d a n ia  p o ­
s ta w io n e  p rz e d  n a m i p rz e z  IV  
Z ja z d  P Z P R  b ę d z ie m y  s u m :e n n ie  
w c ie la ć  tv  ż y c ie  n a  w s z y s tk ic h  r e ­
p r e z e n to w a n y c h  p r * " z  na s  o d c in ­
k a c h  z m y ś lą  o s ta ły m  r o z w o ju  
n a s ie g o  lo - n ic tW T  w o js k o w e g o  i  c y  
w i ln e g o ,  u m a c n i m i i  je g o  b r a te r ­
s k ic h  w ię z ó w  i  s o ju s z ó w  ż  lo t n i c ­
tw e m  Z w ią z k u . R a d z ie c k ie g o  i  i n ­
n y c h  k r a jó w  U k ła d u  W a rs z a w s k ie ­
go  d la  d o b ra  n a s z e j o jc z y z n y  -'-**• 

£ P o ls k i  . L u d o w e j ,  d la  d o b ra  o g ó ln o .

I m u .

Dwudziestolecie 
bratni®! Rumunii

A k a d e m ia  m  W a rs s a u iie
W A R S Z A W A  P A P . 21 bm . o d b y ła  się w  S a li F i lh a rm o n ii 

N a ro d o w e j u ro czys ta  a k a d e m ia  z ;  o k a z ji d w u d z ie s to le c ia  R u ­
m u ń s k ie j R e p u b lik i L u d o w e j.

W  a k a d e m ii w z ię l i  l ic z n ie  u d z ia ł  k a  B iu r a  P o lit y c z n e g o  K C , P Z P R ,
m ie s z k a ń c y  s to l ic y ,  d z ia ła c z e  o r ­
g a n iz a c j i  s p o łe c z n y c h  i  p o l i t y c z ­
n y c h ,  p r z e d s ta w ic ie la  W o js k a  P o l­
s k ie g o , m lp d z ie ż .

P r z y b y l i  c z ło n k o w ie  i  p r a c o w ­
n ic y  a m b a s a d y  R u m u ń s k ie j  R e p u ­
b l i k i  L u d o w e j  w  W a rs z a w ie .

O b e c n i b y l i  s z e fo w ie  i  c z ło n k o ­
w ie  sze re g u  p r z e d s ta w ic ie ls tw  d y ­
p lo m a ty c z n y c h ,  a k r e d y to w a n i  w  
P o ls c e .

W  p r e z y d iu m  z a ję l i  m ie js c a  m . 
In .  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y  O K  F J N .  
z a s tę p c a  p rz e w o d n ic z ą c e g o  R a d y  
P a ń s tw a  —  B o le s ła w  P O D E D W O R - 
N Y ,  a m b a s a d o r  n a d z w y c z a jn y  i  p e ł 
n o m o c n y  K R I .  w  P o ls c e  —  G h e o r-  
g h e  D IA C O N E S C U , z a s tę p c a  c z ło n -

S w a s ty k a  
i zbe-zczeszczefiy 

ciiisufarz -ąimisM
w  NRF

B O N N  P A P . N a  c m e n ta rz u  ż y d ó w  
is k łm  w e  F r a n k  f u r c ie  n /M e n e m  n ic  
z n a n i s p r a w c y  o b a l i l i  11 n a g r o b k ó w  
o ra z  w y m a lo w a l i  o g ro m n ą  s w a s ty k ę  
n a  w r o ta c h  koćc i-o ła , p o ło ż o n e g o  w  
p o b l iż u  m ie js c o w e g o  p o s te ru n k u  p o  
l i c # .  P o l ic ja  f r a n k fu r c k a ,  do no szą c  
o t y m  w  p ią te k ,  p o d a ła , że  r ó w n o ­
c z e ś n ie  n a  c m e n ta r z u  k a t o l ic k im  
o b a lo n o  7 n a g r o b k ó w  d o d a ją c , iż  
s p r a w c a m i ty c h  e k s c e s ó w  n ie  są 
d z ie c i,  le c z  d o r o ś l i .  P o l ic ja  n ie  w y ­
k lu c z a ,  ż e  g r o b o w c e  n a  c m e n ta rz u  
k a t o l ic k im  p r z e w ró c o n e  z o s ta ły  d ia  
z a m a s k o w -a n ia  a k c j i  b e zcze szcze n ia  
g r o b ó w  n a  c m e n ta r z u  ż y d o w s k im .

pmmłk m
Z a c h m u r z e n ie  u .nv iia r'kow ane . 

T e m p . c.V. 20 s t .  W ia t r y  s ia
be  p id .-w s c h o d n . ie .

w ic e p r e m ie r  P io t r  J A R O S Z E W IC Z , 
s t k r e ta r z  K C  P Z P R  —  B o le s ła w  
J A S Z C Z U R , s e k r e ta r z  N K  Z S Ł  — 
I . u d o m ir  S T A S IA K ,  w ic e p re z e s  C K  
S D , c z ło n e k  R a d y  P a ń s tw a  — L e o n  
C I IA J N ,  w ic e m in .s  e r  s p r a w  z a g ra  
n ie m y c h  —  J ó z e f W IN IE W T C Z , g e n . 
d y w .  M a r ia n  G R A N IE W S K I.

A k a d e m ię  za g a ił B o le s ła w  
P O D E D W O K N Y . M ó w c a  p od ­
k re ś l i ł ,  że n a ród  ru m u ń s k i o -  
s ią g n ą ł w ie lk ie  sukcesy w e  
w s z y s tk ic h  d z ied z in a ch  życ ia , 
& s to s u n k i m ię d z y  P o lską  i 
R u m u n ią  w sze chs tron n ie  p o ­
g łę b ia ją  s ię  i  ro z w ija ją .  P o lska  
i  R u m u n ia  należą do w s p ó ln o ­
t y  p a ń s tw  so c ja lis ty c z n y c h , 
k tó ry c h  jedność  i  w sp ó łp raca  
je s t fu n d a m e n te m  ic h  bezp ie ­
czeństw a i  ro z w o ju ,

W  czasie a k a d e m ii re fe ra t  
w y g ło s ił P io tr  J A R O S Z E W IC Z .

N a s tęp n ie  w y g ło s ił p rze m ó ­
w ie n ie  am b. D iaconescu.

Z y*y  ladenek
G D Y N IA . W  H a ip h o n g u  m o ­

to ro w ie c  P L O  „H a n k a  S a w ic ­
k a ”  z a ła d o w a ł na p o k ła d  ż y w y  
ła d u n e k  p rzeznaczony do  euro  
p e js k ic h  ZO O . Z w ie rz a k ó w  je s t 
dużo i  n a jro z m a its z y c h . Do 
N R D  przeznaczone są je le n ie , 
m a łp a , l is y , 42 d z ik i i  50 ż ó łw i,  
jeże, 10 p y to n ó w  i  20 in n y c h  
w ę ży  o ra z  różne  g a tu n k i p ta ­
kó w . D o  G d y n i, gdz ie  „H a n k a  
S a w ic k a ”  p rzyb ę d z ie  pod  k o ­
n ie c  p a ź d z ie rn ik a , s ta te k  p rz y ­
w ie z ie  2 p a n te ry . P rzeznaczo ­
n e  są one  d o  ZO O  w  Czecho­
s ło w a c ji.  (Z A P )

Rozkaz Marszałka 
M. Spychalskiego

W  p rze dd z ie ń  Ś w ię ta  L ud ow e  
gro L o tn ic tw a  P o lsk ieg o  m in is te r 
O b ro n y  N a ro d o w e j, M a rsza łe k  
P o ls k i M a r ia n  S P Y C H A L S K I 
w y d a ł s p e c ja ln y  rozkaz , w  k tó  
r y m  p o z d ra w ia  ż o łn ie rz y  i  p ra ­
c o w n ik ó w  lo tn ic tw a  w o js k o w e  
go, c y w iln e g o  I  sportow ego 
o raz p rz e m y s łu  lo tn iczego .

Faszystowski 
zamach w Rzymie
R Z Y M  P A P . W  n o c y  z p ią tk u  n a  

s o b o tę  e le m e n ty  fa s z y s to w s k ie  d e k o  
n a ły  z a m a c h u  b o m b o w e g o  n a  s ie ­
d z ib ę  je d n e g o  z  k o m ite tó w  d z ie l­
n ic o w y c h  W ło s k ie j P a r t i i  K o m u n is  
ty c z n e j  w  R z y m ie . E k s p lo z ja  z n is z ­
c z y ła  d r z w i  w e jś c io w e .  O f ia r  w  l u ­
d z ia c h  n ie  b y ło .

T rum na ze z

przewieziona doi Rzym u

m i Palm iro Togliattiego

Ciężka strata
Przemówienie 

na lotnisku
. ChruszczGwa 
Symferopolu

R Z Y M  P A P . W  sobotę 'po  p o łu d n iu  sa m o lo t w io z ą c y  t r u m ­
nę ze z w ło k a m i P A L M 5 R Ó  T O G L IA T T IE G O  w y lą d o w a ł n a  
lo tn is k u  rz y m s k im . j

T y m  sam ym  sam o lo tem  p c w  { c z ło n k ó w  rz ą d u  ra d z ie d tie g ó , ’ 
r ó c i ł i  do  R zym u  żona Z m a r łe -  b y  oddać o s ta tn i h o łd  P a lm iro  
go, cz ło ne k  k ie ro w n ic tw a  T o g łia tt ie m u .
W łP K , L e o n ild e  J o t«  i  za s tę p - Ś m ie rć  P a lm i r o  T o g l ia t t ie g o  t o
«o   „ „ 1^ » , , , .  C iężka  S tra ta  d la  k o m u n is tó w  c a -ca s e k re ta rz a  g enera lnego  łe g o  ś w ; a ta  j  m a 9  p r a c u ją c y c h  
W łP K , L u ig i Longo . W ra z  z  n i w s z y s tk ic h  k r a jó w  — p o w ie d z ia ł 
m i p rz y b y ła  do R zym u  d e lega- N i k i t a  C h ru s z c z ó w  w  czas ie  z g r o -  
„ .  i  m a d z e m a  ż a ło b n e g o  n a  lo tn is k u .
C ja  K C  K P Z R , w  k tó re j s k ła d  N ik i t a  C h ru s z c z ó w  w s k a z a ł,  żer 
w chodzą  cz ło ne k  P re z y d iu m  i  T o g l ia t t i  o d e g ra ł w y b i t n ą  r o lę  w  
s e k re ta rz  K C  K P Z R , L e o n id  u s ta le n iu  b r a te r s k ic h  s to s u n k ó w  

B R E Ż N IE W  1 p ie rw s /y  se k re - ^ 0 , 7
l a r z  L e n in g ra d z k ie g o  M ie js k ie -  N i k i l a  C h ru s z c z ó w  w y r a z i ł  g lę -  
go K o m ite tu  K P Z R , G . P O -  b?k ',e w s p ó łc z u c ie  w d o w ie  p o  T o  

’  g ia t t im ,  je g o  s y n o w i i  c ó r —

S a m o lo t ze z w ło k a m i P a lm i-

je g o

L o n g o , k t ó r y  p r z e b y ł  w r a z  z n im ^

ro  T o g lia tt ie g o  w y s t a r t w i . ;  w  i S . / r a w ?  l" inn°! m * c T T
p o łu d n ie  Z lo tn is k a  W  S y m fe ro  ł o w y m  d z ia ła c z o m  w ło s k ie j  P a r t i i  
p o lu . N a lo tn is k o  p rz y b y ł N i-  K o m u n is ty c z n e j ,  
k ita  C H R U S Z C Z Ó W  w  o tocze­
n iu  in n y c h  p rz y w ó d c ó w  K P Z R

Przed linkiem 20-!ecia w Oświacie Szczecińskiej

•  Konferencja prasowa w KW PZPR 
9  Kooferoocie nauczycielskie 
B Wojewódzki zjazd nauczycieli

W  z w ią z k u  zc zb liż a ją c y m  w s p ó łp ra c y  ze szko łą  W  ic h  
się p oczą tk iem  now ego ro k u  ro z w ią z y w a n iu , ja k  n a js z e r- 
szko łaego, w  p ią te k  21 bm. od szych k rę g ó w  spo łecznych, 
b y ła  się w  K o m ite c ie  W o je - P rz e d y s k u to w a n e  zostaną p la -  
w ó d z k im  p a r t i i  zo rg an izow ana  n y  w y c h o w a w c z y c h  za jęć  poza 
przez W y d z ia ł P ro p a g a n d y  K W  le k c y jn y c h  i  u d z ia ł w  ic h  re a - 
k o n fe re n c ja  p ra sow a . U czestn i h z a c ji o rg a n iz a c ji m łod z ie żo - 
c-zyli w  n ie j także  p rz e d s ta w i- w ych .
c ie le  n ad zo ru  pedagogicznego, W  n iedz ie lę , 3 0  s ie rp n ia  b r., 
z w ią z k u  n a u c z y c ie ls tw a  i  o rga  n a  w ie lk im  z jeźdz ie  ok. 3000 
n iz a c j i m łcdz ieżoY /ych . P rze - n a u c z y c ie li i  p rz e d s ta w ic ie li 
w o d n ic z y ł k o n fe re n c ji se k re - spo łeczeństw a z ca łego  w o je -  
ta rz  K W  P Z P R  H E N R Y K  H U -  w ó d z iw a  w  szcze c ińsk ie j h a li 
B E R , a k u ra to r  O k rę g u  S zko l- s p o rto w e j, zostan ie  dokonana 
nego Z B IG N IE W  S Z Y R O K I po in a u g u ra c ja  R O K U  X X - L E -  
in fo rm o w a ł d z ie n n ik a rz y  m ie j C IA  W  O Ś W IA C IE  S Z C Z E C IN  
sco w e j p ra sy , ra d ia  i  te łe w i-  S K IE J . (k a rp )
z j i  o p rz y g o to w a n ia c h  do ro z - «. 
poczęcia  ro k u  szko lnego.

W  n ad cho d zącym  ty g o d n iu , 
ja k  co  ro k u  w  ty m  okres ie , od 
będą s ię  w  S zczecin ie  i  pow ia  
ta ch  w o je w ó d z tw a  szczecińskie  
g o  k o n fe re n c je  s ie rp n io w e  n a ­
u c z y c ie li. P o p rze d z i je  rozpoczy 
n a jąca  się ju ż  ju t r o  tz w . k u r -  
s o -k o n fe re n c ja  n ad zo ru  peda­
gog icznego z ca łego  w o je w ó d z ­
tw a  i  d z ia ła c z y  Z w ią z k u  N a u ­
c z y c ie ls tw a  P o lsk ieg o . W  n ie ­
k tó r y c h  je j  se m in a ria ch  w ezm ą 
ró w n ie ż  u d z ia ł a k ty w iś c i orga­
n iz a c j i m łod z ie żow ych . W  n a ­
s tęp n ych  d n ia c h  odbędą się na 
ra d y  d y re k to ró w  i  k ie ro w n i­
k ó w  szkó ł o raz  z a k ła d ó w  n au ­
k o w y c h  z  u d z ia łe m  p rze ds ta ­
w ic ie l i  ra d  n a ro d o w y c h  i  za­
k ła d ó w  p ra c y . T e m a te m  tych  
n a rad  będzie  o m ó w ie n ie  p la ­
n ó w  d z ia ła n ia  w  nauczan iu  i 
w y c h o w a n iu  w  poszczególnych 
g a łę z ia ch  szczecińsk iego  szko l­
n ic tw a .

W ła ś c iw e  k o n fe re n c je  s ie rp ­
n io w e  d la  w s z y s tk ic h  nauczy­
c ie li z ca łego w o je w ó d z tw a  od 
będą  s ię  28 bm . w e  w szys t­
k ic h  p o w ia ta c h , a  w  Szczecinie 
w  d w ó c h  g ru p a c h  —  27 i  28 
bm . W  ty c h  k o n fe re n c ja c h  u -  
czes tn iczyć  będą  ta k ż e  przed­
s ta w ic ie le  spo łeczeństw a, k ie ­
ro w n ic y  m ie js c o w y c h  w ładz  
p a r ty jn y c h  i  p ań s tw ow ych , 
d z ia łacze  k o m ite tó w  ro d z ic ie l­
s k ic h  i  o p ie k u ń c z y c h  oraz o r­
g a n iz a c ji m ło d z ie żo w ych  i 
w s z y s tk ic h  s o ju s z n ik ó w  szko ły 
w  w y c h o w y w a n iu  m łodz ieży.
B o w ie m  g łó w n y m  tem atem  
w s z y s tk ic h  n a ra d  będą  oprócz 
s p ra w  n au czan ia  p ro b le m y  
w y c h o w a w c z e  i  zagadn ien ia

Poznaóska 
M m a  M i l e r

zaw ędrow ała

do Ś w im jś d a
Ś w in o u jś c ie  s ta ło  s ię  na m ie  

ś ląc m ias te m ... u n iw e rs y te c k im . 
W  s ie rp n iu  ro z b iła  tu  n a m io ­
t y  poznańska  A łm a  M a te r , re ­
p re zen tow a n a  godnie  p rzez  je j 
p ro fe s o ró w  i  s tu d e n tó w  szcze­
c iń sk ie go  P u n k tu  K o n s u lta c y j­
nego, k tó rz y  p ra c o w ic ie  spędza 
ją  w a k a c je . W  czasie 2 ty g o d ­
n iow eg o  s e m in a r iu m  przedegza 
m in a c y jn e g o  (2 tu rn u s y )  o d b y ­
w a ją  s ię  tu  w y k ła d y  u zu p e łn ia  
jące ro czn y  p ro g ra m  za jęć, k o n  
s u łta c je  i  w reszc ie  —  e gza m i­
n y  końcow e . A  w s z y s tk o  to  na 
t le  w czasow ego  Ś w in o u jś c ia , 
kuszącego u ro k ie m  p la ż y  i  m o ­
rza .

I  choć ża kom  szczecińsk im  
c k n i s ię  do  k ą p ie li i  s łońca, 
p rz y s ia d a ją  p iln ie  fa łd ó w , b y  
w y n ik i n a u k i b y ły  ja k  n a jle p ­
sze.

W ład zom  i  p ro fe s o ro m  U n iw e r  
sy te tu  im . A d a m a  M ic k ie w ic z a  
w  P ozn a n iu , ta k  b a rdzo  d b a ­
ją c y m  o p o z io m  "i ro z w ó j s tu ­
d ió w  zaocznych  w  Szczecin ie , 
na leżą  s ię  s łow a  uznan ia . K ie ­
ru je m y  je  ró w n ie ż  pod  a d re ­
sem o rg a n iz a to ra  s e m in a r iu m  
—  szczecińsk iego  K u ra to r iu m .

A  za s tu d e n tó w  trz y m a m y  
m o cn o  k c iu k i  życząc im ... p o ­
ła m a n ia  nóg, ja k  to  p rze d  eg­
z a m in a m i. (Iw )

W e w to re k  pogrzeb

Włochy w żafGhls .
R Z Y M  P A P . P a r t ia ,  p r z y ja c ie le  

i  n a r ó d  w io s k i  p o g r ą ż e n i są w  g łę ­
b o k im  b ó lu  p o  s t ra c ie  P a lm ir o  T o -  
g l ia t t ie g o .  P rz e d  s ie d z ib ą  K C  W ło s ­
k ie j  P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j  w  R z y ­
m ie  f o r m u ją  s ię  d łu g ie  k o le j k i  o só b  
w p is u ją c y c h  s ię  d o  k s ię g i  k o n d o le n  
c y jn e j .

P o c z y n io n o  j u ż  p r z y g o to w a n ia  d o  
p o g rz e b u , k t ó r y  o d b ę d z ie  s ię  w e  
w to r e k .  Z w ło k i  T o g l ia t t ie g o  spo cz ­
n ą  n a  je d n y m  z n r y m s k ic h  c m e n ­
ta r z y  w  p o b l iż u  g r o b u  A n to n io  
G ra m s e ie g o , z a ło ż y c ie la  W ło s k ie j 
P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j . V-

D e p e s z a  
kcndoloncyjna 
KC P Z P R

C E N T R A L N E G O
D O
K O M IT E T U
W Ł O S K IE J
P A R T I I  K O M U N IS T Y C Z N E J

D R O D Z Y  T O W A R Z Y S Z E !

P o ls k a  Z je d n o c z o n a  P a r t ia  
R o b o tn ic z a  i  m a s y  p ra c u ją c e  
n a sze g o  k r a ju  z g łę b o k im  b ó ­
le m  p r z y ję ły  w ia d o m o ś ć  _ o 
ś m ie r c i  T o w a rz y s z a  P a lm ir o  
T o g l ia t t ie g o ,  p ło m ie n n e g o  r e ­
w o lu c jo n is ty ,  n ie z ło m n e g o
p r z y w ó d c y  w ło s k ie g o  i  je d n e ­
g o  z  n a jw y b i tn ie js z y c h  d z ia ­
ła c z y  m ię d z y n a ro d o w e g o  r u ­
c h u  ro b o tn ic z e g o , s e k re ta rz a  
g e n e ra ln e g o  W ło s k ie j  P a r t i i  
K o m u n is ty c z n e j .

T o w a rz y s z  P a lm ir o  T o g l ia t t i  
p rz e z  d łu g ie  la ta  p r z e w o d z i!  
W ło s k ie j  P a r t i i  K o m u n is ty c z ­
n e j  w  j e j  o f ia r n e j  w a lc e  o w y  
z w o lc n ie  s w o je j  o jc z y z n y  z 
ja r z m a  fa s z y z m u , o  o d n o w ę  
d e m o k r a ty c z n ą  k r a j u  i  p o p r a ­
w ę  w a r u n k ó w  ż y c io w y c h  n a j ­
s z e rs z y c h  w a r s tw  p r a c u ją c y c h ,  
o  p o k ó j ,  p o s tę p  i  s o c ja l iz m .  ^

J a k o  w y b i t n y  t e o r e t y k  s z k o ­
ł y  le n in o w s k ie j,  T o w a rz y s z  P a l 
m ir o  T o g l ia t t i  w z b o g a c i ł  s w y ­
m i  p r a c a m i te o r e ty c z n a  s k a rb ­
n ic ę  r u c h u  k o m u n is ty c z n e g o ,  
tw ó r c z o  s to s u ją c  z a s a d y  m a r k -  
s iz iw i—le n in ic m n  w  n o w e j  sy ­
t u a c j i  h is to r y c z n e j.

W  J e g o  o s o b ie  m ię d z y n a n o d o  
w y  r u c h  k c a n u r - is ty ę z n y  s t r a ­
c i !  g o rą c e g o  o b ro ń c ę  je d n o ś c i 
s w y c h  s z e re g ó w , k o n s e k w e n tn e  
g o  in te r n a c jo n a l is t ę ,  o d d a n e g o  
p r z y ja c ie la  k r a jó w  s o c ja l is ty c z  
n y c h  i  lu d ó w  w a lc z ą c y c h  o  
w o ln o ś ć , w y t r w a łe g o  r z e c z n i­
k a  p r z y ja ź n i  m ię d z y  n a ro d a ­
m i.

W  z w ią z k u  z  w ie lk ą  s t r a tą ,  
k t ó r ą  p o n io s ła  W a sza  p a r t ia ,  
p r z e s y ła m y  W a m , D ro d z y  T o ­
w a rz y s z e , w y r a z y  n a jg łę b s z e ­
go  ż a lu  i  w s p ó łc z u c ia , p o s ta ć  
T o w a rz y s z a  P a lm ir o  T o g l ia t t ie  
g o  —  w ie lk ie g o  p a t r i o t y  w ło s ­
k ie g o  i  s e rd e c z n e g o  p r z y ja c ie ­
la  P o ls k i  L u d o w e j  —  zaw sze  
p o z o s ta n ie  b l is k a  n a s z e j p a r t i i  
i  n a s z e m u  n a r o d o w i.

K O M IT E T  C E N T R A L N Y  
P O L S K IE J  Z J E D N O C Z O N E J  

P A R T I I  R O B O T N IC Z E J
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STRONĄ 3

Dwadzieścia fat 
Ludowej Rumunii

B y ł czas, że „g ó rn e  w a rs t w y ”  m ieszka ńcó w  B uka re sz tu  
n a z y w a ły  sw o je  m ias to  „m a ły m  P a ryżo m ” , żc zak ładano  
ta m  w zo ro w a ne  na p a ry s k ic h  b u lw a ra c h  a łe je , b u d o w a ­
no L u k  T r iu m fa ln y ,  d o m o w i to w a ro w e m u  n adaw ano  m ia ­
no „L a  F a y e lte ”  —  i n ie  ch c ian y  ' w id z ie ć , że c b łs p i 
p rz y je ż d ż a ją c y  tło  s to lic y  chodzą boso.

B y l czas, że w ła ś c ic ie le  p ó l 
n a fto w y c h  P lo e s ti p rz y ró w n y ­
w a li  R u m u n ię  do „B e lg i i  
W schodu ” , n ie  p a trzą c  na to, 
że dochód n a ro d o w y  o w ie le  
m n ie js z e j te r y to r ia ln ie  B e lg ii 
b y ł 1 3 -k ro tn ie  w yższy . W  ty m  
to  czasie z w y k li  m ieszka ńcy  
R u m u n ii m a w ia li,  że ic h  o jczy  
zna podobna  je s t do k a n ia , k to  
r y  c ią gn ie  w óz z owsem , ale 
sam n ie  w ie , ja k  ten  ow ies 
sm a ku je . R zeczyw iśc ie , R u m u ­
n ia  b y ła  k ra je m  b og atym , za­
sobnym  w  złoża n a tu ra ln e  i 
żyzne g leb y , i  rów nocześn ie  
b y ła  k ra je m  n ie z m ie rn ie  b ie d ­
n y m , e k s p lo a to w a n ym  przez 
obce m onopole , w ła s n y  d w ó r 
k ró le w s k i i  o b sza rn ikó w , b y ła  
p o z b a w io n y m  p rze m ys łu , zaco 
fa n y m  k ra je m , p e łn y m  nędzy 
i  a n a lfa b e ty z m u . I  k ra je m  o- 
g a rn ię ty m  w rz e n ie m  re w o lu ­
c y jn y m , k tó re  coraz b a rd z ie j 
p rz y b ie ra ło  na  sile ...

23 s ie rp n ia  1944 r .  p a tr ło ty c z  
ne  s i ły  R u m u n ii pod p rz y w ó d z  
lw e m  P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j 
t la ły  h as ło  do o gó lnona rodow e  
go p o w s ta n ia  p rz e c iw k o  fa s z y ­
s to w s k im  rz ą d o m  i  panoszą­
c y m  się w  k ra ju  h it le ro w c o m . 
W k ró tc e , w  w y n ik u  z w y c ię ­
s k ie j o fe n s y w y  A r m i i  R adz iec­
k ie j,  k r a j  b y ł w o ln y . W o jska  
ru m u ń s k ie  s k ie ro w a ły  b ro ń  
p rz e c iw k o  I I I  Rzeszy. W  k r a ­
ju  rz ą d y  p rz e ją ł na ród . Od 
k o ńca  194" r .  R u m u ń s k a  R e­
p u b lik a  L u d o w a  w k ra c z a ją c  
n a  to r y  b u d o w n ic tw a  s o c ja l i­
s tycznego zaczęła zap isyw ać no 
w y  ro z d z ia ł w  sw ych  d z ie jach : 
ro z d z ia ł w ie lk ic h  p rze m ia n .

N a d s z e d ł czas, że n ie  t y l k o  p o m ­
n i k i  h is to r i i ,  s ię g a ją c e  czasó w  
s ta ro ż y tn y c h  D a k ó w , G r e k ó w  i  l e ­
g io n ó w  r z y m s k ic h ,  n ie  tyK co  w s p a ­
n ia ła  p r z y r o d a  k a r p a c k ic h  s to k ó w ,

Sesja Wielkiego 
Zgromadzenia 
Narodowego

B U K A R E S Z T  P A P . C e n tr a ln y m  
p u n k te m  o b c h o d ó w  20 -le c ia  R R L  
b y ła  w  s o b o tę  se s ja  W .e lk ie g o  Z g r o  
m a d z e n ia  N a ro d o w e g o  R u m u ń s k ie j 
R e p u b l ik i  L u d o w e j .  W  s e s j i ,  o b o k  
p r z e d s ta w ic ie li  n a jw y ż s z y c h  w ła d z  
p a r t y jn y c h  i  p a ń s tw o w y c h  R u m u ­
n i i  z p ie rw s z y m  s e k re ta rz e m  K C  
R P R , G h e o rg h e  G H E O S G H IU -D E -  
J E M  i  p r e m ie re m  I .  G . M A U R E ­
R E M  n a  cze le , u d z ia ł  w z ię l i  c z ło n ­
k o w ie  d e le g a c j i  p a r ty jn o - r z ą d o -  
w y c h  z  13 k r a jó w  s o c ja l is t y c z n y c h ,  
d e le g a c ja  p o ls k a  z c z ło n k ie m  b iu ra  
p o l i ty c z n e g o ,  w ic e p re m ie re m  F r a n ­
c is z k ie m  W A N IO I . K Ą ,  d e le g a c ja  
Z w ią z k u  R a d z ie c k ie g o  z p rz e w o d ­
n ic z ą c y m  R a d y  N a jw y ż s z e j Z S R R , 
--------------  M IK O J A N E M  n a  CZBle

c z a rn o m o rs k ie g o  w y b rz e ż a  i d u n a j-  
s k ie j  d e i ty ,  u le  t y l k o  c ie k a w e  z w y ­
c z a je , s t r o je ,  s ty le  ' lu d o w e g o  b u ­
d o w n ic tw a  p rz e c h o w a n e  p rz e z  szes­
n a śc ie  n a ro d o w o ś c i,  z k tó r y c h  s k ła ­
da s ię  p o n a d  1 8 -m il io n o w a  lu d n o ś ć  
k r a ju  — p r z y c ią g a ją  u w a g ę  d o  ż y ­
c iu  R u m u n i i .  N a d s z e d ł czas, że n a j ­
w ię k s z e  z a in te re s o w a n ie  i u z n a n ie  
zc  s t r o n y  p r z y ja c ió ł  ”*—  w z n u d z a  
s z y b k i r o z w ó j  g o s p o d a rc z y  i  k u l t u ­
r a ln y  k r a ju .  T o , że R u m u n ia  p r o ­
d u k u je  w ła s n e  o b r a b ia r k i,  u rz ą d z e ­
n ia  d la  p r z e m y s łu  n a f to w e g o  i ch e  
m ic z n e g o , s i l n i k i ,  t r a k t o r y ,  c ię ż a ­
r ó w k i ,  lo k o m o ty w y  s p a l in o w e , s ia t ­
k i  rz e c z n e  i  m o r s k ie .  I to , że stał?, 
s i r  n a  t y le  p rz e m y s ło w o  s i ln a ,  iż  
z d o ln a  je s t  j u ż  b u d o w a ć  za gra riifcą  
r a f in e r ie  n a f t y  c z y  c e m e n to w n ie . 
T o , że ro z p o c z ę ła  w y tw a r z a n ie  iz o ­
to p ó w  p r o m ie n io tw ó rc z y c h  w e  w ła s  
n '  m  r e a k to r z e  a to m o w y m  w cześ­
n ie j  n iż  w  w ie lu  k r a ia 3 h  n a  Z a ­
c h o d z ie , a n o w o c z e s n o ś c ią  b u d o w a ­
n y c h  d o m ó w  w ie le  in n y c h  za k a s o ­
w a ła . I  to ,  że n a u k a  s ta ła  s ię  p o w  
s z e e h n y m  d o b re m , a ś re d n ia  d łu ­
go ść  ż y c ia  lu d z i  w z ro s ła  o 24 l i t ą .

P r z y n ió s ł  to  czas w ie lk ic h  s o c ja ­
l is ty c z n y c h  p rz e m ia n , w  L u d o w e j 
R u m u n i i,  k t ó r a  d z iś  u ro c z y ś c ie  ś w ię  
t u je  ju b i le u s z  sw e g o  D w u d z ie s to le ­
c i» -  ( K .  Z a r .)

Z  r o k u  n a  r o k  z m ie n ia  s ię
o b lic z e  m ia s t  i  w s i K u m u n . i.  
P r z e m y s ł b u d o w la n y  o s ią g n ą ł 
n ie b y w a ły  ro z m a c h  z a jm u ją c  
w  la ta c h  19ć3 - L  1963 p ie rw s z e  
m ie js c e  w  E u ro p ie  w  d z ie d z i­
n ie  te m p a  b u d o w y  d o m ó w  m ie  
s z k a lr .y c h . W  o k re s ie  o s ta '-  
n ic h  c z te re c h  la t  p o n a d  £00 
t y s ię c y  lu d z i  o t r z y m a ło  n o w e  
m ie s z k a n ia , z czeg o  200 ty s ię c y  
w  s a m y m  B u k a re s z c ie .

N a  z d ję c iu :  p a n o ra m a  je d ­
n e j z n o w y c h  d z ie ln ic  B u k a ­
re s z tu  —  im .  23 S ie rp n ia .

. , . C A F

nicjatywy zagraniczne
S Z C Z E G Ó L N Ą  W A G Ę  p r z y w ią z u je  ru m u ń s k a  p o l i t y k a  z a g ra n ic z ­

n a  d o  s ta łe g o  r o z w o ju  p r z y ja ź n i ,  w s p ó łp r a c y  i  w z a je m n e j  p o m o ­
c y  m ię d z y  R R L  a p o z o s ta ły m i k r a ja m i  s o c ja l is t y c z n y m i,  o p a r te j  
n a  za s a d a c h  p r o le ta r ia c k ie g o  in te r n a c jo n a l iz m u .

1 s ty c z n ia  19S4 r o k u  R u m u n ia  u t r z y m y w a ła  s to s u n k i d y p lo m a ­
ty c z n e  z 57 p a ń s tw a m i,  s to s u n k i g o s p o d a rc z o  -  h a n d lo w e  z b l is k o  
88 p a ń s tw a m i,  a  s to s u n k i  k u l t u r a ln o  - n a u k o w e  i  s p o r to w e  z b l is ­
k o  i« o  k r a ja m i .

R z ą d  R u m u ń s k ie j  R e p u b l ik i  L u d o w e ]  u w a ż a  r o k o w a n ia  z a  je d y ­
n ą  s łu s z n ą  m e to d ę  r o z w ią z y w a n ia  z ło ż o n y c h  i  t r u d n y c h  p r o b le ­
m ó w  m ię d z y n a r o d o w y c h .  T ą  w ła ś n ie  d ro g a  ro z w ią z a n e  z o s ta ły  
n ie k tó r e  s p o rn e  s p r a w y ,  zw ła s z c z a  w  d z ie d z in ie  f in a n s o w e j ,  k tó re  
is t n ia ł y  m ię d z y  R u m u n ią  a  G r e c ją ,  S z w a jc a r ią ,  S ta n a m i Z je d n o ­
c z o n y m i c z y  W ie lk ą  B r y ta n ią .

W  r o k u  1963 w y m ia n a  h a n d lo w a  R u m u ń s k ie j  R e p u b l ik i  L u d o w e j  
z  z a g ra n ic ą  b y ła  w  p r z y b l iż e n iu  7 r a z y  w ię k s z a  n iż  w  r o k u  1948.

W  O N Z  p r z e d s ta w ic ie le  R u m u ń s k ie j  R e p u b l ik i  L u d o w e j  w n o ­
s i l i  i  w n o s z ą  a k t y w n y  w k ła d  d o  w a lk i  o  z a p rz e s ta n ie  w y ś c ig u  
z b r o je ń  i  u s u n ię c ie  w o je n  z ż y c ia  lu d z k o ś c i.

R z ą d  r u m u ń s k i  b y ł  je d n y m  z  p ie rw s z y c h  s y g n a ta r iu s z y  U k ła d u  
M o s k ie w s k ie g o  w  s p r a w ie  z a p rz e s ta n ia  d o ś w ia d c z e ń  ją d r o w y c h .

P ra g n ą c  w n ie ś ć  s w ó j w ła s n y  w k ła d  w  d z ie ło  p o k o ju  i  u s ta n o ­
w ie n ie  d o b ro s ą s ie d z k ic h  s to s u n k ó w  n a  B a łk a n a c h  r z ą d  r u m u ń s k i  
j u z  w  r o k u  1957 i  1959 p r z e d ło ż y ł  r z ą d o m  k r a jó w  b a łk a ń s k ic h  p r o ­
p o z y c je  d o ty c z ą c e  w s z e c h s tro n n e g o  p o r o z u m ie n ia  m ię d z y b a łk a ń -  
s k ie g o  w  fo r m ie  z a w a rc ia  u k ła d u  p rz e k s z ta łc a ją c e g o  B a łk a n y  w  
b e z a to m o w ą  s t r e fę  p o k o jo w e j  w s p ó łp r a c y .

D e le g a c ja  R u m u ń s k ie j  R e p u b l ik i  L u d o w e j  p r z e d ło ż y ła  n a  Z g r o ­
m a d z e n iu  O g ó ln y m  O N Z  w n io s e k  o  u m ie s z c z e n ie  n a  p o r z ą d k u  
d z ie n n y m  p u n k t u  z a t y tu ło w a n e g o :  „ A k c je  re g io n a ln e  w  c e lu  p o ­
p r a w y  s to s u n k ó w  d o b ro s ą s ie d z k ic h  m ię d z y  p a ń s tw a m i e u r o p e js k i ­
m i,  n a le ż ą c y m i d o  r ó ż n y c h  s y s te m ó w  s p o łe c z n o - p o l it y c z n y c h ” . 
T r o s k a  R u m u n i i  w  t e j  d z ie d z in ie  z n a jd u je  r ó w n ie ż  s w o je  o d b ic ie  
w  p o p a r c iu ,  k tó r e  R R L  u d z ie l i ła  p r o p o z y c jo m  in n y c h  k r a jó w ,  
a  m . in .  P o ls k i,  d o ty c z ą c y c h  u tw o r z e n ia  s t i e f  b e z a to m o w y c h  w  
E u ro p ie  ś r o d k o w e j  i  p ó łn o c n e j,  w  A f r y c e ,  A m e ry c e  Ł a c iń s k ie j  
i  n a  D a le k im  W s c h o d z ie .

W a ż n ą  in ic ja t y w ą  rz ą d u  r u m u ń k ie g o  b y ł  w n io s e k ,  z ło ż o n y  n a  
Z g r o m a d z e n iu  O g ó ln y m  O N Z , w  s p ra w ie  p r z y ję c ia  ś r o d k ó w  d la  
u p o w s z e c h n ie n ia  w  s z e re g a c h  m ło d z ie ż y  ś w ia ta  id e i  p o k o ju ,  w z a ­
je m n e g o  p o s z a n o w a n ia  i  z r o z u m ie n ia  m ię d z y  n a ro -d a m i.

R u m u ń s k a  R e p u b l ik a  L u d o w a  w y p o w ia d a  s ię  za  n a js z y b s z y m  
w p ro w a d z e n ie m  w  ż y c ie  h is to r y c z n e j  r e z o lu c j i  p r z y ję t e j  p rz e z  
O N £  w  s p r a w ie  l i k w i d a c j i  s y s te m u  k o lo n ia ln e g o .

lie e z ó r w górach
(Korespondencja własna „Kuriera“ z Rumunii)

ŻA D N A  z sam ochodow ych  
m a g is tra l i E u ro p y  n ie  
p rze c ina  R u m u n ii. M oże 

to  w y d a w a ć  s ię  d z iw n e , a le  
ta k  jest. Z m ie rza ją ce  k u  po ­
łu d n iu  B a łk a n ó w  szosy spada­
ją  n a jk ró ts z ą  tra s ą  w  d ó ł, 
p rzez Jugo s ła w ię  i  B u łg a rię . 
Te, k tó re  pod ąża ją  na  w schód, 
m ie rzą  bezpośredn io  k u  M o ­
s k w ie  i  L e n in g ra d o w i. W  ten  
sposób g łó w n a  fa la  zm o toryzo  
w a n e j tu r y s ty k i ,  pos łuszna m a 
pom  o m ija  R u m u n ię  w  dorocz 
n ym  w y ś c ig u  p o  słońce. O m i­
ja , tra c ą c  je de n  z  n a jp ię k n ie j­
szych i  g od nych  w id z e n ia  sz la ­
kó w .

R u m u n ia  —  t o  p rz e d e  w s z y s tk im  
K a r p a t y .  A b y  d o tr z e ć  d o  B u k  a r  es-* 
l u ,  t r z e b a  j e  p rz e c ią ć  n a  p r z e ła j.  
T r z y  c z w a r te  z t e j  b l is k o  7 ł» -k i i© -  
jn e t r o w e j  t r a s y  p r o w a d z i p rz e z  n ie ­
z a p o m n ia n y  k r a jo b r a z ,  w  k tó r y m  
.le s is te  p a sm a g ó r s k ie  i  c ie n is te  d o ­
l i n y  p r z e p la ta ją  s ię  z ro z le g ły m i 
p o ło n in a m i,  n a d  k t ó r y m i  d a le k o  
n io s ą  s ię  w o ia n ia  p a s te rz y  i  d ź w ię k  
d z w o n e c z k ó w  o w c z e g o  s ta d a .

P e r łą  K a rp a t ,  l u b  —  J e ś li k to ś  
w o l i  — r u m u ń s k im  Z a k o p a n e m  je s t  
S ib iu .  K ie d y  d o je c h a łe m  ta m , b y ło  
j u ż  p o  z m ro k u  —  a le t n i  d z ie ń  Jest 
d łu g i .  G ło d n i,  z n u ż e n i k i l k u g o d z in ­
ną  ja z d ą  p r z e d s ta w ia l iś m y  s o b ie  w  
n a jc z a r n ie js z y c h  b a rw a c h  o c z e k u ją ­
c y  na s  p o s tó j.  I  o to  z m r o k u  szosy 
w je c h a liś m y  z n ie n a c k a  d o  r o jn e g o  
m ia s ta , ó u l ic a c h  z a la n y c h  ś w ia t łe m  
s k le p o w y c h  w i t r y n .  K u  n a sze m u  
n ie m a łe m u  z d u m ie n iu  c z y n n e  b y ły  
n ie  t y l k o  lo k a le ,  a le  n a w e t  i  s k le ­
p y ,  k tó r e  tu  — w  tro s c e  o  o b s łu ­
gę  w c z a s o w ic z a  — z a m y k a  s ię  d o ­
p ie r o  o d z ie s ią te j w ie c z o re m .

S ib iu  je s t  m ia s te m  n ie z b y t  d u ­
ż y m , b u d o w n ic tw o  s ta re  —  je d n a k ż e  
s ta n d a rd  u s łu g , k tó r e  o f e r u je  s w y m  
s e z o n o w y m  g o ś c io m , w s k a z u je  n a  
g o s p o d a rs k ą  t r o s k ę  i  p o m y s ło w o ś ć  
g o s p o d a rz y . T o  m a m o  w o l i  n a s u w a  
p o ró w n a n ie  —  Ja k ż e  c z ę s to  d la  s t r o  
n y  p o ls k ie j p e s y m is ty c z n e .. .  T u r y s ­
t y k a  n ig d y  n ie  b y ła  p rz e c ie ż  „ p r z e  
m y s le m  n r  1”  R u m u n i i ;  tę  f u n k c ję  
s p r a w u je  n ie p o d z ie ln ie  n a f ta .  D o -

N A S Z E  K O N T A K T Y  l i t e ­
ra c k ie  z R u m u n ią  m a ją  ju ż  
w ie lo le tn ią  tra d y c ję . N a jw ię k ­
szy poe ta  ru m u ń s k i —  M ih a il  
E m inescu , je de n  z n a jś w ie t­
n ie jszych  l i r y k ó w  e u ro p e js k ic h  
X I X  w ie k u , zn a la z ł w  Polsce 
w ie lk ie g o  e n tu z jas tę  w  osobie 
E m ila  Zegad łow icza , k tó r y  spoi 
szczy ł w ie le  je go  u tw o ró w . W  
1952 r .  u k a z a ł s ię  p rze k ła d  s łyń  
n e j p o w ie śc i zm a rłe g o  w  1944 
r .  p isa rza  ru m u ń s k ie g o  L iv iu  
R ebreanu  p t. „ ło n ” , p rze ds ta ­
w ia ją c e j w a lk ę  ch ło p ó w  o zdo 
b y c ie  z ie m i. P o lscy  * c z y te ln ic y  
p o z n a li ró w n ie ż  in n ą  p cw ieść  
L . R e brea n u  „L a s  w is ie lc ó w ” .

Z n a n e  są w  P o ls c e , g d y ż  w y s ta ­
w ia n o  je  na  n a s z y c h  s c e n a c h , s z tu ­
k i  n a jw ię k s z e g o  d r a m a tu r g a  r u r a u ń  
s k ie g o  — ło n a  L u ć a  C a ra g ia lc .  T iu  
m a r z o n e  b y ły  n a  ję z y k  p o ls k i  u lw o  
r y  M ih a i ła  S a d o v e a n u , p is a rz a , k tó  
r y ,  p o  E m in c c c u , s ta ł s;ę d r u g im  
tw ó r c ą  r u m u ń s k ie g o  ję z y k a  1! te ra ć  
k ie g o .  W y r l t o o  u  r a s  je g o  g ło ś n ą  
p o w ie ś ć  „ M i t r i a  K o k o r ” , o p o w ie ś c i 
„ W y s p a  k w ia tó w ”  i  „ Z a g in io n y ” ,

to m  o p o w ia d a ń  „ D r o g a  d o  H a r la u ” . 
W  p o ls k im  p r z e k ła d z ie  u k a z a ły  s ię  
p o  w o jn ie  g ło ś n e  r e p o r ta ż e  G e o  
B o g z a  „ K a m ie n n y  k r a j ” , w  k tó r y c h  
p is a rz ,  p ro w a d z ą c  c z y te ln ik a  p rz e z  
k o p a ln ie  z ło ta  i  w ę g la , p rz e z  te re ­
n y  n a f to w e  i  b u k a re s z te ń s k ie  p rz e d  
m ie ś c ia ,  d a je  ś w ia d e c tw o  s to s u n ­
k ó w  p a n u ją c y c h  w  k a p i ta l is ty c z ­
n e j  R u m u n i i.

c i ,  p ie rw s z a  n o c  w o jn y ”  C a m ila  P e t 
re s c u , „ N ie  b ie g a j s a m o tn ie  p o  
d e szczu ”  A l . I .  S te fa n e s ć u .

W y s z ły  ta k ż e  z b io r y  p o e z j i  r u ­
m u ń s k ie j .  W  r o k u  bi.eż. w  P IW - o w -  
s k ie j  s e r i i  „ P o e c i  K D L ”  u k a ż e  s ię  
w y b ó r  p o e z j i  n a jw ię k s z e g o  ze w s p ó ł 
c z e s n y c h  p o e tó w  r u m u ń s k ic h  — T u -  
d ó ra  A rg h a s i.

W y s z ły  u  n a s  p o w ie ś c i je d n e g o  z  
n a jw y b i tn ie js z y c h  p is a rz y  r u m u ń ­
s k ic h  ś re d n ie g o  p o k o le n ia  P e tr u  
D u m i t r iu  —  „ D r o g a  b e z  k u r z u ”  
i  „ P t a k  b u r z y ” . P o z n a liś m y  te ż  g ło ś  
n e g o  p is a rz a  E u g e n a  B a rb u  z je g o  
ś w ie tn y c h  p o w ie ś c i „S z o s a  p ó łn o c ­
n a ”  i  „ J a m a ” . R ó w n ie ż  n a z w is k o  
Z a h a r ia  S ta n c  u  n ie  je s t  o b ce  p o l ­
s k ie m u  c z y te ln ik o w i .  W y d a n o  u  n a s  
je g o  p o w ie ś c i „ B o s y ”  i  „ F s y  ła ń ­
c u c h o w e ” .

D u ż ą  p o c z y tn o ś c ią  c ie s z y ły  s ię  w  
P o ls c e  p o w ie ś c i „ C z a r n a  k o m o d a ”  
G . C a lin a s c u , „ O s ta tn ia  n o c  m iło ś -

Z  p ię k n y m  i  b o g a ty m  do­
ro b k ie m  ru m u ń s k ie j k u l t u r y  
m u zyczn e j zapozna ły  p o ls k ic h  
s łu cha czy  te j m ia ry  zespoły, co 
ś w ia to w e j s ła w y  o rk ie s tra  sym  
fo n ic z n a  F ilh a rm o n ii B uka re sz  
te ń s k ie j z je j  z n a k o m ity m  d y ­
ry g e n te m  G eorge  G eorgescu, 
czy ¡doskona ły  d u e t w io lo n c z e ­
lo w y  R a du  A ld u le s c u  i  V la d i­
m i r  O rlo v . C en ioną  na  c a ły m  ’ 
św ie c ię  w o k a lis ty k ę  ru m u ń s k ą

re p re z e n to w a ły  ś w ie tn e  śp ie ­
w a c z k i —  Z e n a id a  P a lly , N ic o - 
la e  H a rle a  i  in .

P o d z iw ia l iś m y  te ż  k u n sz -t d y r y ­
g e n tó w , j a k  E g iz io  M a s s a n i, J e a n  
R o b e scu , M ir c e a  B a s a ra b . M u z y c y  
r u m u ń s c y  u c z e s tn ic z ą  p o n a d to  w  
o rg a n iz o w a n y c h  w  P o lsce  im p r e ­
zach ,! jąk?  K o n k u r s y  C h o p in o w s k ie , 
„W arrsz& iw ska: i  J e s ie ń ” , a p o ls c y  
a r ty ś c i  b io rą  u d z ia ł  w  o d b y w a ją ­
c y m  s ię w  B u k a r e s z c ie  k o n k u r s ie  
im .  G e o rg e  E n e s c u . C o ra z  c zę śc ie j 
w  r e p e r tu a r z e  n a s z y c h  o r k ie s t r  s y m  
fo n ic z n y c h  z n a jd u ją  s ię  d z ie ła  r u ­
m u ń s k ic h  tw ó r c ó w .  W y s ta r c z y  
w s p o m n ie ć , że t y l k o  w  la ta c h  1SJ4— 
1963 p o ls k ie  z e s p o ły  w y k o n a ły  232 
u t w o r y  22 k o m p o z y to ró w ,  z k la s y ­
k ie m  • r u m u ń s k ie j m u z y k i  ' G e o rg e  
E n e s c u  na  cze le .

W ie lk im  p o w o d z e n ie m  w ś ró d  n a ­
s ze j p u b l ic z n o ś c i c ie s z y ły  s ię  ta k ż e  
w y s tę p y  o p e r e tk i  b u k a r e s z te ń s k ie j,  
z e s p o łó w  e s t ra d o w y c h , m . in .  n ie ­
z w y k le  ju ż  u  n a s  p o p u la rn e g o  
„ E le c t r e c o r d u ” , l ic z n y c h  p io s e n k a ­
r z y  i tp .

W z a je m n e m u  p o z n a n iu  o b u  n a ro ­
d ó w  s łu żą  te ż  o rg a n iz o w a n e  o d  k i l ­
k u  la t  „ N ie d z ie le  K u l t u r y ”  p o h  
s k le j  — w  B u k a re s z c ie  i  r u m u ń ­
s k ie j  —  w  W a rs z a w ie .

m in u je  be z  p r z e r w y  w  k r a j  o b r a d y  
w ie ż a m i s z y b ó w  w ie r tn ic z y c h  ł  l e i  
n iw ie  c m o k a ją c y m i p u m p a m i. S ta ­
n o w i p o d s ta w ę  c h e m ii  1 d o s ta rc z a  
ś r o d k ó w  d e w iz o w y c h .  R e a liz a c ja  
p o d s ta w o w y c h  z a d a ń  g e e p o d ju -e zych  
n ie  p rz a s la n ia  je d n a fe  m o t i iw ó ie i  
z d y s k o n to w a n ia  in n y c h  k r a j  o b c a * »  
w  y e t i  w a lo ró w .

P r z y b y s z  z  z a g r a n ic y  dogto w p ł  
to  p rz e d e  w s z y s tk im  n a  ru m u ń a fc le j 
R iw ie rz e , k tó r ą  s ta n o w i p a s  wy­
b rz e ż a  z  m ie js c o w o ś c ia m i o  e g w n  
ty c z n ie  i  c ie p ło  b r o n ią c y c h  n a z -ł 
w a c h :  E fo r ia ,  M a n g a L ia , M a m a i« «  
K ie d y  r a n k ie m  p r z y b y łe m  n a d  m o ­
rz e , o d le g łe  o p rz e s z ło  300 k ilom «» « ! 
r ó w  szo sy  o d  B u k a re s z tu ,  M am a*» 
ia  ż y ła  p o d  z n a k ie m  p e l ik a n a .  T 9A  
k ie  w ła ś n ie  g o d ło  o b ra n o  d la  F e s t i­
w a lu  F i lm ó w  R u m u ń s k ic h ,  o t w ie r a ­
ją c e g o  te g o ro c z n y  s e zo n  n a d  U o i  
r z e m  C z a rn y m .

M a m a ia , s p e łn ia ją c  funkc ją  
ru m u ń s k ie g o  S opotu , je s t  bez 
w ą tp ie n ia  m ia s ta » ,  k tó re  rob i 
k a r ie rę . R o b i d la te go , że In w e ­
s tu je  s ię  w  n ią  bez p rz e rw y  w  
m y ś l zasady, że p ie n ią d z  robi 
p ie n ią d z  —  zw łaszcza w  t u r y ­
s tyce  i  to  d e w iz o w e j. Rzecz 
zaś n ie  ty lk o  w  n o w y m  b u ­
d o w n ic tw ie , re k la m o w a n y m  tf !  
b a rw n y c h  p ro s p e k ta c h  —  «  
w y ro s ły m  p rze c iec  na  pustko-? 
w iu . N a  p ie rw s z y  p la n  wysu-? 
w a ją  s ię , z n ó w  d ba łość  o  w cza 
sow icza  i  k u ltu r a  obsługi« 
F u n k c jo n a ln e  i  s p ra w n e  pawi-« 
lo n y  gas tro n om iczne , za trzęs i«  
n ie  k io s k ó w  i  p a w ilo n ó w  han-, 
d lo w y c h . P rz y k ła d n a  czystość, 
T o  są w ra ż e n ia , ja k ie  m uszą 
zapaść w e  w s p o m n ie n ia  każde  
go, k to  t u  z a trz y m a ł s ię  choć­
b y  na  d z ień  —  i  ju ż  w ów czas 
p la n o w a ć  .m u s ia ł sw e następne  
o d w ie d z in y . A  sam ochodów  z  
o b c y m i z n a k a m i re je s tra c y j- . 
n y m i co raz  w ię c e j n a  ru m u ń-( 
s k ie j R iw ie rze ...

W y d a je  s ię , że w  te j  w ła ś n ie
d z ie d z in ie  n ie je d n e g o  m o g lib y ś m y  
n a u c z y ć  s ię  od  r u m u ń s k ic h  p r z y ­
ja c ió ł.  Z w ła s z c z a  tu ,  n a  P o m o rz u  
Z a c h o d n im , p rz e z  k t ó r e  c o  r o k u  
p rz e w a lą  s ię  ta b u n  r o d z im y c h  i  
o b c y c h  w c z a s o w ic z ó w . C z y  w y je ż ­
d ż a ją  z a d o w o le n i?

R e c e p ta  zaś z a c z e rp n ię ta  z  p o łu d ­
n ia  p o u c z a , że  s p ra w a  n ie  t y l k o  w  
w ie lk o ś c i  i n w e s ty c j i  —  a le  p rz e d e  
w s z y s tk im  w  t r a k t o w a n iu  w a k a ­
c y jn y c h  „ w ę d r ó w e k  lu d ó w ”  n ie  
ja k o  z ła , k o n ie c z n e g o , le c z  z ja w is k a  
g o d n e g o  b a c z n e j, u w a g i,  i  z a in te re *  
s o w a ń  g o s p o d a rz a  te re n u .  . _

T A D E U S Z  K U R E K

Depesze 
Polski i I

7. O K A Z J I  2 0 - tc i .ro c z n ic y  w y  z w ®  
le n ia  R u m u n u i W ła d y s ła w  G O M U Ł  ­
K A ,  E d w a r d  O C H A B  i  J ó z e f C Y ­
R A N K IE W IC Z  .p rz e s ła li n a  r - c a  
G h e o irg h e  G h e o rg h iu  D E J A  i  łona 
G h e o rg h e  M A U R E R A  d e pe szę  z g o  
r ą c y m i p o z d r o w ie n ia m i i  n a js e r ­
d e c z n ie js z y m i ż y c z e n ia m i.

N I K I T A  C H R U S Z C Z Ó W  i  A r a -  
s ia s  M IK O J A N  p r z e s ła l i  p r z y w ó d ­
c o m  r u m u ń s k im  i  c a łe m u  r .a r o d o - , 
w i  - ru m u ń s k ie m u  s e rd e c z n e  g ra  t u -  ' 
la c je  z o k a z j i  20 r o c z n ic y  w y z w o lę  
n ia  R u m u n i i .



G / pewna pani

--------------- S T R O N A  4
p a n i,...

nst sadów«! wa -
n c z a a  r t e a i S t z

P ew na  p a n i d ru g ie j pan i p ow ied z ia ła ... i  z a czyn a  się t r a ­
ged ia . P a n i n u m e r t rz y  s k a rż y  p an ią  n u m e r d w a  o „ r o z ­
p ow szechn ian ie  n ie p ra w d z iw y c h  w iadom ośc i, m ogących  ją  pan i 
żyć w  o p in ii o gó łu ” . P r.n i n u m e r d w a  b ro n i się, żc ona sa­
m a je s t n ie w in n a , ty lk o  p a n i n u m e r jeden . P a n i n u m e r je ­
den spycha  w in ę  na pan ią  n u m e r  zero —  i  ta k  d a le j,  i  tak  
d a le j, sąd, pos iedzen ia , ś w ia d k o w ie , sto osób m a  za jęc ia  na 
s to  d n i —  M a z u rk ie w ic z , b ó j się Boga!

N A  W S I szcze c ińsk ie j ż n iw a  d ob ie ga ją  końca .
F o to : A . W et ze r

M O Ż N A  ró w n ie ż  inacze j.
P ew na  p a n i m ó w i o sw o je j 

sąsiadce n iep o ch leb ne  rzeczy, 
ż y c z l iw i b liź n i p o w ta rz a ją  to  
za in te re sow an e j. Z a in te re sow a ­
na id z ie  na ska rg ę  do k o m ite ­
tu  b loko w e g o. Z a m ia s t u ru cha  
m iąć  w ie lk ą  m a ch inę  sądow ­
n ic tw a ., pow szechnego —  n ac i- ' 
ska się m a ły  g uz icze k  społecz­
nego ro z je m s tw a  sporów . Po

Samobójczy npśi1
15 S IE R P N IA  1939 ro k u , na 

k o le jn y m  p os iedzen iu  ra d z ie c ­
k ie j,  f ra n c u s k ie j i  a n g ie ls k ie j 
m is j i  w o js k o w e j w  M o skw ie , 
szef S ztabu  G enera lnego  A rm i i 
C ze rw o n e j, gen e ra ł B o ry s  Sza- 
p oszn iko w , w y g ło s ił obszerny 
re fe ra t  o p la n ie  d z ia ła n ia  s ił 
z b ro jn y c h  ZSRR. S ztab  radz iec 
k i  w y ra ż a ł go tow ość rzu ce n ia  
p rz e c iw k o  a g re s ji h it le ro w s k ic h  
N ie m ie c  120 d y w iz j i  p iech o ty , 
16 d y w iz j i  k a w a le r ii,  5 tys ięcy  
c ię żk ich  dz ia ł, 9— 10 tys ię c y  
czo łgów  i 5— 5,5 tys ią ca  sam o­
lo tó w  b o jo w y c h . P ozostaw a ła  
je d n a k  do w y ja ś n ie n ia  sp raw a  
zasadnicza: m o ż liw ość  o tw a r ­
c ia  f ro n tu  ra d z ie c k o -n ie m ie c - 
k iego , co w y m a g a ło  zgody P o l 
s k i, p on ie w a ż m ię d z y  Rzeszą 
a ZS R R  n ie  b y ło  w s p ó ln e j g ra  
n ic y .

D o p ie ro  18 s ie rp n ia  rzą d y  
zachodn ie  p rz e k a z a ły  Polsce 
s tanow czo  s fo rm u ło w a n e  za py ­
ta n ie  ra d z ieck ie , dotyczące  e- 
w e n tu a ln o ś c i p rze jśc ia  A rm i i 
C ze rw o n e j p rzez  te r y to r iu m  
p o ls k ie . N a  pos iedzen iu  rządu  
sp ra w ę  tę  re fe ro w a ł m in is te r  
B eck, k tó r y  ta k  o ty m  re la c jo  
n u je  w  sw ych  p a m ię tn ik a c h :

„ P r z e d s ta w i łe m  s p ra w ę  n a jw y ż ­
s z y m  c z y n n ik o m  p a ń s tw a  i  o ś w ia d ­
c z y łe m , że m o im  z d a n ie m  fo rm a  
w y s tą p ie n ia  s o w ie c k ie g o  je s t  n ie ­
d o p u s z c z a ln a .. . Mjfcj p u n k t  w id z e ­
n ia  n ie  s p o tk a ł  s ię  ze  s p rz e c i­
w e m .. . ”

S k u tk i te j z łow ieszcze j de­
c y z j i  są aż nad to  dob rze  zna­
n e : rząd  ra d z ie c k i, n ie  w id zą c  
w  ty c h  w a ru n k a c h  m o ż liw ośc i 
u tw o rz e n ia  a n ty h it le ro w s k ie j 
k o a lic ji,  p oczu ł się zm uszony 
do zaw arc ia  23 s ie rp n ia  1939 
ro k u  u k ła d u  o n ie a g re s ji z 
N ie m ca m i, k ie ru ją c  się obawą, 
b y  w  o s ta tn ie j c h w il i  m o c a r­
s tw a  zachodn ie  n ie  d og ad a ły  
się z H it le re m  kosztem  z a ró w ­
no  P o ls k i, ja k  i  ZSRR. Jak  
b a rdzo  oba w y te  b y ły  uzasad 
n ion e  św iadczą  u ja w n io n e  ju ż  
po  w o jn ie  ówczesne n ie o f ic ja l­
ne  konszach ty  na os i B e r lin  —

L o n d y n , w  k tó ry c h  poczesną 
ro lę  o d e g ra li d w a j S zw edzi: 
w ie lk i  f in a n s is ta  A e l \V e n n e r- 
G re n , szef zb ro je n io w e g o  k o n ­
ce rn u  B o fo rsa , i  p rz e m y s ło ­
w ie c  B u rg e r D a h le rus . Za  po­
ś re d n ic tw e m  tego  o s ta tn iego  
dosz ło  n a w e t do  p o ta jem ne g o  
sp o tk a n ia  m ię d z y  m a rs z a łk ie m  
G o e rin g ie m  a g ru p ą  b r y t y j ­
s k ic h  p rze m ys ło w ców , d z ia ła ją  
cych  n ie o f ic ja ln ie  z upo w a żn ię  
n ia  F o re ig n  O ffic e . Z  ca łą  po ­
w agą  rozw ażano  m o ż liw ość  po ­
d z ia łu  ś w ia ta  na a n g ie ls k ie  i

n ie m ie c k ie  s tre fy  w p ły w ó w . Z 
d o k u m e n tó w  o dn a lez ion ych  w  
a rc h iw u m  am basadora  n iem iec  
k ie g o  w  L o n d y n ie , D łrk s s n a  do 
w ia d u je m y  się  na p rz y k ła d , że:

„ M ię d z y  in n y m i  H u d s o n  ( k ie r o w ­
n ik  w y d z ia łu  h a n d lu  z a m o rs k ie g o  
w  b r y t y js k im  m in is te r s tw ie  h a n d lu ,  
k t ó r y  z r a m ie n ia  r z ą d u  C h a m b e r­
la in a  p r o w a d z i ł  r o k o w a n ia  z w s p ó ł­
p ra c o w n ik ie m  G o e r in g a , H e lm u te m  
W ó h l ih a te m  —  T .S .)  w y r a z i ł  p o ­
g lą d ,  że n a  ś w ie c ie  is tn ie ją  t r z y  
w ie lk ie  o b s z a ry , n a  k t ó r y c h  N ie m c y  
i  A n g l ia  m o g ły b y  z n a le ź ć  w ie lk ie  
m o ż liw o ś c i d z ia ła n ia ,  m ia n o w ic ie  
Im p e r iu m  B r y t y j s k ie ,  C h in y  i  R o ­
s ja ” . I n n y  z ro z m ó w c ó w  W o b l-  
t h a ta  b r y t y j s k i  s e k r e ta r z  s ta n u , s ir  
H o r a c y  W ils o n  „ o ś w ia d c z y ł  w y r a ź ­
n ie  p a n u  W o h l t l ia to w i ,  że z a w a rc ie  
u k ła d u  o n ie a g re s j i  d a ło b y  A n g l i ­
k o m  m o ż n o ś ć  u w o ln ie n ia  s ię  od  zo­
b o w ią z a ń  w  s to s u n k u  do  P o ls k i ” .

T y lk o  1 n ienasycone  a m b ic je  
H it le ra ,  k tó r y  u w aża ł, że jes t 
d os ta te czn ie  s iln y , b y  z n ik im  
n ie  d z ie lić  s ię  p an ow an ie m  nad 
ś w ia te m , s p ra w iły ,  że n ie  .do­
sz ło  do s k u tk u  n ow e  Moila-t 
c h iu m  t y m ' razem  kosztęn i 
P o ls k i i  ZS R R  do  k tó reg o  
d ą ż y li k o n s e rw a ty w n i p rzyw ó d  
cy ang ie lscy . W  te j s y tu a c ji 
rząd  ra d z ie c k i u c z y n ił je dyn ą  
rozsądną  rzecz —  z a p e w n ił so­
b ie  p ra w ie  d w a  la ta  czasu na 
w zm ocn ie n ie  p o te n c ja łu  obron 
nego ZS R R  i  o dbudow ę  k a d ry  
d ow ó d cze j A r m i i  C zerw onej, 
tra g ic z n ie  o s ła b io n e j w  w y n i­
k u  s ta l in o w s k ie j c z y s tk i la t  
1937— 38. W  te j sam ej sy tu ­
a c ji rząd  p o ls k i,  zaślep iony 
n ie n a w iś c ią  do  Z w ią z k u  R a ­
d z ieck iego , p o d ją ł decyz ję  sa­
m obó jczą , o d rzuca ją c  a p r io r i 
je d y n ą  re a ln ą  pom oc, k tó rą  
m ó g ł uzyskać  w  o b liczu  g roź­
by h it le ro w s k ie j a g res ji.

T e g o  b e z s p o rn e g o  f a k t u  n ie  je s t  
w  s ta n ie  p r z e s ło n ić  p o śp ie szn e  pod 
p is a n ie , 25, s ie r p n ia  a n g ie ls k o  - p o l­
s k ie g o  t r a k t a t u  o p o m o c y  w z a je m ­
n e j .  D la  P o ls k i  o k a z a ł s ię  z u p e łn ie  
b e z w a r to ś c io w y ,  b r y t y js k im  m o -  
n a c h i jc z y k o m  n a to m ia s t  n ie  p r z e ­
s z k o d z i ł  w  d a ls z y c h  p ró b a c h  dogada 
n ia  s ię  z  H i t le r e m  —  o c z y w iś c ie  
k o s z te m  P o is k i.  P r ó b y  te  t r w a ły  
n ie  t y l k o  do  c h w i l i ,  g d y  z m o to ry ­
z o w a n e  d y w iz je  n ie m ie c k ie  ru n ę ły  
na  P o ls k ę , a le  n a w e t  w te d y  jeszcze , 
g d y  ro z g o r z a ła  n ie ró w n a  w a lk a  
w z d łu ż  c a łe j  n a s z e j z a c h o d n ie j g ra ­
n ic y .

T a d e u s z  S Z A F A R

trze ch  d n ia ch  sp ra w a  je s t za­
ła tw ia n a  p o lu b o w n ie .

IL E ?

t y  m in i  ornych d w ó c h  la ta c h  k o ­
m it e t y  b lo k o w e  . p o ś w ię c a ły , . s p o ro  
u w a g i s p o łe c z n e m u  ła g o d z e n iu  spo­
r ó w  m ię d z y  m ie s z k a ń c a m i d o m ó w  
i  o s ie d li.  W  K r a k o w ie  w  r o k u  u b ie g  
ły m  ro z p a tr z o n o  w  te n  sp p só b  o k o  
5p 6 ty s ię c y  s p ra w , z cze g o  p rz e s z ło  
p o ło w a  (3 800) z a k o ń c z y ła  ś ię . u g o d ą . 
W a rs z a w s k ie  k o m i te t y  b lo k o w e  ro z  
p a t r u ją ' p o  20—30 s p ra w  r o c z n ie  
k a ż d y : W  Ł o d z i  s p o łe c z n e  k o m is je  
p o je d n a w c z e , w y b r a n e .s p o o r ó d  a k t y  
w u  k o m ite tó w  b lo k o w y c h ,  z b a d a ły  
to o 'k w ie s t i i  ¡sp o rn ych , z k tó r y c h  aż 
85 p r o c e n t d o ty c z y ło  n ie p o ro z u ­
m ie ń  z w ią z a n y c h  z k o r z y s ta n ie m  ze 
w s p ó ln y c h  u rz ą d z e ń  m ie s z k a ln y c h .

J A K IC H ?

W ra c a ją c  d o  tego  czym  —  
m e ry to ry c z n ie  —  z a jm o w a ły  
się społeczne k o m is je  ro z je m ­
cze k o m ite tó w  b lo k o w y c h  i 
G R N , trze ba  na  ic h  ch w a łę  po 
w ió d z ieć , że z re g u ły  U m ia ły  
o g ra n iczyć  się do  n iep o ro zu ­
m ień  d ro b n y c h , ła tw y c h  do za 
żegnania , a n ie  n a d y m a ły  się 
a m b ic ja m i p rz e ra s ta ją c y m i 
m o ż liw o śc i, ja k  żaba w  znanej 
bajce . C h ro n iły  ła d , p orządek  
i sp okó j na te re n ie  d o m ó w  i 
o s ie d li m ieszka ln ych . P rze w aż­
n ie  p rz y w o ły w a ły  do p o rząd ku  
lo k a to ró w  n iszczących  p rz e d ­
m io ty  w sp ó lne g o  u ż y tk u  oraz 
ro d z ic ó w , k tó ry c h  d z iec i zacho 
w y w a ły  s ię  d o k u c z liw ie , a ta k ­
że osoby, k tó ry c h  zachow anie  
p rzeszkadzało  nocnem u odpo ­
c z y n k o w i sąsiadów .

B y ła  to  z re s z tą  n a j ła tw ie js z a  do  
r o z s tr z y g a n ia  część s p ra w  ’ s p o r ­
n y c h . O  w ie le  t r u d n ie j  p r z y c h o d z iło  
zaże g n a ć  d łu g o t r w a łe  k łó tn ie  m ię ­
d z y  w s p ó ł lp k a to r a m i t y c h  s a m y c h  
p o m ie s z c z e ń , a n a j t r u d n ie j  — k o n ­
t r o w e r s je  m ię d z y  c z ło n k a m i je d n e j 
r o d z in y .  U d a w a ło  s ię  je d n a k .

W  J A K I  SPO SÓ B?

Z a s ta n a w ia ją c  się, dlaczego 
w ła ś n ie  k o m ite to m  b lo k o w y m  
,ud a je  s ię”  ro z je m s tw o  spo- 
ów , doch od z im y  do w n io sku , 

że ic h  sposób d z ia ła n ia  odp o ­
w ia d a  je d n e j z g łó w n y c h  cech 
naszego spo łeczeństw a: n ie ­
chęci do p rzym u su . K o m ite t

f j f
b lo k o w y  n ie . m ą  jp ra w a  n ik o g o  
w e z w a ć ’ na ro zm o w ę  ro z je m ­
czą —  w obec czego id z ie  s ię  
ta m  bez opo ró w . K o m ite t  b lo ­
k o w y  n ie  może n iko g o  zm us ić  
do p rz y ję c ia  ro z s trz y g n ię c ia  —• 
wobec czego p rz y jm u je  się je  
bez p ro te s tu . N ic  n ie  g ro z i za 
„z ła m a n ie ”  p rzyrzeczeń  złożo­
n ych  p rzed  k o m ite te m  —  w o ­
bec czego w y t rw a le  się ic h  
p rzestrzega.

O p e ru je m y  tu ,  o czyw iśc ie , 
s k ró ta m i m y ś lo w y m i, lecz s ta ­
ra m y  się w ie rn ie  oddać re f le k ­
s je  sam ych  k o m ite tó w  b lo k o ­
w y c h  i  k o m is ji społecznego ro z  
je m s tw a . Może ic h  dośw iadczę  
n ia  posłużą  ja k im ś  w ię k s z y m  
z m ian om  w  S tosunkach z w a ­
n ych  przez soc jo log ię  m iędzy-* 
lu d z k im i?

IR E N A  F R Ą C K O W IA K

Ela prymusów
-nsgredy pieniężno

M IN IS T E R S T W O  S Z K O L N I­
C T W A  W Y Ż S Z E G O  o p raco w a ­
ło  ju ż  p rze p isy  w yko na w cze  do 
rozporządzen ia  R a dy  M in is tró w  
z 28 s tyczn ia  1964 r .  w  sp ra w ie  
pom ocy m a te r ia ln e j d la  s tud e n ­
tó w  szkó ł w yższych . D o k u m e n t 
ten  k o n s e k w e n tn ie  u za leżn ia  
św ia d czen ia  fin a n so w e  d la  m ło ­
dz ieży  od w y n ik ó w  nauczan ia . 
J ta k  np. spec ja lne  n a g ro d y  p ie ­
n iężne  p rzyzn aw a n e  będą s tu ­
d en tom  d o d a tk o w o , poza ró żn o ­
ro d n y m i fo rm a m i pom ocy s ty ­
p e n d ia ln e j, począwszy od zb liża  
jącego  się  now ego ro k u - akade-. 
m ick ie g o  1964— 65.

D o  n a g ró d  p re te n d o w a ć  b ę d ą  m d  
g lii s tu d e n c i,  be z  w z g lę d u  n a  s y tu a ­
c ję  m a te r ia ln ą ,  k tó r z y  po za  t e r m i ­
n o w y m  z d a n ie m  o b o w ią z u ją c y c h  eg 
z a m in ó w  w y k a ż ą  s ię  n a j le p s z y m i 
w y n ik a m i  w  n a u c e , n ie n a g a n n ą  p o ­
s ta w ą  m  o r  a ln  o - o b y  w a te ls fk  ą , a k t y w  
ną  p ra c ą  w  o rg a n iz a c ja c h  m ło d z ie ­
ż o w y c h  i  k o ła c h  n a u k o w y c h .  S y s te  
n e m  n a g ró d  o b ję c i,  b ę d ą  r ó w n ie ż  
s tu d e n c i o s ta tn ic h  la t .  s tu d ió w ,  
je ż e l i  z ło ż ą  p ra c e  d y p lo m o w e  i  zda 
dzą  o s ta tn ie  e g z a m in y  w  o b o w ią z u ­
ją c y c h ,  p ie rw s z y c h  te rm in a c h  i z 
d o b r y m i w y n ik a m i .  ( le )

Wspomnienia śląskie!! 
peperowców - drukiem

Z  IN IC J A T Y W Y  Ś lą s k ie g o  I n s t y ­
t u tu  N a u k o w e g o  w  K a to w ic a c h  u -  
k a ż e  s ię  w  b r .  w y d a n a  p rz e z  w y ­
d a w n ic tw o ' „ Ś lą s k ”  k s ią ż k a  p t .  
„W s p o m n ie n ia  ś lą s k ic h  p e p e r o w ­
c ó w ” , p o n ie w a ż  o k re s  I I  w o jn y  ś w ia  
to w e j  i  h i t le r o w s k ie j  o k u p a c j i  na  
te re n ie  G ó rn e g o  Ś lą s k a  n ie  p o s ia ­
d a  je szcze  — p o za  f r a g m e n ta r y c z ­
n y m i  o p r a c o w a n ia m i — s w o je j  p e ł-  

; n e j  h is to r i i .  K s ią ż k a  ta  b ę d z ie  m ia ­
ła  szcze g ó ln ą  w a r to ś ć . B ę d z ie  ona 
c e n n y m  u z u p e łn ie n ie m  n ie d o s ta te c z  
n e g o  za so b u  m a te r ia łó w  ź r ó d ło ­

w y c h ,  h i t le r o w s c y  o k u p a n c i  b o w ie m  
z d ą ż y l i  c z ę ś c io w o  z n is z c z y ć , c z ę śc io ­
w o  w y w ie ź ć  s p o rą  d o ść  a k t .

VLmówil<&m ś lą  z  m m  na d z ia w fią ią ,..

W C Z E Ś N IE J  p. H E N R Y K  
S K Ą P IŃ S K I n ie  m a  n i­
g dy  czasu. C o dz ienn ie  od  

szóste j do d z ie w ią te j w ieczo­
re m  g ra  solo na fo r te p ia n ie  w  
szcze c ińsk ie j k a w ia rn i „ Jagód­
k a ” . N ie s te ty , w  Polsce, a 
zw łaszcza  w  Szczecin ie , n ie  za 
dvżo  je s t ta k ic h  k a w ia rn i,  
gdzie  ra ze m  z  d o b rą  k a w ą  czę 
s tu je  s ię  d o b rą  m u z y k ą , ja k ,  
r.ie  p rz y m ie rz a ją c , n a  p rz y k ła d  
io P a ry ż u , czy choćby na W ę­
grzech. A  p rzec ież i  «  nas m u  
z y k a  k a w ia rn ia n a  m a ' ■ d ob re  
t ra d y c je ;  p rzyp om n ę  ty l^m  ce­
n ion e  p rze d  w o jn ą  k o n c e r ty  
w  s to łe czn e j k a w ia rn i s ły n n e ­
go E le k to ro w ie ż a . W  k a w ia rn i  
ty czasie o k u p a c ji ś p ie w a ł 
Fogg i  n ie  p o trze b a  t łu m a c z y ć  
ja k ą  je g o  k o n c e r ty  s p e łn ia ły  
w te d y  ro lę .

D z is ia j  m u z y k a  m a  u m i la ć  n a m  
p r z y je m n e  g o d z in y  z a s łu ż o n e g o  o d ­
p o c z y n k u  p o  p r a c y .  P . H e n r y k  S k ą  
p iń s k i  c z y n i t o  z n a k o m ic ie ,  d b a ­
ją c  zaś  p rz e d e  w s z y s tk im  o to»

ż e b y  k a w ia r n ia n y c h  g o ś c i t r a k t o ­
w a ć  n a p ra w d ę  n a jp r z e d n ie js z ą  m u ­
z y k ą . W ię c  i  r e p e r tu a r  m a  n a j ­
p r z e d n ie js z y ;  d z ie ła  s a m y c h  k la s y ­
k ó w  m u z y k i  r o z r y w k o w e j ,  o p e ry  i  
o p e r e tk i :  L is z ta  ( k tó r e g o  z resz tą , 
j a k  s ię  z w ie r z y ł,  n a jb a r d z ie j  u w ie l  
b ia )  K ą lm a n a ,  L e h a ra , A b ra h a m a , 
O ffe n b a c h a , V e rd ie g o  i P u c c in ie g o ... 
A le  p . H e n r y k  s ię g a  ta k ż e  często i 
d o  C h o p in a  i  d o  M o n iu s z k i. . .

N a jc h ę tn ie j  je d n a k  g r a  —  b o  m ó ­
w i ,  że k o c h a  — w ę g ie r s k ie  ra p s o d ie  
i  c za rd a s z e . U rz e k a  g o  — w y z n a je  
— ic h  w e r w a ,  d y n a m ik a ,  ic h  n a g ie  
p r z e jś c ia  w  n a s t r ó j  p e łn y  s e n ty m e n  
tu .  T o te ż  j a k  w y k o n u je  te  ra p so d ie  
i  c z a rd a s z e  — d o p r a w d y  w a r to  p o ­

s łu c h a ć !  J a  o s o b iś c ie  —  i  w ie lu  na  
p e w n o  m o ic h  w s p ó lró w ie ś n ik ó w  z 
g ro n a , j a k  b y m  na s  n a z w a ł,  p rz e d ­
w o je n n e j  m ło d z ie ż y  — je s te m  m u  
w d z ię c z n y , że p o t r a f i  ta k ż e  p rz y ­
p o m n ie ć  n a m  „ p r z e b o je ”  na szych  
c za só w . P r z y z n a ję ,  że s ię  ro z rz e w ­
n ia m  k ie d y  g ra  n a  p r z y k ła d  „ Z im ­
n e g o  d r a n ia " ,  „R e b e k ę ” , „M a łą  k o ­
b ie t k ę ” , „ M a łe g o  G ig o J o ” , „M ia s ­
te c z k o  B e łz ”  c z y  „ M a le ń k ą  c ic h ą  
k a w ia r e n k ę ” . R o z rz e w n ia m  się, ro z  
tk liw ia m  i  n ie  ma na to rady. Czy

i  d z is ie js z a  m ło d z ie ż  b ę d z ie  o b e cn e  
p r z e b o je  d a rz y ć  p ó ź n ie j t a k im  sen­
ty m e n te m ?

M u z y k a  ju ż  w  d z ie c iń s tw ie  
to w a rz y s z y ła  p. H e n ry k o w i w  
d om u  ro d z ic ie ls k im . Jego m a t­
ka b y ła  n a u c z y c ie lk ą  g ry  na  
fo r te p ia n ie  w  szko łach  m uzycz  
n y c h  T o ru n ia  i  B ydgoszczy. Ca

n ied z ie lę  w  d om u  pp. s icą pm - 
s k ic h  o d b y w a ły  się ta k  zw ane  
m uzyczne  schadzk i. P. H e n ry k  
d z is ia j w e  w ła s n y m  ćkm iu  k u l 
ty w u je  te  tra d y c je . Żonę m a  
a k o rd e o n is tk ę ; s iada w ię c  w  
d om u  b. często do p ia n in a , a 
m 'la  p a n i Rom a s ta je  p rz y  
n im  ze s w o im  in s tru m e n te m  i  
g ra ją  sobie  d la  w ła s n e j p rz y ­
jem nośc i. B o  o b y d w o je  kocha ­
ją  m uzykę .

M u z y c z n ą  e d u k a c ję  o t r z y m a ł p . 
H e n r y k  od m a tk i .  P o te m  ją  u z u ­
p e łn ia ł  u  p r o f .  B u k o w s k ie g o  w  p o ­
w o je n n y m  W r o c ła w iu .  T a m  g r y w a ł

w  n a j le p s z y c h  z e s p o ła c h  m u z y c z ­
n y c h .  T a m  ta k ż e  b y ł  k ie r o w n ik ie m  
m u z y c z n y m  T e a t r u  M ło d e g o  W id z a . 
P o te m  to  s a m o  s ta n o w is k o  o b ją ł  w  
te a t r z e  je le n io g ó r s k im .  T u  d a ł s ię  
p o z n a ć  z d o b r y c h  i l u s t r a c j i  m u z y c z  
n y c h  d o  w ie lu  s z tu k  te a t r a ln y c h ,  
ż e  w y m ie n ię  c h o ć b y  S c h i lle ra  „ D o n  
C a r lo s a ”  c z y  „ C z a r u ją c ą  S ze w co ­
w ą ”  G a r c i i  L o r e i .  W o ja ż o w a ł t r o ­
ch ę  z z e s p o ła m i e s t ra d o w y m i po  
P o ls c e , d a w a ł k o n c e r ty  w  s to lic y .  
W  S z c z e c in ie  g r a ł  ta k ż e  w  ze sp o le  
F i lh a r m o n ii  im . K a r ło w ic z a .

W  „J a g ó d c e ”  g r y w a  s o lo  (a c o  
n ie d z ie lę  n a  p o ra n k a c h  z to w a r z y ­
s z e n ie m  s k r z y p k a  S te fa n a  Z ię ta la )  
o d  la t  p rz e s z ło  p ię c iu .  M a  s w o ic h  
p r z y s ię g ły c h  z w o le n n ik ó w .  Z n a  n a ­
w e t  u lu b io n e  m e lo d ie  s ta ły c h  b y ­
w a lc ó w  i  c h ę tn ie  j e  d la  n ic h  g ra ,;
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Za tych co nad'

P O K A Z  m o d n ych  f r y z u r  — 
d z ie ło  „m is trz a ”  S cho rna  z 
M o n a ch iu m , k tó r y  na ­
tc h n ie n ie  c z e k a ł s łu cha ­
ją c  F e s tiw a lu  M u z y k i O pe­
ro w e j i  uczesania  nazw a ł 
ty tu ła m i o pe r R ic h a rd a  
S traussa , (od le w e j) :  „K o ­
b ie ta  bez c le n ia ” , „K a w a ­
le r  S re b rn e j R ó ży” , „E le k ­
t r a ”  i  „E g ip s k a  H e le na ” .

C A F

Z a n im  jeszcze „M o d a  P o lska ”  p rz e d s ta w i p ub liczn o śc i 
s w o ją  k o le k c ję  je s ie nn o  - z im ow ą , je j  k ie ro w n ic z ­

ka  a rty s ty c z n a , p a n i Ja d w ig a  G ra b o w ska , p o d z ie liła  się 
'z  p ra są  w ra ż e n ia m i z pokazów , k tó re  w id z ia ła  os ta tn io  w  
P a ryżu .

M A R Z E N IE M  n ie jed n eg o  
d z iecka  b y ła b y  p ra ca  w  d uże j 
c u k ie rn i a lbo  w  sk le p ie  z  lo ­
d am i, a co b a rd z ie j n a iw n e  
b ia ło g ło w y  c h c ia ły b y  p ra co ­
w ać u  „ J u b ile ra ” . B o  to  ty le  
b iż u te r ii d o o k o ła ! A  tym cza ­
sem w ie m y  dobrze , że o d w ro t  
n a  s tro na  m e d a lu  je s t zaska­
k u ją c a . P ra c o w n ic y  c u k ie rn i 
często p a trze ć  n ie  m ogą na  
c ias tka , e ksped ienc i ju b i le rs c y  
p rz e k lin a ją  d ro g ie  a m a łe  p rze d  
m io ty ,  za k tó ry c h  zg in ięc ie  p la  
cą, a b ile te rz y  w e so łych  p rze d ­
s ta w ie ń  siedzą s m u tn i w  h a llu . 
M ilio n y  lu d z i p ła c i c iężk ie  p ie  
n iądze , b y  dostać się w reszc ie  
na szczyt. W ieży E i j f la  w  P a ry  
żu, n ie  w iedząc , że są tacy , k tó  
r z y  ją  p rz e k lin a ją  —  obsługa 
s ta c ji te le w iz y jn e j.  C i lu dz ie
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♦  H a l in a  B a r in o w a ,  z n a k o m ita  
s k rz y p a c z k a  ra d z ie c k a , p r z y b y ła  d o

. P o ls k i  n a  z a p ro s z e n ie  T P P -R . W y ­
s tą p i  on a  ró w n ie ż  w  S z c z e c in ie  w  
d n iu  26 s ie rp n ia .

♦  N a  p o k ła d z ie  n o r w e s k ie g o  s ta l  
k u  „ L i l l y  I ”  w y je c h a ł  d o  K o p e n h a  
g i d y r e k to r  w a rs z a w s k ie g o  O g ro d u  
Z o o lo g ic z n e g o , p r o f .  Ż a b iń s k i ,  p o  
z a k u p  m a łp  i  in n y c h  z w ie rz ą t.

♦  W e  w rz e ś n iu  b ę d z ie  w y d a w a ­
n e  m ię s o  ś w ie ż e  ( rą b a n k a )  n a  k a r  
t y  I  k a t .  z w y k łe j ,  I  k a t .  Z G  o ra z

'd o d a te k  C. T e r m in  r e je s t r a c j i  t r w a ć  
b ę d z ie  d o  3 w rz e ś n ia .

♦  N a lo t  m ło d z ie ż y  na  s z c z e c iń ­
s k ie  w y ż s z e  u c z e ln ie .  A k a d e m ia  
H a n d lo w a , A k a d e m ia  L e k a r s k a  i 
S z k o ła  In ż y n ie r s k a  w  S z c z e c in ie  
o b le g a n e  są t łu m n ie  p rz e z  m ło d z ie ż  
z  . c a łe j  P o ls k i,  k tó r a  p r a g n ie  s tu ­
d io w a ć  w  ty m  o d z y s k a n y m  m ie ś c ie .

♦  F o r t  s z c z e c iń s k i o d w ie d z a  je ­
d e n  z n a js ta rs z y c h  s ta tk ó w  szw ed z  
k ic h  s /s  , ,R e x ” . S ta te k  te n  o p o je m  
n o ś c i 1 012 B R T  z o s ta ł z b u d o w a n y  
w  1875 r o k u .  S ta ru s z e k  c z u je  s ię  
ś w ie tn ie  i  k u r s u je  d o s k o n a le .

W  d n iu  27 s ie r p n ia  p o r t  szcze­
c iń s k i  z w ie d z ił  M a rs z a łe k  S e jm u  
R P  W ła d y s ła w  K o w a ls k i .  Z  r a m ie  
n ia  S U M  M a r s z a łk o w i to w a r z y s z y ł 
d y r e k to r  h a n d lo w y  m g r  S ta n is ła w  
S ie rp iń s k i  o ra z  d y r e k to r  a d m in is t r a  
c y jn y  w y b rz e ż a  S t. W y s o c k i.

4* N a  n a b rz e ż u  „ F a n t ”  z n a le z io ­
n o  p r o m  k o le jo w y  o d łu g o ś c i 104 m . 
W ie lk o ś ć  p r o m u  p o z w a la  n a  je d n o  
cze sn e  p r z e w ie z ie n ie  10 w a g o n ó w  
k o le jo w y c h .  B a d a n ia  w y k a z a ły ,  że 
u s z k o d z e n ia  są n ie d u ż e  S U M  p r z v  
s tę p u je  d o  w y d o b y c ia  p r o m u ,  k tó  
r y  p o  d o k ła d n y m  z b a d a n iu  o d d a ­
n y  z o s ta n ie  d o  r e m o n tu .

S zcze c in  n a le ż y  d o  n a jw ię k ­
s z y c h  t e r y t o r ia ln ie  m ia s t P o ls k i.  
O b s z a r m ia s ta  w y n o s i 300,1 k m  t w .

S Z P E R A C Z

Fsseelw Sif zissam 
sili Isætlasi

S ZE F  p a ń s tw a  In d o n e z ji, 
A chm ed  S u k a rn o , p rz e rw a ł 
p rz e m ó w ie n ie  p o lity c z n e  na 
w ie c u  w  D ż a k a rc ie  n a s tę p u ją ­
cą  uw ag ą : „R ozka zu ję  p o lie j an 
to m : Je ś li p o ja w i się gdzieś 
m ło d z ie n ie c  z f r y z u rą  B ea tlesa,- 
n a ty c h m ia s t os trzyc  m u  w ło ­
sy ” . ( j.  o.)

ra n o  i  w ie czo re m  m uszą  d re p ­
tać  1 700 s to p n i w  górę lu b  w  
d ó ł, gdyż  w  godz inach  zaczę­
c ia  i  skończenia  ic h  d y ż u ró w  
w in d a  jeszcze lu b  ju ż  n ie  ‘c ho ­
dzi. (A le  p o le  do p op isu  d la  
bhp, có?).

K i l k a  m il io n ó w  lu d iz i z w ie d z a  
r o c z n ie  R iv ie r ę  f r a n c u s k ą  u w a ż a ­
ją c ,  z e  je ż e l i  n ie  w  r a ju ,  t o  ta m  
c h c ie l ib y  m ie s z k a ć . O k a z u je  s ię 
je d n a k ,  że i  w  r a ju  są k o s z m a rn e  
m o m e n ty . N ie d a w n o  u k a z a ł s ię  
w  d z ie n n ik a c h  f r a n c u s k ic h  l i s t  — 
a p e l, p is a n y  w ła ś n ie  p rz e z  ty c h ,  co  
zu rm  e s ik u  ją  u ro c z e  b r z e g i M o rz a  
Ś ró d z ie m n e g o , g d z ie ś  od  M a r s y l i i  
a ż  p o  M o n te  C a r lo .  L i s t  te n , u t r z y  
m a n y  w  d r a m a ty c z n y m  to n ie , a p e ­
lu je  d ó  lu d z k ic h  u c z u ć  ty c h , ' k t ó ­
r z y  r o k r o c z n ie  z w a la ją  s ię  na .' g ło  
w ę  b l iż s z y c h  lu b  d a ls z y c h  'z n a jo ­
m y c h , z a t r u w a ją  im  s p o k ó j,  ża b ie  
r a ją c  k r ó t k ie  c h w i le  w y p o c z y n k u  
i  n is z c z ą c  ra d o ś ć  ż y c ia , o k a z u j ,  
s .ę , że „ n a c h a łó w ”  n ie  b r a k n ie  ,n ; 
ś w ię c ie .  M ilc z ą  p rz e z  c a ły  r a k ,  n; 
g le  w  c z e rw c u  p is z ą  s e rd e c z n ą  
k a r t k ę  — z a p o w ie d ź  r y c h łe j  i n ­
w a z j i .  A  p o te m  —  ■ z w a la ją  s ię . T r a  
tu ją  o g r ó d e k  s a m o c h o d a m i, n is z ­
czą  m e b le  k a n c ia s ty m i w a liz a m i,  
p s u ją  k r a n y  w  ła z ie n c e , z a t y k a ją  
u s tę p , ta ra s u ją  p r z e jś c ia  g u m o w y m i 
m a te ra c a m i,  g o tu ją  w  k u c h n i  (że­
b y  n ie  r o b ić  k ło p o tu  p a n i  d o m u ) , 
p o ż y c z a ją  b ie l iz n ę  p o ś c ie lo w ą , p r o  
w a d z ą  n ie z l ic z o n e  r o z m o w y  m ię d z y  
m ia s to w e , za k tó r e  n ie  p ła c ą , w y  
c ią g a ją  z m ę c z o n y c h  g o s p o d a rz y  na 
m ę czą ce  k o la c je  ( n ib y  re w a n ż ) ,  g ra  
ją  c a łą  n o c  w  b r y d ż a ,  n ie p o m n i,  
ze p a n  d o m u  id z ie  r a n o  d o  p r a ­
c y  i t d .  i tp .

L ito ś c i l  —  w o ła ją  a to li m iesz  
k a n c y  L a zu ro w e g o  W ybrzeża , 
R iw ie ry  w ło s k ie j,  ju g o s ło w ia ń ­
s k ie j,  m ie szka ń cy  B ia r r i t z  i  
O stendy, W a rn e m ün d e  i  Soczi, 
D u b ro w n ik a  i  Ś w in o u jś c ia  —  
p rz y je ż d ż a jc ie  ja k  n a jl ic z n ie j,  
a le  p a m ię ta jc ie , że d la  was to  
są w a kac je , a d la  in n y c h  to  
okres  c ię ż k ie j p ra c y  lu b  w y ­
p o c z y n k u ! N ie  w o ln o  z a tru w a ć  
b liź n im  życ ia  ty lk o  d la tego , że 
są k re w n y m i lu b  z n a jo m y m i!

J e ż e li k o g o k o lw ie k  z d ro g ic h  
w czasow iczów  ru szy  sum ien ie  
po p rz e c z y ta n iu  tego je lie to n u ,  
g o tó w  je s te m  sądzić, że p ra są  
to  potęga. P om yś lc ie , poruszyć  
su m ie n ie  s a m o lub a ! A le  za ro k  
z ty m  p o ruszo nym  su m ie n iem  
z w a li s ię  zn ów  na  k a rk  ro d z i­
n ie , z u p e łn ie  ja k  w e  F ra n c ji.

O B S E R W A T O R

W E  W S Z Y S T K IC H  k o le k ­
c jach  h a u te -c o u tu rę  d o m in o ­
w a ła  zasada n ie z m ie n io n e j od 
u b ieg łego  ro k u  s y lw e tk i:  w ą ­
s k ie j,  n ie  p rze c ię te j, o d ług o śc i 
le d w ie  z a k ry w a ją c e j ko lana . 
S u k n ie  m a ją  w  d a lszym  c iągu  
m a łe  rę k a w k i a lb o  w  'ogó le  
żadnych, p łaszcze —  k i lk a  p o ­
d łu żn ych  c ię ć  i  d w u rzę d o w e  
zap ięc ia  z sze roko  ro z s ta w io n y ­
m i g u z ik a m i.

Co się w ię c  zm ie n ia  w  m o ­
dzie, k tó re j u ro k , ja k  ko b ie cy  
czar, polega p rzede  w s z y s tk im  
na ty m , że „z m ie n n ą  je s t” ?

Z M IE N IŁ Y  S IĘ ... D O D A T K I

N a d c h o d z ą c ą  je s io n ią  i  z im ą  m o d  
n ie  w y g lą d a ć  b ę d ą  . te  k o b ie ty ,  k t ó ­
re  „ c h w y c ą ”  n o w y  s ty l  u c z e s a n ia  
i k a p e lu s z y , o b u w ia  i  to re b e k ,  b i­
ż u t e r i i  i  m a k i ja ż u i  ;

N a jw y b i tn ie js z y  —  p o d o b n o  — f r y  
z je r  w s p ó łc z e s n y , ‘p a r y s k i  M o n s ie u r  
A le x a n d r e ,  la n s u ją  m a le  g łó w k i,  z 
t y lu  b a rd z o  k r ó t k o  o s t rz y ż o n e  schó d  
k a m i,  z p r z o d u  le k k o  w z d ę te , z 
g r z y w k a m i lu b  p ó łg r z y w k a m i i 
„ p e js a m i”  n a  u c h u  — a lb o  za n im .  
U o  ta k ic h  g łó w e k  b ę d z ie  s ię  o c z y ­
w iś c ie  n o s ić  m a łe  p rz y le g a ją c e  k a ­
p e lu sze  „ b u d k i ”  a lb o  tu r b a n y ,  za ­
k r y w a ją c e  c a łk o w ic ie  w ło s y  i  w y ­
d łu ż a ją c e  k s z ta łt  g ło w y  k u  t y ło w i .  
N a w ło s a c h , r ó w n ie ż  z im ą ^  ż a d n v c h  
fu te r  —  sam e f i l c e  i  a k s a m it y . "

W ia d o m o  z g ó r y ,  że p r o p o n o w a ­
n e  p rz e z  P a ry ż -  o b u w ie  w  P o lsce  
„ n ie  c h w y c i” . N ie  po  to  B ó g  o b d a ­
r z y ł  P o lk i  ś l ic z n y m i n o g a m i,  ż e b y  
p s u ły  ic h  e f e k t  p a n to f la m i w y s o k o  
z a c h o d z ą c y m i na  s to p ę , o ś c ię ty c h  
n o s a c h  i  s z e ro k ic h  k w a d ra to w y c h  
o b ca sa ch . C h ę tn ie  n a to m ia s t  w r ó ­
c im y  do  n is k ic h  b o tk ó w ,  n o s z o n y c h  
n a  sp o rto w -e  p o ń c z o c h y  w  k o lo ra c h  
i  d e s e n ia c h  s k a r p e t  -  p o d k o la n ó -  
w e k .

N a jm n ie j  k ło p o tu  p rz y s p o rz ą  t o ­
r e b k i,  p o n ie w a ż  z im o w a  m o d a  p r e ­
fe r u je  d u ż e  t o r b y  z t k a n in  o b ic io ­
w y c h ,  k tó r e  nasza  g a la n te r ia  u m ie  
ju ż  ła d n ie  r o b ić .  N ie  b y ło b y  te ż  
t r u d n o ś c i  z n o s z e n ie m  k lip s ó w ' z 
m e ta lu  —  p o ls k ie  r z e m io s ło  w y k o ­
n u je  j e  a r ty s t y c z n ie  — g d y b y  P o l­
k i  w  o g ó le  c h c ia ły  z a ło ż y ć  k l i p ­

sy . J e d n a k , m a ją c  d o  w y b o ru  k ltp i^  
s y  w  u sza ch  lu b  b a rd z o  e fe k to w n y ]  
m e ta lo w y  k l ip s  p r z y  s u k ie n c e  a lb o ' 
s w e te r k u  — n a  p e w n o  w y b io r ą  te W  
o s ta tn i.  K o ra le ,  m e d a lio n y  i  ła ń c u s z  
k i  o d c h o d z ą  c h w i lo w o  d o  la m u s a , j  

B a rd z o  w a ż n y m  s z cze g ó łe m  je *  
s ie n n o  - z im o w e j m o d y  b ę d z ie  m a ­
k i ja ż .  O c z y  „ i r a n k i ” , z  b a rd z o  s il- ]  
n ie  w y tu s z o w a n y m i na s m o lis tą  
c z e rń  g ó r n y m i r z ę s a m i i  b łę k i tn y m ?  
p o w ie k a m i,  u s ta  c z ę rw o p ę  j a k  n ta - j  
k i  i p o l ic z k i  ró ż o w e  j a k  ró ż e , h e w ij  
w y s k u b a n e , tw o rz ą c e , c ie n k ą  n ite c z  
k ę  — o to  p o d s ta w o w y ; r y n s z tn r ie k  
k o b ie t y  m o d n e j o d  w rz e ś n ia  r b i  d<* 
k w ie tn ia  p rz y s z łe g o  r o k u .  '

I r e n a  F R Ą C K O W IA K

ślub  
...cyw ilnych

N IE  O D  K I L K U N A S T U  L A T ,  j a k  
p o s ta n o w iła  u c h w a ła  S e jm u  U s ta — 
w oriaw eze -go , n ie  od  k i lk u d z ie s ię c iu  
ła t ,  j a k  o b o w ią z y w a ło  n a  z ie m iś c h  
p o ls k ic h  b y łe g o  z a b o ru  p r u s k ie g o  
— a le  p rz e d  d z ie s ię c iu  i  w ię c e j w ie ­
k a m i is t n ia ły  n a  te re n ie  o b e c n e j 
P R L  ś lu b y , c y w i ln e .

P R ZE Z  K U P N O  DO  SER CA

J e d n y m  z  n a jd a w n ie js z y c h  s p o ­
s o b ó w  z d o b y w a n ia  m a łż o n k i  u  S ło  
w ia n  b y ło  p o r w a n ie  a lb o  k u p n o . 
P o rw a n ie , acz r o m a n ty c z n e , s z y b k o  
z o s ta ło  w y p a r te  p rz e z  u k ła d y ,  k t ó ­
re  w  im ie n iu  d w ó c h  ro d z in  p r o w a  
d ? i ł  p r z e d s ta w ic ie l p a n a  m ło d e g o , 
s w a t c z y l j  d z ie w o s łą b .

W  p r z e c iw ie ń s tw ie  d o  p ó ź n m j-  
sz y o h  e p o k , po sa g  d o s ta w a li  r o d z i­
ce d z ie w c z y n y  w  z a m ia n  za zgo dę  
na  je j  m a łż e ń s tw o . „ W ia n o  je s t  u  
n ic h  c ię ż k ie  —  p is a ł o S ło w ia n a c h  
a r a b s k i p o d r ó ż n ik  z X  w ie k u ,  A l  
K a z w in i .  — J e ż e l i  m ę ż o w i u ro d z ą  
s ię  d w ie  a lb o  t r z y  c ó r k i ,  s ta je  s ię  
p rz e z  to  b o g a ty ” .

C óż, n ie  zaw sze  m o ż n a  ż y ć  w  w ie  
k u  d z ie s ią ty m ...

Honorarium 
nie ustalone

W ie lk i  h is z p a ń s k i w io lo n c z e l is ta ,  
87 -le .ln i P a b lo  C asa ls , u w a ż a n y  za 
n a j le p ie j  o p ła c a n e g o  w ir tu o z a  ś w ia  
ta ,  n ie  u s ta la  w y s o k o ś c i h o n o ra ­
r iu m  p rz e d  k a ż d y m  w y s tę p e m , le c z  
k a ż e  o r g a n iz a to ro w i im p r e z y  w y s ta  
w ić  s o b ie  cz e k  in  b la i jc o ,  k t ó r y  w y  
p e łn ia  p ó ź n ie j w e d łu g  w ła s n e g o  u -  
z n a n ia . „ D o p ie r o  p o  o t r z y m a n iu  w y  
c ią g u  z k o n ta  m o ż e m y  s ię  d o w ie ­
d z ie ć , i le  i k o s z to w a ł w ie c z ó r  z P a ­
b lo  C a sa lse m ”  —  s k a r ż y ł  s ię  z n a n y  
a m e ry k a ń s k i im p r e s a r io ,  S o l K u -  
r o k .  ( j.  o.)

Z R Ę K O W IN Y  W A Ż N IE JS Z E !
n i ż  Ś l u b

P o  s z c z ę ś liw y m  z a k o ń c z e n iu  u k ła *
d ó w  c z y l i  z m ó w in ,  o d b y w a ło  s ię  
p rz e k a z a n ie  w y b r a n k i  j e j  p rz y s z łe  
r r . u . m ę ż o w i,  in ą c z e j z d a w in y .  B y - j 
ła  to  — ja k  b y ś m y  d z iś  p o w io d z ie  
I I  —  u ro c z y s ta  ś w ie c k a  c z yn n o ść ' 
p r a w n a ,  k t ó r e j  p u n k te m  k u l i r n in a -  
c y jn y m  b y ły  z r ę k o w in y ,  c z y l i  po J  
łą c z e n ie  r ą k  n o w o ż e ń c ó w  w  ob liczy*- 
ś w ia d k ó w  z  o b u  r o d z in .  ¡j

Z r ę k o w in y  p ie c z ę to w a ły  z iw ią zkJ  
m a łż e ń s k ie  S ło w ia n  o c z te ry  w i e k i  
w c z e ś n ie j,  n iż  w y m ia n a  o b rą c z e k , ] 
a ic h  t r a d y c ja  p r z e t rw a ła  d o  cza - i 
s ó w  n a jn o w s z y c h .:  P is a ł o  ty m  p r o f . l  
J . S t. B y s t ro ń :  „ Ś lu b  k o ś c ie ln y  u -  
w a ż a n y  je s t,  a  p r z y n a jm n ie j  b y ł  d<i 
n ie d a w n a , za coś d o d a tk o w e g o , n ie  
z m ie n ia ją c e g o  is to tn e g o  s ta n u , k t ó  
r y  z o s ta ł u tw o r z o n y  p rz e z  z a rę c z y «  
n y  ( z r ę k o w in y ) ” .

S Ł O W IA Ń S K IE  P E N E L O P Y

P o  z d a w in a c h  m ło d a  S ło w ia n k a ?  
z m ę ż e m  i  c h m a rą  g o ś c i z a s ia d a ła ! 
d o  w ie lk ie j  u c z ty  p u b l ic z n e j  z w a -; 
h e j s w a d ź b ą , w  cza s ie  k t ó r e j  sp o ży ł 
w s n o  o b o w ią z k o w o  k o ła c z  w e s e ln y ] 
— k o r o w a j .  N a s tę p n ie  sa d z a n o  ro lo - ]  
d y c h  n a  s k ó rz e  z w ie rz ę c e j o d w ró c ą  
n e j w ło s e m  d o  g ó r y  (c o  m ia ło  za-] 
p e w n ić  p ło d n o ś ć )  i  o b c in a n o  m ło ­
d e j w a rk o c z e  a z a k ła d a n o  c ze p e k ! 
( s y m b o l z e r w a n ia  ze  s ta n e m  p a n ie ń j 
s k im  i  p r z e jś c ia  d o  g ro n a  m ę ż a te k ) .! 
W re s z c ie  p rz e n o s z o n o  ją  p rz e z  p r ó g  
n o w e g o  d o m u , ż e b y  n ie o p a tr z n y m  
k r o k ie m  n ie  o b r a z i ła  n ie  z n a ją c y c h  
je j  je s z c z e  d o m o w y c h  d u c h ó w . _ i ;

O d tą d  m ło d a  S ło w ia n k a  s n u ła  
n o c e  i  d n ie  m a łż e ń s k ie g o  p o ż y c ia .

S ły n n y  k u p ie c  i  p o d r ó ż n ik  Ib ra -*  
h im - ib n - J a k u b  p is a ł:  „ K o b ie t y  ic h  
( t j .  S ło w ia n  — re d .) , k ie d y  w y jd ą !  
za m ą ż , n ie  p o p e łn ia ją  c u d z o łó - ,  
s tw a . A le  p a n n a , k ie d y  p o k o c h a  ja  
k ie g o ś  m ę ż c z y z n ę , u d a je  s ię  d o  n ie  
g"o i  z a s p o k a ja  u  n ie g o  s w o ją  żą ­
dzę. A  k ie d y  m a łż o n e k  p o ś lu b i; 
d z ie w c z y n ę  i  z n a jd z ie  j ą  d z ie w ic ą , 
m ó w i d o  n ie j :  —  G d y b y  b y ło  w  
to b ie  coś d o b re g o , b y l i b y  c ię  p o żą  
d a l i  m ę ż c z y ź n i i  z  p e w n o ś c ią  w y ­
b r a ła b y ś  so b ie  k o g o ś , k t o  b y  w z ią ł  
tw o je  d z ie w ic tw o .  —  P o  c z y m  j ą  
o d s y ła  i  u w a ln ia  s ię  od  n ie j ” .

W ie rn e  c z y  n ie w ie rn e ,  m a łż e ń ­
s tw a  S ło w ia n  p rz e z  w ie le  w ie k ó w  
m ia ły  * c h a r a k te r  c z y s to  ś w ie c k i.  
D o p ie r o  w  p o c z ą tk a c h  X I V  w .  po ­
ja w ia  s ię  o b o w ią z e k  z a w ie ra n ia  u -  
m o w y  m a łż e ń s k ie j w  o b l ic z u  p rz e d  
s ta w ic ie la  k o ś c io ła  i  z  je g o  b ło g o ­
s ła w ie ń s tw e m . A le  z r ę k o w in y  zo­
s ta ją . . .

o p ra ć . l i t )

Piękność  
p o d  k lu c z e m

„gościnne występy“ 
Franka Sinatry

Z n a n y  a m e r y k a ń s k i  p ie ś n ia rz  i  
a k t o r  f i lm o w y ,  4 6 - le tn i F r a n k  S i-  

> n a  t r a ,  k t ó r y  m ia ł  b y ć  sp ra w o ze la w  
e ą  z r a m ie n ia  m a g a z y n u  d la  p a ­
n ó w  „S a g a ”  n a  s z to k h o lm s k im  m e ­
c z u  b o k s e r s k im  m ię d z y  P a tte rs o -  
n e m  a M a c h e n c m , n ic  p o ja w i ł  s ię  
n a w id o w n i ,  b o  b y ł . ,  n ie p r z y to m n ie  
p ija n y . W  d ro d z e  p o w r o tn e j ,  w  P a 
r y ż u ,  S in a t r a  p a r o k r o tn ie  p o b i ł  s ię  
z  fo to r e p o r te r a m i i  w y w o ła ł  k i l k a  

jg łośnyeh  a w a n tu r  W n o c n y c h  lo k a ­
la c h . g. o.)

„ T R A K T O W A N O  m n ie  j a k  p ra w ; 
d z iw ą  w ię ź n ia rk ę ”  —  s k a r ż y ła  s ię i 
p u b l ic z n ie  1 9 - le tn ia  „ M is s  S z k o c ja ” , 1 
D o re e n  S W an , k tó r a  b r a ta  u d z ia ł 
w  n o w o jo r s k ic h  w y b o ra c h  „ M is s  U -  
n . iv ć rs u m ” . K r e w k a  S z k o tk a ,  n ie  
m o g ą c  p o g o d z ić  s ię  z  o b e cn o śc ią ; 
u m u n d u ro w a n e g o  s t r a ż n ik a  -p rzed ; 
d r z w ia m i j e j  h o te lo w e g o  p o k o ju  i  
z k o n t r o lą  k a ż d e j r o z m o w y  te le fo ­
n ic z n e j ,  p o  p r o s tu  u c ie k ła  i  n ie  
w z ię ła  u d z ia łu  w  w y b o ra c h .  „ W  n a  
s z y m  in te r e s ie  le ż y  o c z y w iś c ie  op ie^ 
k a  n a d  t y m i  p ię k n y m i d z ie w c z ę ta ­
m i ”  —  t łu m a c z y ł  s ię  p ó ź n ie j  je d e n ; 
z o rg a n iz a to ró w  im p r e z y ,  g d y  w ie ś ć ] 
o u c ie c z c e  p ię k n e j  „ m is s ”  p r z e r t i- j  

tk n ę ła  n a  ła m y  p r a s y  a m e ry k a n * ., 
Ł k ie j.  ( j .  o .).
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Zanim  za w a rc zą  motory(i

Rekord Polski Badeńskiego
Kłobukowska rewelacją w Warszawie
X  J u b ile u s z o w y  M e m o r ia ł Janusza  K u s o c iń s k ie g o  zg ro ­

m a d z ił w c z o ra j na s ta d io n ie  X - Ie c ia  w  W a rsza w ie  n a j­
lepszych  le k k o a tle tó w  k ra jo w y c h  i  czo łów kę  z a w o d n i­
k ó w  zagran iczn ych . P ie rw s z y  dz ień  z a w od ó w  o b f ito w a ł w  
szereg ś w ie tn y c h  w y n ik ó w  i  u d o w o d n ił, że w  n ie k tó ry c h  
k o n k u re n c ja c h  w a rs z a w s k i m ię d z y n a ro d o w y  m ity n g  je s t 
gen e ra lną  p ró b ą  s ił p rze d  T o k io .

k u re n c ja c h
M e m o ria łu
p rzec ię tne .

p ie rw sze go  d n ia  
u zyskan o  w y n ik i

pod
4 reprezentanci

W ę g ie r
kaszami

na kartach Sparty
. P O  D Ł U Ż S Z E J  p rz e rw ie  sym  
p a ty c y  k o s z y k ó w k i będą m ie li 
d z iś  o kaz ję  o b e jrz e n ia  dobrego 
m eczu. J a k  ju ż  in fo rm o w a liś ­
m y , na  k o rta c h  S p a rty  p rzy  
A l.  W o js k a  P o lsk ieg o  odbędzie  
s ię  m ię d z y n a ro d o w y  m ecz w  ko  
szyków ce  m ężczyzn  pom iędzy  
s z k o ln y m i re p re z e n ta c ja m i P o l­
s k i i  W ęg ie r.

S P O T K A N IE  z-apowiada 6ię 
b a rdzo  c ie kaw ie . W  zespole go 
śc i w y s tą p i m .in . cz te rech  re ­
p re z e n ta n tó w  k ra ju ,  k tó rz y  ju ż  
k i lk a k ro tn ie  b ro n il i  b a rw  w ę ­
g ie rs k ic h  w  k a te g o r ii ju n io ró w . 
Są to : G . Ja m ro z , J. B ug g i. J. 
G edean, B. Larós. T re n e re m  
zespo łu  je s t p. T o r ie r .

P oczą tek  o  godz. 17.00.

Wyścigi kolarskie 
Łącznościowca
D Z IŚ  o  godz. 9.30 sprzed 

g m a chu  D y r e k c j i  O k rę g u  Focz 
ty  i  T e le k o m u n ik a c ji p rz y  A l.  
N ie p od le g łośc i nas tą p i h on o ro ­
w y  s ta r t do  X V I  o g ó ln o p o l­
s k ic h  szosow ych  m is trz o s tw  
Łącznośc iow ca.

1 U cze s tn icy  za w od ó w  udadzą 
k ię  nas tę pn ie  na A l.  P ia s tó w  
-(przed gm ach  P o lite c h n ik i) ,  
ifcą d  o  godz. 10.00 nas tą p i s ta r t 
o s try . O  m is trz o w s k ie  ty tu ły  
‘w a lczyć  będzie  100 z a w o d n i­
k ó w , k tó rz y  s ta rto w a ć  będą na 
d ys ta n s ie  50 k m  o ra z  50 za ­
w o d n ic z e k . k tó re  m a ją  do  p o - 
jkonan ia  tra s ę  d łu g o śc i 25 km .

(P)

D z iś  da lszy  c iąg  zawodów.

A  o to  z w y c ię z c y  p o z o s ta ły c h  
k o n k u r e n c j i :

M Ę Ż C Z Y Ź N I  —  1560 m  K o w a l­
c z y k  3,45,3, 5 010 n i — L a rs s o n  (S 3w e  
c ja )  14,08,0, 150 m  p p ł  — O tto z  (W io  
c h y )  14,2, s k o k  w  d a l  — S ta lm a c h  
7,59, s k o k  o ty c z c e  —  C h le b a ro w  

*  4,80, r z u t  d y s k ie m  —  B e g ie r  59,94,
„G W O Ź D Z IE M ”  p ro g ra m u  r z u t  m ło te m  — Z s lv o t z k i  (W ę g ry )

b y ł b ieg  na 400 m  m ężczyzn, chód 18 km — W iś n ie w s k i

w  k tó ry m  s p o tk a li się g łó w n i -k o b i e t y  -  i m  m  -  K lo b u k o * -  
p re te n d e n c i d o  m e d a li na  O - ska n,s, mo m  — p a c k e r  (A n g lia )  
l im p ia d z ie . B ie g  d o s ta rc z y ł n ie  I b S S S  J ' \ ? £
zapo m n ia nych  w raże ń . P o  p ię k  r z u t  o szcze p e m  —  K r a w c e w ic z  
nej i  e m o c jo n u ją ce j w a lce  zde 49,89. 
cyd ow a n e  z w y c ię s tw o  nad  na j 
w ię k s z y m i s ła w a m i ś w ia to w y ­
m i w  te j k o n k u re n c ji o dn ió s ł 
re p re z e n ta n t P o ls k i —  B A D E Ń  
S K I. U z y s k a ł on d o s k o n a ły  
w y n ik  45,7. R e z u lta t te n  je s t 
n a w y m  re k o rd e m  P o ls k i, le p ­
szym  o 0,2 sek. od pop rze dn ie  
go. Ś w ie tn ą  fo rm ę  zaprezen to ­
w a ł ró w n ie ż  L ip o ń s k i,  k tó r y  
s p ra w ił o g rom n ą  n iesp o dz ian ­
kę  zw yc ię ża jąc  d ru g ą  serię  
b iegu  na 400 m e tró w .

D O S K O N A L E  zaprezen tow a  
ły  się nasze s p r in te rk i w  b ie ­
g u  na 100 m . Ju ż  w  e lim in a ­
c ja c h  K lrszensatajn  i  K łobu­
ku wska w y n ik ie m  11,6 w y ró w ­
n a ły  re k o rd  P o ls k i ju n io re k .
W  f in a le  s ta r to w a ły  3 nasze 
za w od n iczk i. Z n a jd u ją c a  się w  
ś w ie tn e j fo rm ie  K łobukow ska  
zd ecyd ow an ie  p o k o n a ła  p rze ­
c iw n ic z k i u z y s k u ją c  b a rdzo  do 
b ry  czas 11,5, oo je s t n o w y m  
rg k o rd e m  P o ls k i ju n io re k .  Re­
z u lta t  ten  je s t w y ró w n a n ie m  
re k o rd u  P o ls k i sen io rek.

D U Ż O  E M O C J I d o s ta rc z y ł 
ró w n ie ż  b ieg  na  100 m  m ęż­
czyzn. P ię k n y  sukces o d n ió s ł 
K u b a ń e z y k  Figuerola, k tó r y  
podczas e lim in a c ji o raz  w  f i ­
n a le  u z y s k a ł w y n ik  na p oz io ­
m ie  ś w ia to w y m  —  10,2. D ru g i 
na  m ecie  w  f in a le  b y ł szcze­
c in ia n in  M a n iak , k tó r y  os iąg ­
n ą ł 10,5.

D O S K O N A L E  s p is a ły  się 
p o ls k ie  s z ta fe ty . W  k o n k u re n ­
c j i  k o b ie t z w y c ię ż y ły  P o lk i z 
czasem 45,1. S z ta fe ta  m ęska 
w y n ik ie m  39,5 w y ró w n a ła  re ­
k o rd  k ra ju .  Z e spó ł P o ls k i b ie g ł 
w  s k ła d z ie : M a n ia k , F o ik , Z ie ­
l iń s k i,  D u d z ia k .

N A  W Y S O K IM  p o z io m ie  s ta ł 
ró w n ie ż  rz u t  m ło te m  i  rz u t  
d ysk iem . W  pozo s ta łych  k o n -

Czy Szczecią zoSsaózy 
mistrzostwa świata?

D Z IŚ  O  G O D Z . 11.00 N A  T O R Z E  J U N A K A  O D B Ę D Ą  S IĘ  A T R A K ­
C Y J N E  Z A W O D Y  M O frO C ? .O S S O W E  t -  V  E L IM IN A C J A  D O  M IS ­
T R Z O S T W  P O L S K I.  N A  S T A R C IE  S T A N IE  O K . 100 ■ Z A W O D N IK Ó W . 
O R G A N IZ A T O R E M  J E S T  K L U B  M O T O R O W Y  J U N A K  N A  Z L E C E ­
N IE  F Z M o t .  Z A W O D Y  O B S E R W O W A Ć  B S D  A  P R Z E D S T A W IC IE L E  
P O L S K IE G O  Z W I Ą Z K U  i M O T O R O W E G O  Z  W A R S Z A .W y , K T Ó R Z Y  
U C Z E S T N IC Z Ą  W E  W S Z Y S T K IC H  E L IM IN A C J A C H ,  A  P O  Z A K O N -, 
C Z E N IU  M IS T R Z O S T W  P O D E J M Ą  D E C Y Z J Ę , K T Ó R E M U  M IA S T U  
P R Z Y D Z IE L IĆ  O R G A N IZ A C J Ę  M l  S T R Z O S T W *" S w łA T A

S Z C Z E C IN  od d a w n a  ub iega  m ać na tra s ie  w z o ro w y  p o rz ą - 
s ię  o p rz y d z ia ł te j im p re zy , dek.
B yć  m oże, że d z is ie jsze  zaw ody 
p rz e c h y lą  szalę na  ko rzyść  na ­
szego m ia s ta  i  ju ż  w  n ie d łu ­
g im  czasie zobaczym y n a jle p ­
szych m o tocro& sow ców  św ia ta . 
M a m y  przec ież k a d rę  d ośw iad  
czonych d z ia ła czy , k tó rz y  po­
t ra f ią  o rg a n izo w a ć  tego ro d za -

A  w ię c  u d a ją c  się na toi* i 
p a m ię ta j:

◄ n ie  p rz e b ie g a j t ra s y  cros-i 
su,

◄ n ie  w y c h y la j s ię  za l in ię ,
ro zg ra n icza ją cą  to r  od w id ó w V  
n i,  }■

◄ d z ie c i p o w in n y  z n a jd o w a ć !
ju  im p re zy , d o s k o n a ły  to r  i  s ię  p rz y  rodz icach , 
św ie tn ą , zna jącą  się na sp o rc ie  -d psy n a le ży  trz y m a ć  n a i 
p ub liczność , k tó ra  u rn ie  u tr z y -  u w ię z i.

W  ko le jn e j rundz ie  o m is trzow sk ie  p u n k ty

Pogoń z Fiałkowskim 
Arkonia z Szaryńskim i Mańko

W  T R Z E C IM  ligow ym  spotkaniu o m istrzow skie p u n k - u trz y m u je  n ad a l, b yć  m oże a - . 
ty  Pogoń gra dziś w  Rzeszowie ze S tałą. Jak  p o in fo r- ta k  s to czn io w có w  zagra  w re sz  
raow ał nas k ie ro w n ik  sekcji —  p. m gr K ra jew s k i, w  c ie  ta k ,  ja k  tego sobie  życzą 
dzisiejszym  meczu zagra  prawdopodobnie F ia łko w sk i, tys ią ce  s y m p a ty k ó w  A rm e n ii. 
Stoper portow ców  wystąp! jedn ak  n ie  na sw oje j „k o - w  P O Z O S T A Ł Y C H  meczach',
ronne j" pozycji, ale ja k o  pom ocnik. K ie row n ic tw o  d ru  j  j  jj . j jg j g ra ją : 
żyny słusznie się bow iem  obaw ia o odnowienie k o n tu - j  L IG A :
z ji  u tego zawodnika, a f & k  wiadom o, pozycja śfodko- Z a g łęb ie— Ł K S , O d ra — L e g ia ,-
w  eg o obrońcy jes t n iezw ykłe odpowiedzialna, zaś graeze S z o m b ie rk i__ P o lon ia , R uch—.t
z num erem  3 na koszulce n a jb ardz ie j narażeni są na G ó rn ik , G w a rd ia — U n ia , Z a V
kontuzje . w iszą — Ś ląsk . *

O P R Ó C Z F ia łk o w s k ie g o  w  w  m eczu z R a kow em , n ie  n a -  _
d ru ż y n ie  p o r to w c ó w  zagra  s tra ja  o p ty m is ty c z n ie  p rze d  W is ła -W a p ń 'ia , S ta r t—G ra c o - ;
K rz y s z to l ik  na le w y m  s k rz y -  d z is ie js z y m  w ys tę p e m  w  W a ł-  L'e i
d ie . Poza ty m  s k ła d  zespołu b rz y c h u . S ądzić  je d n a k  n a leży, p ™ ,  Thorez , \
n ie  u le g n ie  w ię k s z y m  z m ia - że A rk o n ia  w y c ią g n ę ła  w ła ś c i-  S ta l— P o lo n ia , V ic to n a — G a r  j
nom . C zy Pogoń m a  szanse w e  w n io s k i ze s ła be j g ry  w  u -  b a rm a . tam ) i
w y w a lc z e n ia  ch oćb y  jednego b ie g łą  n ied z ie lę , że zagra  ta k  
p u n k tu  w  Rzeszow ie? J e ś łi ja k  p rz y s ta ło  na d ru żyn ę  o 
p o r to w c y  z a g ra ją  ta k  a m b it -  k w a lif ik a c ja c h  i- l ig o w c a . Je ­
n ie, ja k  p rz e c iw k o  Z a g łę b iu , a ś łi ta k  będzie  —  o w y n ik  m e - 
p a r tn e rz y  K ie lc a  p rz y s to s u ją  czu z G ó rn ik ie m  m ożem y być  
s ię  do  je go  p rz e b o jo w e j g ry . sp o ko jn i.
znad W is ło k a  m ogą n adejść ra  C IE K A W I J E S T E Ś M Y , ja k  
dosne  w ie śc i. z a g ra ją  w  d z is ie js z y m  s p e tk a -

B A R D Z O  T R U D N E  zadanie  n iu  d w a j m ło d z i za w od n icy  
czeka A rk o n ię  w  W a łb rz y c h u . S z a ry ń s k i i  M a ń k o . P rasa  cen 
G ó rn ik  na w ła s n y m  b o isku  —  t ra ln a  in fo rm o w a ła , że S z a ry ń - 
to  t r u d n y  „o rz e c h  d o  zg ry z ie - *>ki w  m eczu  z ZS R R  b y ł je d  
n ia ” . Poza ty m  fo rm a , k tó rą  n y m  z n a jle p s z y c h  g raczy  na 
z a d e m o n s tro w a li szczec in ian ie  b o isku . J e ś li tę  w y s o k ą  fo rm ę

n liga
L u b ü a ía n k a  —  M Z K S  
W is ła  —  W a rm ia

i *  v tm \
3 *  ( • : • )

Ul liga
W C Z O R A J  r o z e g ra n o  w  S z c z e c i- , 

n ic  d w a  s p o tk a n ia  p i łk a r s k ie  o  m i 
s t r z o s tw o  L ig i  O a rę g o w e j.  W IA ­
R U S  p o k o n a ł G R Y F  K a m ie ń  2:1 
(2:1). W  d r u g im  m e c z u  P O G O Ń  I b  
p rz e g ra ła  z D Ę B E M  D ę b n o  0:3 (0:1).;

(n )

EDW IN LA N H AM  (4J)

P rze ło ży ła  Ire n a  D O L E Ż A L -N O W IC K A

—-  B ru c e  u d e rz y ł B an ksa  —  zaczą ł s p o k o jn ie  
w y ja ś n ia ć  D ig b y . —  N ie c h  p a n i s p o jrz y  na  jego  
nap ięs tek . B ru c e  b y ł je d y n y m  c z ło w ie k ie m , k tó r y  
w c h o d z ił dz iś  p o  p o łu d n iu  do je go  g a b in e tu  —  
p rz y n a jm n ie j f ro n to w y m  w e jśc ie m . Z  p ow o d u  
B an ksa  B ru c e ’a  o m in ą ł aw ans na  s ta n o w is k o  na ­
czelnego re d a k to ra , B ru c e  n ie n a w id z ił zdo lnośc i 
H a r r y ’ego. T a k  na  te  s p ra w y  p a trz y  in s p e k to r , 
a le  n iech  się p a n  ty m  n ie  m a r tw i,  B ru ce . Ja  
w ie m , co s ię  k r y je  za ty m  m o rd e rs tw e m  i  być  
może u da  m i s ię  p rz y g o to w a ć  m a łą  n iesp o dz ian kę  
d la  in s p e k to ra  H a rris o n a .

—  B ru ce  n ie  je s t  je d y n y m  c z ło w ie k ie m , k tó r y  
n ie  lu b i ł  H a r r y  B anksa  —  w trą c i ła  L a u ra .

—  W ie m  o ty m . T e n  G ilm a n  ró w n ie ż  za n im  
n ie  p rze p a d a ł, p ra w da ?

—  H a r r y  B an ks  poderżna ił g a rd ło  G ilm a r io w i —  
p o w ie d z ia ł B ruce . —  In n y m  też  od  czasu do  cza­
su  p o d rz y n a ł g a rd ła , s ta le  n o s ił p rz y  sobie  o k rw a ­
w io n y  nóż.
. —  P an  u ż y w a  n a p ra w d ę  m a k a b ry c z n y c h  p rz e ­

n ośn i —  p o w ie d z ia ł D ig b y  —  a te ra z  p rzeproszę  
p a ń s tw a  na  ch w ilę .

W ysze d ł do  g a b in e tu  nacze lnego  re d a k to ra . L a u ­
ra  o d w ró c iła  s ię  p le c a m i do  p o k o ju  i  podeszła  do  
o k n a ; b lask  zachodzącego słońca o b le w a ł je j  
tw a rz , w y ra ź n ie  u k a z u ją c  zm arszczenie  b rw i i  
s m u tn ie  opuszczone k ą c ik i ust.

—  B ru c e , ja  n a p ra w d ę  n iczego  d z is ia j po  p o ­
łu d n iu  n ie  z le k c e w a ż y ła m  —  w yszepta ła . —  W  
k a b in ie  b y ło  ta k  s tra szn ie  gorąco  i  d la te go  w y ­
p u ś c iła m  P am  na  z e w ną trz . —  S p o jrza ła  na  n ie ­
go, —  M a m  straszne  w y rz u ty  sum ien ia , czu ję  się  
za to  o d p o w ie d z ia ln a , w z ię ła m  p od  sw o je  s k rz y d ­
ła  tw o je  je d y n e  ku rczę  i...

—  L a u ro , n ie  ró b  sobie  w y rz u tó w  —  p o p ro ­
s i ł  ją .

—  M oże t y  n ie  m asz do m n ie  p re te n s ji. A le  na  
p e w n o  z a p y tu je s z  sam  sieb ie , czy  p ow in ie n eś  b y ł 
ją  m i p o w ie rz y ć , m asz do m n ie  żal...

r— N ie  m a m  w ca le  ż a lu , uw aża m , że zachow a łaś  
się  n a d z w y c z a jn ie .
. N a d a l s ta ła  ze zm a rszczo nym i b rw ia m i, m ia ła  

b a rdzo  s m u tn ą  i  n ieszczę ś liw ą  m inę , k ie d y  pod ­
szedł do  n ie j i  o b ją ł ją . W a rg a m i m usnął je j  p o li­
czek, w te d y  o d w ró c iła  s ię  i  zna laz ła  w  jego  ra ­
m ion ach . C h w ilę  m ia ła  oczy  zam kn ię te , a u s ta  je j  
b y ły  m ię k k ie  i  czu le , z ra z  je dn a k , co fn ę ła  się  
mówione:

—  B a rd z o  to  b y ło  m ilo  z tw o je j s tro ny , B ru ce , 
a le  n iep o trzeb n e .

—  N ie p o trze b ne ?  ‘ —  ro z e ś m ia ł się c icho . —  
M o im  zd an ie m , kon ieczne. M ia ła ś  tak  s m u tn ą  m i­
nę  i  by łaś  ta k  u ro cza  s to ją c  p rz y  o kn ie , że po  
p ro s tu  m u s a le m  cię poca łow ać. No już , u śm ie ch ­
n i j  się zn ó w , w s zys tko  je s t w  porządku.

P o trzą sn ę ła  g ło w ą :  —  B ardzo  jesteś m i ły  i  w y ­
ro z u m ia ły , E ru c e , a le  ty  c ią g le  m n ić  po tęp iasz  
i  n ie  w ie m  dlaczego.

—  W ca le  c ie b ie  n ie  p o tę p ia m  —  s tw ie rd z ił.  —  
L a u ro , n a p ra w d ę  n ie  p o tra f ię  w y raz ić , ile  d la

m n ie  z ro b iła ś  w  c ią gu  m in io n y c h  d w u d z ie s tu  czte 
re c h  godzin . T a ka  b y łaś  ko cha na  i  szlache tna .

—  Proszę, p rzestań...
—- Co m a m  przestać?
—  M ó w ić , że je s te m  d ob ra  i  szlache tna .
—  Jesteś ró w n ie ż  p ię k n a  —  dodał. —  1 p ro w o ­

k u ją c a . i d la te go  p o c a łu ję  c ię  jeszcze raz.
P o c a ło w a ł ją  m ocno i  p rzez  c h w ilę  t u l i ła  się do 

niego . P o te m  o d w ró c iła  g łow ę  i  us łysza ł je j  s t łu ­
m io n y  szloch. P rz y c is n ą ł ją  jeszcze m o c n ie j i  
szepną ł:

—  L a u ro , o co chodzi?
—  O n ic .
—  C zy ja  coś p ow ied z ia łe m ?  Coś z ro b iłe m ?
—  A le ż  n ie  —  o d p o w ie d z ia ła  i  odsunę ła  się od 

niego. —  Po p ro s tu  Aestem  w a r ia tk a  i  zaw sze . 
n a ro b ię  ty lk o  zam ieszan ia , choć s ta ra m  s ię  ta k  
bardzo. C h c ia ła m  c i pom óc, ko cha m  Pam , ch c ia ­
ła m  ją  o c h ro n ić  i—

—  A le ż  t y  m i n a d z w y c z a jn ie  p om og łaś  —  p rz e r
w a ł je j.  ------ --. . . . .  -

N ag le  d a la  m u  m ocnego k u ksań ca  w  bok, m ó­
w ią c :

—  N ie ch  p an  s tąd  zm yka , p an ie  k ie ro w n ik u  
d z ia łu  m ie jsk ieg o . S z y k u je  się sensacy jna  w ia d o ­
mość. P roszę s tąd  iść  i  w z ią ć  się d o  p racy .

Z ro z u m ia ł,  że c h c ia ła  zostać sam a, w ię c . w y *  
szedł. O d d rz w i jeszcze  ra z  s p o jrz a ł —  ob lana  
ś w ia t łe m  s ta ła  p rz y  o kn ie , w y c ie ra ją c  k ą c ik i oczu  
chus teczką  i  p o p ra w ia ją c  m a k ija ż . ,

W ró c ił do s iebie. M a c h in a  p o lic y jn a  zaczęła  
szybko  p racow ać. L e k a rz  są do w y p rz y je c h a ł i  od­

je c h a ł,  a te ra z  s p e c ja liś c i od  o d c is k ó w  p a lcó w , 
fo to g ra fo w ie , d e te k ty w i z s e k c ji za b ó js tw , w y ­
c h o d z ili i  w c h o d z ili do g a b in e tu  nacze lnego  re d a ­
k to ra , gdzie  na  w a rc ie  s ta ł u m u n d u ro w a n y  p o li­
c ja n t.

( c.d.n.)
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Z A S A D N IC Z A
S Z K O Ł A ' « B tib o W liA N A ' D liÀ  ÎP fc À C U M C Y C ft

uL K lonow icza  16, te ł. 735-71

o g ł a s z a  1 
doiatkowe zapisy do klas pierwszych

p dw u letn im  okresie n a u k i w  «»wodach:

. ^  M A L A R Z

♦  C IE Ś L A  B U D O W L A N Y

W ie k  kandydatów  —  ukońc*one 16 lat.

D o  szko ły  p rz y jm o w a n i są k a n d y d a c i bez e gza m in ó w  
.w stępnych, k tó rz y  zgłoszą się do  1. IX .  1964 r . z  n a -  

v- s tę p u ją c y m i d o k u m e n ta m i:

*— p odan ie ,
—  życ io ry s ,
•— o dp is  a k tu  u ro dze n ia ,

ś w ia d e c tw o  u koń czen ia  7 k la s  s z k o ły  
p o d s ta w o w e j,

*■— trzy  2d ję c ia .

Szkoła d la  w /w  m łodzieży in te rnatu  n ie  posiada.
IN F O R M A C J I u d z ie la  s e k re ta r ia t szko ły  c z y n n y  

w  godz. od 6.45 d o  14.45.

D Y R E K C J A  M IE J S K IE G O  P R Z E D S IĘ B IO R S T W A  
^ K O M U N IK A C Y J N E G O  YV S Z C Z E C IN IE

.U P R Z E JM IE  Z A W IA D A M IA ,  Ż E

w związki i  budową 
Mosto Ziuopsa zachodzi 

fceuisciffośi likwidacji 
trakcji tramwajowej 

na ot. Gdańskiej i kaszlowe!
I .  Z  d n ie m  26.V I I I  b r.  t ra m w a je  l i n i i  n r  2 i  8 k o ń -  

cżą s w ó j b ieg  na u l. W ie lk ie j p rze d  M ostem  D łu ­
g im  i  w ra c a ją  do B ra m y  P o r to w e j p rze z  V asco  da 
G am a i  D w o rco w ą .

I I .  Z  d n ie m  26.V I I I  b r.  zaw iesza  się na okres  o ko ­
ło  je dn e go  m ies iąca  k u rs o w a n ie  a u to bu sów  z G u m ie -  
nreę do  S to czn i. B i le ty  p ra co w n icze  z l in i i  n r  60 są 
w a żne  na lin ia c h  t ra m w a jo w y c h  i  a u to bu sow ych  na  
d o ja z d  z m ie js c a  za m ie szkan ia  do m ie js c a  p ra cy .

I I I .  Z  d n ie m  2 6 .V II I  b r.  p rz e d łu ż a  się l in ie  a u to b u ­
sowe n r  54 (K ije w o ), 55 (Żydów ce), 56 (D ąb ie ) i  62 
(W ie lg o w o ) z Basenu G órn iczego  w  re jo n  u l. W ie lk ie j.

N a  p rz e d łu ż o n y c h  lin ia c h  a u to b u s o w y c h  p ie rw s z y  
p rz y s ta n e k  w  k ie ru n k u  do B asenu G órn iczeg o  będzie  
się z n a jd o w a ł p rze d  B a lto n ą  o bok  d w o rc a  P K P , P o r t  
C e n tra ln y .

P ra c o w n ic z e  b i le ty  m ies ięczne  z l i n i i  n r  2 I  8 są 
w a żne  na p rz e d łu ż o n y c h  lin ia c h  a u to b u s o w y c h  n r  54, 
55, 56 j  62.

W  z w ią z k u  z p rze d łu że n ie m  l in i i  a u to b u s o w y c h  n r  
54, 55, 56 i  62 d od a je  się je d e n  o d c in e k  ta r y fo w y  —  
u l.  W ie lk a  —  Basen G ó rn ic z y , na k tó r y m  b ile t  n o r­
m a ln y  będzie  k o s z to w a ł 80 g r., a  b i le t  u lg o w y  30 g r.

2328-K

U n ie w a ż n ia  s ię  za - 
g u b io n y  d o w ó d  „ H Z ”  
n r  1857 na  5 o p o n  o 
- w y m ia n ie  640 x  15 w y  
s ta w io n y  p rz e z  „ M o -  
t o i b y t ”  S z c z e c in  d la  

W o tJ c w ó d x ld e g »  P rz e d  
s łę b io r s tw a  P K S  
O d d z ia ł I  S z c z e c in .

233&-K

W  S K O D Ę  Wieczorem 
z o s ta w io n o  w  ta k s ó w ­
c e  m ę s k i s ik ła d a n y  _pa- 
araśol. K ie ro w c a  p ro s z o ­
n y  o  z w r o t  n a  a d re s : 
T r a u g u t ta  150.

7726-G

Pracownia/poszukiwani

Cieśli, m u ra rz y -ty n k a r iy , blacharzy, be­
ton iarzy, b ru karzy , spawaczy, operatorów  
do obsługi sprzętu ciężkiego i  średniego, 
kierow ców  samochodowych z I I  kat. p ra ­
w a  jazdy  i  robotn ików  budow lanych nie­
w yk w a lifik o w an y ch  z a tru d n i n a ty c h m ia s t 
S Z C Z E C IŃ S K IE  P R Z E D S IĘ B IO R S T W O  
B U D O W N IC T W A  P R Z E M Y S Ł O W E G O . 
P ra ca  na te re n ie  m ia s ta  Szczecina. W a ­
ru n k i  p ra c y  i  p ła c y  w /g  U k ła d u  Z b io ­
ro w e go  P ra c y  w  B u d o w n ic tw ie  z 15. I I I .  
1958 r. Z g ło szen ia : Szczecin, u l.  S to rra d y  1, 
p o k ó j 8. #  2295-K

STRONA 7

O P E R E T K A  —  „ C io t k a  K a r o la ”  g. 
19.15; P L E C IU G A  —  ,¿ G w ie z d n e  w a ­
g a ry ,”  g . 17 * ; I ;

f i j  ú á l

D E L F IN  ( te l .  468-68) —  „ N ie z n a n y  
z d r a jc a ”  g . 13.30, 16, 18.30, »1 — 
i r a n c .  —  o d  l a t  12; p o n ie d z ia łe k :  
g . 11, 13.30, 16, 18.30, 21; : K O S M O S  
( te l .  355-02) — „ G iu s e p p e  w  W a r ­
s z a w ie ”  g . 9, 11.15, 13.30, 16, 58.30, 
21 —  p o i.  — o d  la t  9 ( n ie d z ie la  i  p o  
n ie d z ia łe k ) ;  C O L O S S E U M  ( te l.  458-13)
— „ W ó d z  c z e r w o n o s ł ió r y c h ”  g. 10, 
12.15, 14.39 —  ra d ź . — o d  Łat 12; k i ­
n o — e s tra d a  „ P a r a d a  p r z e b o jó w ”  i  
f i l m  „ N a  t r o p ie  p o l ic ja n t ó w ”  g . 17, 
20; p o n ie d z ia łe k :  „ N a  t r o p ie  p o l i ­
c ja n tó w ”  g . 16, 13.30, 21; B A Ł T Y K  
( te l .  733-35) — „ Ś m ie r ć  T a r z a n a ”  g. 
11.10, 13.30, 15.50, 18.10, 20.30 — C SR S
—  od  la t  12 (n ie d z ie la  i p o n ie d z ia ­
łe k ) ;  O G R O D O W E  r— „ N a j le p s z y  z 
w r o g ó w ”  g . 21 — w ł.  —  p a n o ra m .; 
T E N IS O W E  — „ F l i p  i  F la p  n a  bez 
lu d n e j  w y s p ie ”  g . 21 —  f r a n c . ;  
D E R B Y  — „ M ło d e  l w y ”  g . 20.30 — 
U S A  — p a n o r a m .;  P O L O N IA  ( te l.  
473-01) —  „ C z a r n y  ż w i r ”  g . 13, 15.30, 
18 , 20.30 — N R F  —  od  l a t  16; p o n ie ­
d z ia łe k :  g. 10.30, 13, 15.30, 18, 20.30; 
P IO N IE R  ( te l.  475-02) — „ P o r u c z ­
n i k  M a r y ń in ”  g. 13, 15 — ra d ź . — 
o d  la t  12; „ W  p ię k n e j  I n d o n e z j i ”  
g . 17 — „ P o w r ó t ”  g . 18.30 , 20.30; p o  
n ie d z ia łe k :  „ M iś  w  o p a ła c h ”  g . 10 
•*- „ P o r u c z n ik  M a r y n in ”  g . 11, 13, 
15 —  „ Z n ó w  k u  g w ia z d o m ”  R. 17 —  
„ P o w r ó t ”  g . 18.30, 20.30 —  p o i . ;  
M U Z A  ( P o m o rz a n y )  — „ D w a  ż e b ra  
A d a m a ”  g. 16, 18, 20 —  p o i .  —  o d  
l a t  16; P R O M IE Ń  — ; ■,J u t r o  n a  o r ­
b i t ę ”  g . 16, 18.10 — ra d ź . —  o d ' l a t  
12 — „ M y  m ę ż c z y ź n i”  g . 20.20 — 
ra d ź . — o d  la t  9 ; M A R S  —  „ S e r c e  
i  s z p a d a ”  g. 16.30, 18.45, 21 —  f r a n c .
—  o d  i a t  12; F A L A  —  „ Z d o b y w c y  
n ie b a ”  g . 15 —  „ W  ¡ś ro d k u  n o c y ”  
g . 17.10, 19.30 —  U S A ; —  o d  l a t  18; 
E C H O  ( K r z e k o w o )  „O p o w ie ś c i 
w  p o c ią g u ”  g . 18, pĄ w ę g . ¡—■ od  
l a t  16; Ś W IT  (Ś k o łW In )  — „ D w a  
z ło te  c o l t y ”  g . 19.30 — U S A  —  od

l a t  16; M E W A  (2 e le c h o w o )  —  „ S 2a 
ta n  z  7 k la s y ”  g . 17 —  p o i.  —  o d  
l a t  7 —  „ P r z y g o d a  now oroczn a? ? , g. 
K i  j - t  p o i. :  — -o d  la t  18; Z E G L A R Z  
(G o lę c in o )  —  „ N o c n y  p a t r o l ”  g . 15, 
17.30 , 20 —  ra d ź . —  o d  la t  16; S Z M A  
R A G D O W E  ( Z d r o je )  —  „ Z w a r io w a ­
ne  lo tn is k o ”  g . 14, 16 —  „ K o le d z y ”  
g. 18, 20 ra d ź . — od  la t  16; 
P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  —  „ K r y p t o n im  
N e k ta r ” , g . 16, 18, 20 — p o i.  — od 
la t  14; H U T N IK  fS to łc z y n )  — „ K o ­
n ie c : n a sze g o  ś w ia ta ”  g . 17, 
20 —  p ® ł. — o d  la t  16 —  p a ­
n o r a m . ;  B A J K A  ( P o lic e )  —  „ Z a ­
m ie ć ”  g. 16, 18, 20 — C S R S  — od  
l a t  14; 1 M A J  (Ż y d ó w c e )  — „S e rc a  
t r z e c h  d z ie w c z ą t”  g . 14, 16.30, 19 — 
ju g .  — o d  la t  16; M A R Z E N IE  ( W ic i  
g o w o )  — „ P r a w o  je s t  p r a w e m ”  g . 
18, 20 —  f r a n c .  —  o d  l a t  16.

S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 — m a la rs tw o '
p o ls k ie ,  rz e ź b a  p o m o rs k a , re n e sa n -i 
s o w ę  s t r o je  k s ią ż ą t  s z c z e c iń s k ic h  
g . 10— 16; W A Ł Y  C H R O B H E G O  3
— a rc h e o lo g ia , w y s ta w y  m o rs k ie ,  
p r z y r o d a ,  k u l t u r a  A f F y k i  Z a c h o d ­
n ie j .  z  d z ie jó w  k o w a ls tw a  1 m o n e ­
t y  na P o m o rz u  Z a c h o d n im  g , 10— 16; 
Z A M E K  — I I  F e s t iw a l p o ls k ie ­
g o  m a la r s tw a  w s p ó łc z e s n e g o  g . 10
—  18.

C B W A  — S ta r o m ły ń s k a  27 — m a la r  
s tw o  Z d z is ła w a  K a łę d k ie w ic z a  i  T o  
re s y  J a k u b o w s k ie j  g . 10— 16. ■

P O R A N K I D L A  D Z IE C I

D E L F I N  — „ P a n i  T w a r d o w s k a ”  g .
10, 11, 12; B A Ł T Y K  — „ N ie z g r a b n e  
s ło ń ią tk o ”  g . 10.10; P O L O N IA  — 
„ D z ie ln a  c z u b a tk a ”  g . 10, 11, 12; 
P IO N IE R  —  „ M iś  w  o p a ła c h ”  g . 10,
11, 12; M U Z A  — „ B ia łe  p u s tk o w ie ”  
g . 14.30; P R O M IE Ń  Ś w ia t  s ię  
ś m ie je ”  g . 10, 12, 14 —  r a d ź . ;  F A ­
L A  — „ Z a k o c h a n y  k u n d e l ”  g . 13; 
E C H O  —  „ Z a m e k  z b a j k i ”  g . 16; 
Ś W IT ”  — „ Z ą b  r e k in a ”  g . 15; M E ­
W A  — „ D a m a n "  g . 15; Ż E G L A R Z
—  „ P r z y g o d v  n ie d ź w ia d k a ”  g . 12; 
S Z M A R A G D O W E  —  „ M a łp a  w  k ą ­
p ie l i ”  g . 12; P R Z Y J A 2 Ń  —  „ C z a ­
r o d z ie js k ie  d ź w ię k i ”  g . 12; H U T  
N I K  —  „ W  p e w n y m  k r ó le s t w ie ”  g. 
12; B A J K A  — „ P r z y g o d y  B u r a  t i ­
n a ’? g . 11; 1 M A J  — „ N ie  b ó jc ie  
s ię  t a b l ic z k i  m n o ż e n ia ”  g . 12; M A ­
R Z E N IE  —  „ K r a d z io n e  n ie  tu c z y ”  
g . 10.

R E P E R T U A R  K I N  —  n a  p o d s ta w ie
in f o r m a c j i  W Z K .

F O T O P L A S T Y K O N  ( W o j.  P o l .  36)
— „ M ia s ta  A m e r y k i  P ó łn o c n e j”  g . 
10—21.
N O T  —  c z y n n y  g . 13—22.

D y ż u r y

I  K L I N I K A  C H IR . — U n i i  L u b e !- !
s k ie j
M IE J S K I  S Z P IT A L  D Z IE C IĘ C Y  -»
ś w . W o jc ie c h a  7.
S Z P IT A L  W O J S K O W Y  —  O d d z ia ł 
P o ło ż n ic z y  — P io t r a  S k a rg i.  
P R Z Y C H O D N IA  S T O M A T O L O G IC ^  
N A  A l .  P ia s tó w  1 —  g. S—12

A P T E K I

N R  8 —  R o o s e v e lts  53 ’-?■ t e ł .  353-32; 
N R  33 —  P I. G r u n w a ld z k i  42 — 
te l.  345-51; N R  34 —  D u b o is  1 r - t e L 1 
82-41

C O D Z IE N N E  P O G O T O W IE  P R A C Y , 
A p te k i :  N R  16 ( G l in k i ) ,  N R  12 (P o d -  
J u c h y ) .

D Y Ż U R Y  „ D E L IK A T E S Ó W ”

N R  4 — J a r o m ir a  17 — g . 16—15; 
N R  3 —  K r z y w o u s te g o  9 —  g . 15—aft

Telewizja

N O T  — W o j.  P o l.
g- 13.

c z y n n y  o d

dniu 21 s ierpnia br. zm a rła  Po długich i  ciężkich c ie r­
p ieniach, przeżyw szy la t 31

DAMEiA "SIERADZAN
lekarz  stomatologii

W yprow adzenie zw łok  z  dom u żałoby przy  ul. Brzozow ­
skiego 20 na Cm entarz C en tra lny  nastąpi w  dniu 24.V I I I  
br. o godz. 16,

o czym  zaw iadam ia ją  pogrążeni w  głębokim  bólu
R O D Z IC E , B R A C IA  i  R O D Z IN A .

P R O G R A M  O G Ó L N O P O L S K I 
1 T V  P O Z N A Ń  ***,

8.30 P a ra d a  w o js k o w a  z o k a z j i  ś w ię ­
ta  N a ro d o w e g o  R u m u n i i ,  14.55 P r o ­
g ra m  d n ia ,  15 „ N ie d z ie ln a  b ie s ia ­
d a ” , 15.45 „ Z  f i lm o t e k i  X X - le c ia ” , 
16.45 R e p o r ta ż  f i lm o w y  „ L u d z ie  1 
z d a rz e n ia ” , 17 „D z ie w c z ę ta  z B u ­
k a r e s z tu ” , 17.30 S p ra w o z d a n ie  z  
m ię d z y n a r o d o w y c h  z a w o d ó w  le k k o ­
a t le ty c z n y c h  o  M e m o r ia ł  J .  K u s o -  
c iń s k ie g o , 20 „ C h w ila  w s p o m n ie ń ”  
—  r o k  1949” , 20.30 „ D o b r a n o c  d z ie - , 
c io m ” , 20.35 D z ie n n ik  T W  21 P r o ­
g ra m  m u z y c z n o - ro z r y w k o w y  z  B u - !  
d a p e s z tu , 22.30 „ S p o r to w a  n ie dza e -: 
k a ” , p r o g r a m  n a  ju t r o ,  m e lo d ia ;  
n a  D O B R A N O C .

P O N IE D Z IA Ł E K

10 F i lm  ra d ź . „ A k - to r k a  k s ię c ia  p « *

„ L A M B R E T T Ę ”  150 L D  
p o  4 000 k m ,  s p rz e d a m . 
T e l.  722-57 p o  g o d z . 16.

7726-G
S A M O C H Ó D  „ F o r d  T a u  
n u s ”  M  12/55 s p rz e d a m , 
60 000 z ł. T e l .  384-03.

7721-  G
N O W Ą  „ W a rs z a w ę ”  
s p rz e d a m . T e l.  359-43.

7722- G
M O T O C Y K L E  M Z  250, 
p rz e b ie g  6 500 o ra z  „ I ż ”  
49, s p rz e d a m . U l .  S ło ­
w a c k ie g o  6 m  12.

7723- G
„ W A R T B U R G  -  C o m b i”  
p ra iw ie  n o w y ,  s p rz e d a m . 
W ia d o m o ś ć : u l .  P o c z to ­
w a  19 m  2, te l.  453-64.

7724- G
„ W A R T B U R G ”  312 m a ­
ło  u ż y w a n y ,  s p rz e d a m . 
Ted. 720-15, g o d z . 16.

7725- G

R o z n a

F O T O P O R C E L A N Y  n a ­
g r o b k o w e  w ie c z n o tr w a łe  
w y k o n u je  „ P la n o r y s ” , 
K a to w ic e ,  K o c h a n o w ­
s k ie g o  12a. Ż ą d a jc ie  bez 

p ła tn y c h  c e n n ik ó w .

S P R Z E D A M  n o w ą  w i l ­
lę ,  je d n o p ię t ro w ą ,  s u -  
p e r k o m fo r to w ą ,  je d n o ­
r o d z in n ą , s z e ś c io iz b o w ą , 
z m o ż liw o ś c ią  p o d z ia łu  
n a  d w a  m ie s z k a n ia . 
C e n tr u m  K r a k o w a .  O fe r  
t y :  T o m a s z  D e s o ń , K r a ­
k ó w  23, u l .  R o d a k o w ­
s k ie g o  4. 2330-K

M tr u c A o M O IC t

D O M E K  7 - iz b o w y  (p o ­
k ó j  z k u c h n ią  i  w e r a n  
dą , w o ln e )  z  o g ro d e m , 
p a rc e la  2 670 m  k w  w  
P u s z c z y k o w ie  p o d  P o z ­
n a n ie m  —  s p rz e d a m  h i 
p o te c z n ie  b e z  p o ś re d n i­
k ó w .  O fe r t y  p is e m n e : 
„ R — 5637”  P A R , W a rsza ­
w a ,  PaznańsS ca 38.

2332-G

In żyn ie ró w  arch itektów , inżyn ie rów  bu­
dow nictw a lądowego, techników  *  upraw ­
n ien iam i budow lanym i, ekonom istów ze 
znajom ością zagadnień inw estycji, do­
św ia d czon ych  pracow ników  adm inistra­
cy jno-b iurow ych do  pracy w  n ow o  po­
w s ta ją c y c h  in s p e k to ra ta c h  te re n o w ych  
b u d o w n ic tw a  ro ln icze g o , z a tru d n i D Y ­
R E K C J A  B U D O W N IC T W A  R O L N IC Z E ­
G O  w  S zczecin ie , uł. O d ro w ą ż a  1, I I  pię­
tro , re fe ra t  osobow y, p o k ó j 115. W y n a g ro ­
dzen ie  w /g  U k ła d u  Z b io ro w e g o  P ra c y  w  
B u d o w n ic tw ie . P ie rw s z e ń s tw o  m a ją  kan ­
d y d a c i za m ie s z k a li w  m ia s ta c h : Kam ień  
Pom orski (m oż liw ość  rozpoczęc ia  p racy 
od zaraz), S targard, Pyrzyce, Myślibórz, 
N o w o g a rd  (od 1. I .  1965 r.), następn ie  
k a n d y d a c i g o to w i o s ie d lić  s ię  na stałe 
w  ty c h  m ia s ta c h  o raz  (k a n d y d a c i na  ins ­
p e k to ró w  n a d zo ru ) z a m ie s z k a li w  in nych  
m ie jsco w o śc ia ch  w o je w ó d z tw a , a le  dyspo­
n u ją c y  w ła s n y m i p o ja z d a m i m echan icz­
n y m i. 2319-K

GLOBULKI
„ Z e t "

z a p o b ie g a ją  c ią ż y .

D o  n a b y c ia :  w  a p ­
te k a c h ,  d r o g e r ia c h ,  
k io s k a c h  „ R u c h ”  i  
s k le p a c h  „ A r g e d ” .

2X51-K

Skup
artykułów

P R Z E M Y S Ł O W Y C H  
I  S P O Ż Y W C Z Y C H  

P O C H O D Z E N IA  
Z A G R A N IC Z N E G O  

p r o w a d z i

P S S  „ R O B O T N IK ”  
w  S z c z e c in ie ,

A l .  B o h . W a r s z a w y  27 
te l.  43-109 

R o o s e v e lta  73, 
t e l.  36-837

Ś lą s k a  1 ( p a w i lo n y  
o d  A l .  W o js k a  P o l­
s k ie g o ) ,  t e ł .  83-80

2305-K

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

10.40 G im n a s ty k a  d la  w s z y s tk ic h ,
11 W id o w is k o  d la  d z ie c i o d  l a t  6,
12 „ P o r a d y  d la  fo to a m a to ró w ” , 13 
W e s o łe  ro z m a ito ś c i,  14 „ N ie d z ie ln a  
r o z m o w a ” , 14.30 A u d y c ja  d la  w s i,  
15.30 „ K u r a c ju s z ” , 15.45 F i lm  r u m .  
„ T o  b y ł  m ó j  p r z y ja c ie l ” , 17 R o z ­
g r y w k i  le k k o a t le ty c z n e  p r z e d o lim ­
p i js k ie ,  o k . g . 18 w ia d o m o ś c i,  19.40 
P r z e m ó w ie n ie  a m b a s a d o ra  R u m u ń ­
s k ie j  R e p u b l ik i  L u d o w e j ,  19.50 P o ­
z d r o w ie n ia  T V  d z ie c ię c e j,  20 S p o r t  
i  m u z y k a ,  20.30 K r o n ik a ,  p rz e g lą d  
w y d a rz e ń ,  21 O p e ra  „ C ’e s t la  
G u e r re ” , 22.10 W y ją t k i  z k r ó le w ­
s k ie g o  b a le tu  K a m b o d ż y , 22.55 
S p o r t  i  o s ta tn ie  w ia d o m o ś c i.

P O N IE D Z IA Ł E K

10.50 G im n a s ty k a  d la  w s z y s tk ic h ,  11 
K r o n ik a ,  11.30 W y ją t k i  z b a le tu  k r ó  
le w s k ie g o  K a m b o d ż y ,  12.40 W e so łe  
ro z m a ito ś c i,  13.45 T e s t.

ß l l i lQ
Ogloszsá

tel. 34-444

S E R W IS  R Y B A C K I :  20.57

7.50 K o n c e r t  p o r a n n y ,  8.35 „ R a d io -  
p r o b le m y ” , 8.50 K o n c e r t  g o i is tó w ,  
9.20 F e h e to n  l i t e r a c k i ,  9.30 M e lo ­
d ie  r o z r y w k o w e ,  1« „ G r a m y  w  z ie ­
lo n e ” , 10.25 R u m u ń s k a  m u z y k a  ro z  
r y w k o w a ,  10.30 „ B i a ł y  p u d e l” , 11 
„ N ie d z ie ln e  p rz e d p o łu d n ie ” , 11.25 
R o z m o w a  ze s łu c h a c z a m i,  M.35 N o ­
t a t n i k  k u l t u r a ln y  W y b rz e ż a , 12.10 
P o ra n e k  m u z y k i  o p e r o w e j,  13.10 
„ C o la  d i  P .ie nze ” , 13.30 „ M o s k w a  z 
m e lo d ią  i  p io s e n k ą ” , 14 „W a rs z a ­
w a  — k u r s  na  B e r l i n ” , 14.30 „ M e ­
lo d ie  s ie d m iu  s to J ic ” , 15 D la  d z ie c i 
„ S y n  w ie l k ie j  r z e k i ” , 16.02 A u d y ­
c ja  p o e ty c k a ,  16.30 K o n c e r t  C h o p i­
n o w s k i ,  17.35 F e l ie to n  na  te m a ty  
m ię d z y n a ro d o w e , 17.15 P io s e n k i l o t  
n lc z e , 17.30 „P o d w ie c z o re k  p r z y  m i 
k r o fo n ie ” , 19 R e w ia  p io s e n e k , 19.30 
S łu c h o w is k o  „ P o r t r e t ” , 20.10 P o e ­
m a t  s y m fo n ic z n y  . .S to p ” , 20.30 „ P e r  
ł y  m u z y k i  r o z r y w k o w e j ” , 21.22 W ia  
d o m o ś c i s p o r to w e ,  22.20 „ N ie d z ie la  
w  S z c z e c in ie ” , 22.30 G ra  o r k ie s t r a  
ta n e c z n a  R o z g ło ś n i S lą s ik ie j, 22.55 
M u z y k a  ta n e c z n a .

W Y D A W C A :  S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  t  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p L  H o łd u  P r u s k ie g o  8 ; re d a g u je  k o le g iu m . T E ­
L E F O N Y : c e n t r a ła  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; za s tę p c a  r e d a k to ra  n a c z e ln e g o  473-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  4„0 -2 i ( w e w n  51), d z ia i 
m ie js k i  462-35; d z ia ł m o r s k i  i  s p o r to w y  427-77; d z ia ł  łą c z n o ś c i z  c z y te ln ik a m i 450-21; B iu r o  O g ło s z e ń  344-44: re d a k c ja  p o ra n n a  (p o  g o d z . 6) 378-91; d a le k o p is y  425-H. P r e ­
n u m e r a tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u r z ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu r y  „ R u c h ” . M o ż n a  r ó w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a  k o n to  P K O  N r  .9-»-13770. p rz e d s ię ­
b io r s tw o  U p o w s z e c h n ie n ia  P ra s y  i  K s ią ż k i  „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie , A l .  N ie p o d le g ło ś c i 41/42. P r e n u m e ra ty  p r z y jm o w a n e  sa d o  15 d n ia  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e e ^ o K r e s ^ p r e -  
n u m e r a ty .  C e n a  p r e n u m e r a ty :  k w a r ta ln ie  — 37.50 z l ;  p ó łro c z n ie  — 75 z ł ;  r o c z n ie  — 150 z ł. P r e n u m e ra tę  na  z a g ra n ic ę , k tó r a  1est o 40 p ro c . d r o  ~ ‘
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ” . W a rs z a w a  u l .  W ro n ia  23. te l.  20-46-83, k o n to  P K O  N r  ' *1-5-100021.
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By szybciej sfonqł Mosl Zmugusa

Od środy ograniczenia
w komunikacji

i  B U D O W A  M O S T U  Ż M O G U S A  W C H O D Z I W  D E C Y D U J Ą C Ą  F A ­
Z Ę  T A  W A Ż N A  C Z Ę Ś C  G Ł Ó W N E J  A R T E R I I  W L O T O W E J  D O  M IA  
S T A  M A  B Y C  G O T O W A  W  L IP C U  P R Z Y S Z Ł E G O  R O K U . N A  M O S T  
Z  N IE C IE R P L IW O Ś C IĄ  C Z E K A  C A Ł Y  S Z C Z E C IN . C Z A S U  — N A J ­
B A R D Z IE J  D O G O D N E G O  D L A  P R A C  M O S T O W Y C H , P O Z O S T A Ł O  
OTU2  W  T Y M  R O K U  N IE Z B Y T  W IE L E .  T R Z E B A  W IĘ C  M A K S Y M A L ­
N I E  P R Z Y Ś P IE S Z Y Ć  T E M P O  P R A C . K IE R O W N IC T W O  S Z C Z E C IŃ ­
S K IE J  G O S P O D A R K I K O M U N A L N E J  P O D J Ę Ł O  J U Z  O D P O W IE D N IE  
tJ E C Y Z J E  U M O Ż L IW IA J Ą C E  P R Z Y Ś P IE S Z E N IE  R O B O T  N A  T E J

rR IO R Y T E T O W E J  B U D O W IE .

N A J W A Ż N IE J S Z Ą  zm ian ą  na przywrócić l i n ię  „M ”  a n a w e t  
. . . . . .  , , u r u c h o m ię  n o w ą  d o d a tk o w ą  I :n ;ą

¡jest z l ik w id o w a n ie  ru c h u  t ra m  a u to b u s o w ą  na  t r a s ie :  ul. W ie lk a  
jw a jo w e go  W  re jo n ie  p o r tu  —  — B a s e n  G ó rn ic z y ,  
o d  M o s tu  D łu g ie g o  do B asenu W  IM IE N IU  M P K  i w ła d z  
G órn iczeg o . T ra m w a je  l i n i i  g o sp o d a rk i k o m u n a ln e j p ro s i-  
(,,2”  i  „8 ”  będą z d n ie m  26 bm  m y  w s z y s tk ic h  szczecin ian  o
¡(środa) k u rs o w a ć  ty lk o  do u l. 
¡W ie lk ie j i  ta m  skręcać w  u l 
¡Vasco da  G am a i  u l. D w o rc o w ą

' p rze z  s p e c ja ln ie  p rz e b u d o w a ­
n y  o d c in e k  to ru . T ra m w a je  w  
re jo n ie  p o r tu  zas tąp ią  a u to  b u - 
sy.
Í  L in ie  a u to b u s o w e  —  ,,54”  (z K i ­
je w a ) ,  , „ 5 5 ”  (z  Ż y d o w ie c Ę  „5 6 ”  (z  
D ą b ia )  i  „62 ”  (z W ré lg o w á )  z o s ta ­
n ą  p rz e d łu ż o n e  aż  d o  u l .  W ie lk ie j .  
N ie s te ty  — a p e le  M P K  za p o ś re d ­
n ic tw e m  n a s z e j r e d a k c j i  p o z o s ta ły  
■Sez e c h a . Ż a d n a  z in s t y t u c j i  po s ła  
i c f ją c y c h  a u to b u s y  n ie  o d d a ła  sw e  

fe o . w o z u  d o  d y s p o z y c j i  M P K . N ie  
n a j l e p ie j  t o  ś w ia d c z y  o z r o z u m ie ­
n i u  p o t rz e b  m ia s ta  w  t r u d n e j  s y ­
t u a c j i .
i B R A K  w o z ó w  sp ow o d ow a ł 
b a rdzo  n ie p rz y je m n ą  ko n ie cz ­
ność z l ik w id o w a n ia  na okres 
o k o ło  1 m ies iąca  l in i i  a u to b u ­
s o w e j „60 ” . Od ś ro d y  a u to bu sy  
jn a  te j  tra s ie  p rz e s ta ją  k u rs o ­
w a ć  i  s k ie ro w a n e  zo s ta ją  do 
rpo rtu . N ie  je s t  to  d la  szczeci­
n ia n  w ygodne, a le  w  obecnych  
¡w a ru n kach  je d y n e  p ra k ty c z n ie  
m o ż liw e  ro zw ią za n ie .

’ Ł Z m n ie js z e n ie  l ic z b y  w o z ó w  lu b  
[też  l i k w id a c ja  ja k ie jk o lw ie k  in n e j  
(L in ii s p o w o d o w a ły b y  c a łk o w it e  o d ­
c ię c ie  od  m ia s ta  k tó r e jś  z d z ie ln ic .  
■ P asażerow ie  k o r z y s ta ją c y  d o ty c h ­
c z a s  z  l i n i i  „6 0 ”  m a ją  m o ż liw o ś ć  
(d o ja z d u  d o  p r a c y  in n y m i  l in ia m i  
(a u to b u s o w y m i lu b  t r a m w a ja m i.  
¡P ra c o w n ic z e  b i le t y  m ie s ię c z n e  z te j  
l i n i i  w a ż n e  są na  w s z y s tk ie  in n e  
l i n i e  a u to b u s o w e  i  t r a m w a jo w e ,  u -  
m o ż l iw ia ją c e  d o ja z d  z m ie js c a  za ­
m ie s z k a n ia  d o  p ra c y .
ii T rz e b a  s o b ie  z d a ć  s p ra w ę , ze¿ 
z m ia n y  te  w p ro w a d z ą , s p o r o  ża rn ie  
s z a n ia  i  k o m p l ik a c j i  w  k o m u n ik a ­
c j i  m ie js k ie j .  N a j t r u d n ie js z y  o k re s  
p o t r w a  k i l k a  ty g o d n i ,  z a n im  n ie  
n a d e jd ą  p r z y d z ie lo n e  S z c z e c in o w i 
d o d a tk o w e  a u to b u s y  z S a n o k a . I c h  
t r a n s p o r t  s p o d z ie w a n y  je s t  w  p o ­
ł o w i e  w rz e ś n ia . W te d y  b ę d z ie  m o ż

w y ro z u m ia ło ś ć  w  te j tru d n e j,  
a le  n ap ra w d ę  k o n ie c z n e j sy ­
tu a c ji.  (kg)

„ J U U S f f C i T  
na Dą&skie

D U Ż Ą  p o p u la rn o ś c ią  
w ś ró d  lic z n ie  o d w ie d z a ją ­
cych  Szczecin tu ry s tó w  
cieszą się w y c ie c z k i s ta t­
k ie m  na  Je z io ro  D ąbskie .

N A  Z D J Ę C IU : p o p u la r ­
na  „ J U L IS Z K A ”  o db yw a  
w ła ś n ie  je d e n  z codzien­
n y c h  re js ó w  w y c ie c z k o ­
w y c h . (a)

C A F — fo t .  W eczer

Caś dla filatelistów
W  Z W I Ą Z K U  z o d b y w a ją c y m i 

s ię  X V I  K o la r s k im i  S z o s o w y m i 
M is t rz o s tw a m i^  Ł ą c z n o ś c i,  w  d n iu  
d z is ie js z y m  w  g o d z . 9—11 U rz ą d  
P o c z to w y  S z c z e c in  —  1 p r z y  u !. 
B o g u ro d z ic y  s te m p lo w a ć  b ę d z ie  
p r z e s y łk i  s p e c ja ln y m  s te m p le m  o ko  
lic z n o ś c io w y m .

na kiermasz!
D u żym  p ow odzen iem  k lie n ­

tó w  c ieszy s ię  u ru c h o m io n y  od 
20 bm . na  p la cu  Ż o łn ie rz a  w ie l 
k i  k ie rm a sz  w a rz y w  i  ow oców .

Szczególną u w agę  p rzechodź 
n ió w  zw raca  tego roczna  oprą-* 
w a  k ie rm a s z u : s to iska  zbudo ­
w a ne  z m a t, w o k ó ł k tó ry c h  po  
sadzono s ło n e c z n ik i (szkoda, że 
szyb ko  z w ię d ły ) ,  a zw łaszcza o 
ry g in a ln a  re k la m a  iw  p os ta c i 
chochoła . W p ra w d z ie  zdan ia  są 
p od z ie lone  co d o  w y b o ru  m ie j 
sca k ie rm a szu , a le  sam k ie r ­
m asz p o w ita ć  n a le ży  z u zna ­
n iem .

K ie rm a s z  t r w a ć  b ę d z ie  d o  ko ń ca i 
w rz e ś n ia  i  j a k  z a p e w n i-a ją  o rg a ­
n iz a to r z y  z  P a ń s tw o w e g o  P rz e d ­
s ię b io r s tw a  „ W a r z y w a  i O w o c e ” , 
s to is k a  b ę d ą  d o b rz e  z a o p a trz o n e . 
V / p o ło w ie  w rz e ś n ia  na  k ie rm a s z u  
s p rz e d a w a n e  b ę d ą  im p o r to w a n e  w i  
n c  g ro n a .

A  w ię c  c z e k a m y , ' a  d o p ó k i  n ie  
n a d e jd ą , r a d z im y  w s z y s tk im  w y ­
b ra ć  s ię  n a  k ie r m a s z  p o  na sze  
p o c z c iw e  g r u s z k i,  ś l i w k i  i  j a b ł ­
k a . (D y l)

„H a in o n e n  K w in te t ”  z p ro g ra m e m  p t. „P a ra d a  m e lo d ii”  z o ­
baczym y w k ró tc e  w  Szczecin ie .

W  trosce o najmłodszych (1)

ŻŁOBKI -  problem ciągle aktualny
Z d ro w ia  na  u trz y m a n ie  ż ło b ­
k ó w  w y n o s i p ra w ie  13 m in  z ł, 
co s ta n o w i ponad 10 p roc. je ­
go b ud że tu  ogó lnego . Je dn ak

p o -

„S zczec in  —  m ia s te m  m lo  d ych ” , „R ośn ie  lic z b a  o b y w a ­
te l i  g ro d u  G ry fa ”  —  te  i  pod ob n e  ty tu ły ,  u kazu ją ce  się na 
ła m a ch  z a ró w no  gaze t lo k a ln y c h ,  ja k  i  c e n tra ln y c h , ś w ia d ­
czą o d y n a m ic z n y m  w z ro ś c ie  lu d n o ś c i naszego m ias ta .
D y n a m iz m  te n  p o w o d u je  je d n a k  szereg tru d n o ś c i. Choć fa k t  p ozo s ta je  fa k te m , że no- 
b y  sp ra w a  ż ło b k ó w  i  p rz e d s z k o li. w y c h  m ie js c  w  ż ło bka ch  n ie

m a  i  dalsze zagęszczanie do- 
Ż Ł O B K I —  to  c ię ż k i, od d a w  Z W IĘ K S Z E N IE  lic z b y  m ie js c  tychczas  is tn ie ją c y c h  je s t n ie  

na n u r tu ją c y  o jc ó w  m ia s ta  p ro  w  do tych czaso w ych  ż ło bka ch  m o ż liw e . W  te j s y tu a c ji —  ja k  
b lem . Jest ic h  c ią g le  za m a ło  o d b yw a  się kosztem  z m n ie j-  f>as p o in fo rm o w a ł k ie ro w n ik  
—  p rz y s ło w io w a  k ro p la  w  m o  szenia  pom ieszczeń d la  p e rs o - W ydz. Z d ro w ia  P M R N  —  d r 
rz u  po trze b . A k tu a ln ie  w  Szcze n e lu  o raz  zagęszczenia d z iec i H e n ry k  R Z E C H U Ł A , sp raw a  
c in ie  d z ia ła  11 ż ło b k ó w  p rz y z a  (np. w  ż ło b k u  na 80 m ie js c  r0 z w o ju  ż ło b k ó w  będzie  te m a - 
k ła d o w y c h  i 9 d z ie ln ic o w y c h  o p rz e b y w a  100 dz iec i, w  in n y m  tern  o b rad  je dn e go  z n a ib liż -  
1350 m ie jscach . L ic z b a  n ie -  110 itd .) . N ie  trze ba  tłu m a c z y ć , ęzych posiedzeń P rez. M R N . 
w s p ó łm ie rn ie  m a ła . D z ie ln ic o -  że p ra ca  persone lu  ż ło b k ó w  w ie rz y m y , iż  o jc o w ie  m ias ta  
w e  ra d y  n a ro d o w e  (zw łaszcza je s t w  ty c h  w a ru n k a c h  tru d n a  w n ik l iw ie  p rz e a n a liz u ją  ten  
D R N  Ś ró dm ieśc ie ) ro z p a tru ją -  i  n ie  może być  m o w y  o w ła ś c i 
ce p o d a n ia  o p rz y ję c ie , ro z w ią -  w e j d z ia ła ln o ś c i ro z w o jo w o - 
L u ją  is to tn y  p ro b le m  k w a d ra -  w y c h o w a w c z e j, będące j p ods la  
tu r y  k o ła , s ta jąc  p rze d  ko n ie cz  w o w y m  za łożen iem  tego ty p u  
nością  od rzuce n ia  —  z b ra k u  p lacó w e k . Je dn ym  s ło w e m  sta. 
m ie js c , k ilk u s e t  p odań , z k tó -  ją  s ię  one  je d y n ie  „p rz e c h o - 
ry c h  każde  je s t ja k  n a jb a r -  w a ln ią ”  dz iec i, 
d z ie j u m o ty w o w a n e , k w a l i f i -  . . . „  .
k u ją c e  s ię  do  p o z y ty w n e g o  za - b y ło b y  utworzenie tzw. żłobków 
ła tw ie n ia . społecznych, o pełnej odpłatności.

N ie s te ty  —  m im o  s u g e s t ii  W y d z ia  
P e w n a  —  z n ik o m a  —  l ic z b a  ł u  Z d r o w ia  P M R N  p r o je k t  „ n ie  

m ie js c  tz w .  in te r w e n c y jn y c h ,  k t ó -  c h w y c i ł * ’ i  n ic  n ie  w s k a z u je  n a  to , 
rą  d y s p o n u je  W y d z ia ł  Z d r o w ia  że w  n a jb l iż s z y m  c z a s ie  b ę d z ie  r e -  
P re z . M R N , n ie  m o ż e  a b s o lu tn ie  a ln y .
b y ć  b ra n a  p o d  u w a g ę , z w ła s z c z a  D ru g ą  s p r a w ą ,  n a d  k tó r ą  w a r to  
że n p . ż ło b k i  p r z y z a k ła d o w e  n a -  s ię  z a s ta n o w ić , je s t  m o ż l iw o ś ć  
s ta w io n e  są p rz e d e  w s z y s tk im  n a  z w ię k s z e n ia  l ic z b y  ż ło b k ó w  p r z y -  
n a b ó r  d z ie c i s w o ic h  p r a c o w n ik ó w ,  z a k ła d o w y c h  c z y  b r a n ż o w y c h .  D la  
W  te j  s y tu a c j i  W y d z ia ł  Z d r o w ia  cze g o  n ie  p o s ia d a ją  ic h  n p . :  h a n -  
z w r ó o i ł  s ię  d o  p rz e w o d n ic z ą c e g o  d e l,  s p ó łd z ie lc z o ś ć  c z y  g o s p o d a rk a  
P M R N  o  r o z p a tr z e n ie  m o ż liw o ś c i k o m u n a ln a ? !  
b u d o w y  n o w y c h  ż ło b k ó w  lu b  w y ­
z n a c z e n ie  b u d y n k ó w ,  k tó r e  p o  o d -  S U M A  przeznaczona w  budże

p ro b le m  i  z n a jd ą  sposób 
p ra w y , s y tu a c ji.

A . P R Z Y B Y S Z

G O Ś C IE  Z  G D A Ń S K A
&  N A  Z A P R O S Z E N IE  W S R  

p r z y b y ła  d o  S z c z e c in a  w y c ie c z  
k a  p r o d u c e n tó w  t r z o d y  c h le w  
n e j  z G d a ń s k a . G o ś c ie  p o d  
p r z e w o d n ic tw e m  p r o f .  d r  Z y g  
m u n ta  C H F .Ł K O W S K IE G O
z w ie d z i l i  k a t e d r y  u c z e ln i p r z y  
u l .  J a n o s ik a  i  S ło w a c k ie g o , a 
w  d n iu  d z is ie js z y m  z w ie d z ą  
g o s p o d a rs tw a  rod ne  z a jm u ją c e  
s ię  h o d o w lą  t r z o d y  c h le w n e j.  

W Y C IE C Z K A  D U Ń S K IC H  
T U R Y S T Ó W

O  W  H O T E L U  „O R B IS -C O N  
T I N E N T A L ”  z a t r z y m a ła  s ię  w  
p rz e je ź d z d e  d o  P o z n a n ia  20-oso 
b o w a  g r u p a  t u r y s t ó w  d u ń ­
s k ic h .  W z m o ż o n y  r u c h  t u r y s ­
t y c z n y  z w ią z a n y  je s t  z  be z ­
p o ś re d n im  p o łą c z e n ie m  l e t n i ­
c z y m  i  a u to k a r a m i n a  s z la ­
k a c h  L o n d y n  — R o t te r d a m  — 
O s te n d a  — P o ls lka . S z c z e c in  
je s t  m ia s te m  e ta p o w y m  w  d r o  
d ze  d o  P o z n a n ia  i  S o p o tu .

a  w  H O T E L U  „ P I A S T ”  z a ­
m ie s z k a ła  60-o s o b o w a  g ru p a  
u c z e s tn ik ó w  V  e l im in a c j i  d o ' 
m o to c ro s s o w y c h  m is t r z o s tw  P o l 
s k i,  o r g a n iz o w a n y c h  p rz e z  fa ­
b r y k ę  m o to c y k l i  „ J u n a k ” . W  
„ P ia ś c ie ”  są ta k ż e  tu r y ś c i  z 
R o s to c k u  o ra z  u c z e s tn ic y  w y ­
c ie c z e k  z  B y d g o s z c z y  i  O is z ty  
n a .

Z e b ra ł  (a)

p o w ie d n .e j  a d a p ta c j i  m o g ły b y  s p e ł . __ __ ____
n ia ć  r o lę  ż ło b k ó w .  cie  ro c z n y m  p rzez  W y d z ia ł

„Delikates!“  
na niedzielnej

oaza
pustyni

^ 555!E52l

# *

Koncert w Kamieniu
z udziałem laureata 

I  nagrody na konkurs ie

w Moiiachium
W  P I Ą T Y M  J U 2  z k o le i  k o n c e r c ie  

o r g a n o w y m  w  k a te d rz e  k a m ie ń ­
s k ie j  (w e  w to r e k ,  25 s ie r p n ia  o  go 
d ż in ie  20.0C) re p re z e n to w a n a  bedzi-e 
m u z y k a  p o ls k a  i  n ie m ie c k a  X V I  i 
X V I I  w ie k u  — m . in .  B u x te h u d e -  
go , H a e n d la  i  B a cha . W y k o n a w c a ­
m i b ę d ą  z n a k o m ic i a r ty ś c i  p o ls c y  
m ło d e g o  p o k o le n ia , w  ty m  d w a j  
la u re a c i  k o n k u r s ó w  m ię d z y n a r o d o ­
w ych. N a  o rg a n a c h  k o n c e r to w a ć  

o ę u z ie  J o a c h im  G r u b ic h ,  z d o b y w ­
c y  z a s z c z y tn e g o  I  m ie js c a  n a  k o n ­
k u r s ie  w  M o n a c h iu m  w  1932 r o k u ,  
u cze ń  z m a r łe g o  n ie d a w n o  p r o f .  
B ro n is ła w a  R u tk o w s k ie g o . A r ie  o -  
p ę r p w e  i  o r a to r y jn e  w y k o n a  b a ­
r y t o n  J e r z y  A r ty s z ,  s o l is ta  O p e r y  
W a rs z a w s k ie j.  S o na tę  s k r z y p c o w ą  
H a e n d la  g ra ć  bę d z ie  N o r b e r t  K a -  
ra ś k ie w ic z ,  z n a n y  p u b l ic y s ta  i  d z ia  
łą c z  m u z y c z n y .

J a k  z w y k le  —  s z c z e c iń s k i o d ­
d z ia ł  P T T K  p r z y  p la c u  L o tn ik ó w  
o r g a n iz u je  z b io ro w y  p r z e ja z d  d o  
K a m ie n ia  i  z  p o w ro te m  w  d n iu  
k o n c e r tu  —  ta m ż e  in fo r m a c je  n a  
;e n  te m a t*  |

O D  k i lk u  ty g o d n i o b se rw u ­
je m y  tas iem cow e  k o le jk i  po ­
te n c ja ln y c h  k l ie n tó w  „ D E L I ­
K A T E S Ó W ”  p rz y  A l.  Jednośc i 
N a ro d o w e j. D la  u z y s k a n ia  p ra  
w a  w e jś c ia  do s k le pu , c z y li 
koszyka , trze ba  postać co n a j­
m n ie j dw ad z ie śc ia  m in u t, a 
następne  siedem  do dz ies ięc iu  
m in u t  p rze d  kasą.

N ie  trze ba  n ikog o  p rz e k o ­
n yw a ć , że z w ię kszo n y  ru c h  
w  sk le p ie  w p ły w a  w p ra w d z ie  
na  zw ię ksze n ie  o b ro tó w , a le  i  
d ezo rg an izu je  p racę  personelu .

N ie d z ie ln y  r u n  n a  s k le p  „ D E L I K A ­
T E S Ó W ”  p o w o d u ją  d w ie  za sa d n icze  
p r z y c z y n y :  p ie rw s z a —s k le p  je s t  je d y  
n ą  h a n d lo w ą  p la c ó w k ą  w  33 0 -tys ię cz  
n y m  m ie ś c ie  o t w a r tą  p o  g o d z . 15 
(d o  n ie d a w n a  b y ło  ta k ic h  s k le p ó w  
d w a ),  d ru g a  —  w o k ó ł  p l .  L o tn ik ó w  
u rz ą d z a ją  so b ie  p i k n ik  a u to k a r y  
w y c ie c z e k  z a g ra n ic z n y c h  i  t u r y ­
ś c i u s i łu ją  w y d a ć  o t rz y m a n e  k ie ­
s z o n k o w e .

S ądz im y, że n ie  uda się za­
ła tw ić  p ro b le m u  bez p rz e d łu ­
żenia  god z in  o tw a rc ia  sąsied­
n iego s k le p u  ze s ło dycza m i
(do tychczas 11— 16), w  k tó ry m  
trze-ha też udo s tęp n ić  do n a ­
b yc ia  ta k ie  a r ty k u ły  ja k  k r a ­
jo w e  i  zagran iczne  p ap ie ro sy , 
a lk o h o l i  k a w ę  Nesca. Są to  
a r ty k u ły  p o szu k iw a n e  przez 
naszych zag ran iczn ych  gości i 
n ic  c h yba  n ie  s to i na p rz e ­
szkodzie , b j/  im  je  o fe ro w a ć . 
P onadto  n a le ży  s ię  zastano­
w ić , czy n ie  w a r to  o tw ie ra ć  J

w  n ied z ie lę  w  o k re ś lo n y c h  gó  
d ż in a ch  s k le p u  „C E P E L I I ”  i  
in fo rm o w a ć  w y c ie c z k i o ic h  
d z ia ła ln o śc i, (w it )

zc v n o tfO M /« *#
W C Z O R A J  w ie c z o re m  p r z y  B r a ­

m ie  P o r t o w e j  w p a d ł  p o d  s a m o c h ó d  
c ię ż a ro w y  m - k i  „ L u b l i n ”  m ło d y  
m ę ż c z y z n a  — R y s z a rd  K .  W  s ta n ie ' 
b a rd z o  c ię ż k im  o f ia r ę  w y p a d k u  
p r z e w ie z io n o  d o  s z p ita la .

N A  U L .  G d a ń s k ie j w p a d ł  p o d  
m o to c y k l  5 2 - le tn i G rz e g o rz  T .  z a m . 
p r z y  u l .  Ż u b r ó w  4. P rz e c h o d n ia  o -  
ra z  k ie r o w c ę  i  p a s a ż e ra  m o to c y k la ,  
— 2 3 - le tn ie g o  J e rz e g o  !?. i  3 4 - le tn ie -  
g o  A d o l f a  S . o p a t r y w a ł  c h i r u r g  
p o g o to w ia .

D W A  Z D E R Z E N IA  t r a m w a jó w  
z s a m o c h o d a m i z a n o to w a ło  M P K :  
o  g o d z . 10.10 n a  u l .  J a n a  z  K o ln a  
c ię ż a ró w k a  P K S  z d e r z y ła  s ię  z , 
„ s ió d e m k ą ”  i  o  10.49 n a  u l .  R o o s e - j  
v e l ta  —  s a m o c h ó d  c ię ż a ro w y  z  > 
„ d w ó jk ą ” . O f ia r  w  lu d z ia c h  n ie  
b y ło  —  s t r a t y  n ie w ie lk ie .

S T R A Ż  p o ż a rn a  g a s iła  p ło n ą c ą  j 
szop ę  z s ia n e m  p r z y  u l .  Ż o łę d z io - .  
w e j  w  Z d r o ja c h .  O g ie ń  p o w s ta ł 
w s k u te k  s a m o z a p a le n ia  s ię  s ia n a .

M IE S Z K A Ń C Y  u l ic  G r o n o w e j  i  
K m ie c e j  (Ś w ie rc z e w o )  o d  p ię c iu ,  
d n i  n ie  m o g ą  o tw o r z y ć  o k ie n  — 
p o w o d e m  je s t  c u c h n ą c y  j a k  „ s tO ' 
n ie szczę ść ”  n a w ó z , w y w o ż o n y  n a  
p o le  p rz e z  je d n e g o  z o k o l ic z n y c h  
o g r o d n ik ó w .  „ M a h o n io w y m ”  p o ­
w ie t r z e m  m u s z ą  o d d y c h a ć  r ó w n ie ż ' 
t u r y ś c i ,  m a ją c y  s w o je  k w a t e r y  w  
k i l k u  d o m a c h , p r z y le g a ją c y c h  d o  
p e c h o w e g o  p o la .  M o ż e  p a n  o g ro d ­
n ik  z l i t u je  s ię  i  z a o rz e  w re s z c ie  
d z ia łk ę ?  (a p )


